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Agitacia rozwija się nawet... w powietrzu. — Straszna katastrofa 
samolotu propagandowego.—Ostre pogotowie policji. — Sensacyjne 

mowy b. kanclerza Wirthd i premjara bawarskiego dr. Heldta, 

K r a j e p o ł u d n i o w e g r o ż ą r o z ł a m e m R z e s z y . 
Wprzodedn.n „ybordw Berlin Jest S f f l S S . K ' . ' *

 9 aX 'SZl «[' oTboeTs S . w « ^ A J * . * . . . ^ . W n t ó f 4 
widownia niezwykle Intensywne! propa l)vly kanclerz Wlrlb n cdwoniaci . ' Ml«S«vm Krom K ~i » ? U c r l ,,n | , s' w B*""'""1 ' » o r i v s'« strat 
Sandv nlleznej, która prowadź, cale rre ' nl 0 8rozi|rLlantem feSll « b S r " d S ^ d o n™nvs"n Joczem lrzebabv * a w a r s k \ » 1 ? a d c " i ' s ' ! a 4 ' a d c , l s k a -

S , a'S^r,VatVzarz„eone „ n . n , - , ' Ó W * * « * » l * piU-,**-,' 
kami. Czynne są rówlneż samoloty pro 
paca udo we, z których pomimo zakazu 
rozsypywnne są ulotki. 

Wszystkie słupy reklamowe oblepio­
ne są plakatami wyhorczeml. Po połu­
dniu na wszystkie główno ulice miasta 
wyległy tłumy, wśród których zwraca­
ją uwagę mundury organizacyj politycz­
nych. 

Porządku na ulicach 
sknnsytrnowana 

Papen przem iwía tío wyborców 
wych socjalistów, podkreślrjąc, ic dążą 
oni do odrodzenia Niemiec i nie mają nic 
wspólnego z rewolucynym wywrotowym 
;uchem komunistycznym. 

Powszechne niezaoowolenie i rozpa-
czliwy nastrój, jaki ogarnął naród nie­
miecki, przypisuje v. Papcn, traktatowi 
wersalskiemu. Niemcy pragną żyć w spo 
koju, aby móc wszystkie swoje siły po 

rok 1866 nastąpił po raz wtóry? 
Czy sądźcie, że nołudii owe N'em-

cy. że lud roboczy zachodnich Niemiec, 
lud nadreński da s'ę tak steroryzować 
przez paręset tysięcy brunatnych ko­
szul? (burzliwe okrzyki: uiudy). Mówi-
c c. że nigdy. N'cch to posłyszą reakcjo­
niści, zarówno polityczni jak socjalni, 
niech to usłyszy H'tlcr- Raczci śm'erć, 
jak pójść w wasza niewolę. (Burzliwe, 
niemilknące oklaski). 

Berlin, 30 lipca. 
fPoKka Azcncla 1 elcuruli./nal 

W Emmerauh, w regencji Düseldorf, 
policja skonfiskowała nielegalny tran-

święcić sprawie odbudowy świata. Ńa- sport broni i amunicji, przeznaczony dla 

Berlin, 30 lipca. 
(Polska Agencia Telegrafiaría). 

Kanclerz v. Papcn wygłosił o półno 
cy przemówienie w języku angielskim, 
relransmilowane przez radjostacje arae-

illmch pilnuie licznie rykońskie. 
policía, klóra od dziś,; Zarządzenia rządu Rzeszy w Prusach 

gorlz. 10 rano do poniedziałku w polu- v . p a p e n nazywa koniecznością, podyk-
dnlc znnłdiile się w pogotowiu alarmo- \, 0 V Í Í L n^ interesem państwowym i mającą 
wem. Nieustannie krążą po ulicach od- tytko charakter przejściowy, buweren- . 
działy policji pieszej, konnej, na samo- ność republik związkowych nie została j ród niemiecki nic może się jednak zgo-'. jednej z firm holenderskich. Transport 
chodach zaopatrzonych w karabiny ma- uszczuplona. Ostatnie nieporozumienia ' dzić, aby w 14 lat po wojnie, dyskrymi- -kładał się z rewolwerów i amunicji ka-
szynftwe I na motocyklach. I między stronnictwami skraj nej prawicy i nacje traktatu wersalskiego stawały n? I abinowej. Wdrożono energiczne docho-

W czaMe dzisiejszej agitacji wyda- lewicy groziły wybuchem wojny domo- drodze do uzyskania przez Niemcy lżenie równocześnie przez władze nie-
rzyła Sie katastrofa samolotowa. Uległ W e j . — Papen stanął w obronie narodo- równouprawnienia. n i t r k ' e i holenderskie, 
je) samolot propagandowy partji centro- imrMiinitiiriiiMnnnm i mmi M M I I iiiiiwiMiiiiiiiiwnrmrnTTn 
wej, który wkrótce po starcie spadł z 
wysokości 50 metrów na lotnisko w 
Tompelhoflle, druzgocąc sle doszczętnie 
Pilot poniósł śmierć na miejscu. Pasażer 
zmarł wkrótce po przewiezieniu go do 
szpitala. 

Krew leje s rę... 
Berlin, 30 lipca 

(Pokka Aeenela 1 eleeraficzna) 
Liczba bójek partyjnych i zabójstw 

politycznych raptownie w ciągu doby 
poprzedzającej wybory wzrosła. 

W ciągu ostatniej doby padło ogó­
łem 5 zabitych i kilkunastu ciężko ran­
nych. W samym Berlinie policja aresz­
towała wczorajszej nocy ponad 25") 
osób. 

Berlin, 30 lipca 
(Pokka Agenda i elecnficzna) 

W dzielnicy północnej Berlina, mie 
dzy grupą hitlerowców kolportujących 
ulotki, a członkami ..żelaznego frontu" 
wywiązała się strzelanina, na skutek 
której 9 osób zostało ciężko rannych. 

Trzv osoby w stanie beznadziejnym 
odwieziono do szpitala. 

Os.rzeżenre Bswarji. 
Essen, 30 lipca. 

Opolska AccncJa telegraficzna) 

Partja centrowa w Nadrenii urzą­
dziła apel generalny w Kolonii, kończąc 
tern samem wiecową kampanję przed­
wyborczą. 

Przemawiał prezes ministrów ba-
warsk'cli dr. Hcld- Clou tego przemó-
wiesn a stanowiła wyraźna przestroga 
pod adresem Bcrlinai aby zaniechano 
polityki centrai'stycznei. a uszanowano 
ustrój federallstyczny Rzeszy. 

Mowa prezesa m nii?trów bawars­
kich1 była slabem tylko echem prze­
mów ema b. kanclerza Rzeszy W rtha, 
które ten wygłosił również w Kolonji 

Gorgułow zachowuje s p o k ó j 
I f a s o r a f podpi§al on § f t a r g ę basatyiną. 

PARYŻ, 30 lipca 
Wczoraj obrońca (iorgulowa, Ge-

raud, udał s>ę do więzienia de la Same. 
Gorgułow pozostaje pod ścisłym nad­
zorem. Ręce ma wolne, natomiast na 
nogach ma kajdany. i 

Zapytany o stan duchowy Gorguło-
wa, Geraiid oświadczył, że oskarżony 
nic wydaje s'ę być zbyt przejętym wy-, 
K kiciu śm erci. Być może, że n>c zdaje 
on sobie dokładnie sprawy z wyroku, 
gdy oprócz dowiedzionego n«ezrówno-
ważenla umysłowego, Jest on prawdzi­
wym rosjaninem. żyjącym raczej swe-, 
n' marzeniami, aniżeli rzeczywistością.! 

Gorgułow mówi stałe o proccs'e, 
wspomina mowę prokuratora, obronę 
swych adwokatów. Na:bardz'ej do­
tkniętym, zdaje się być zarzutem, że 
nie był dobrym doktorem, lecz pokąt-
nym lekarzem- Oskarżonemu n«o wol­
no czytać dzienników, co go marUyi, 
gdyż chciałby znać op nie o sob'e, 
zwłaszcza prasy rosyjskiej. Gorgułow 
powtarza nieustanna, że chce być roz­
strzelany, a nie zginąć na szafocie, co 
Jest n'cgodno żołnierza. Me może on 
zrozumieć, że we Francji wyrok'' śmięr 
ci są dotychczas wykonywane na gi­
lotynie. 

Wreszcie obrońca oświadczył, że 
Gorgułow prawdopodobnie zażąda dzi­
siaj rewizji wyroku sądu przys ęgłycb. 
W takim- raz«e apelacja byłaby praw­
dopodobnie rozpatrzona w szynkiem 

' tempie przez izbę karna podczas Jedne­
go z posiedzeń wakacyjnych. W każ­
dym razie ostatecznej decyzji oczeki­
wać można w ostatnich dniach sierpnia 

Paryż, 30 lipca 
fPolska Agrncia Tfletjtal-c^nn) 

Dziś po południu Gorgułow podpisał 
[wniosek o rewizję wyroku sądu przy-
I siegłych. 

Zajścia w Waszyngtonie „hańbą Ameryki". 
Tragiczna sytuacja weteranów. — Groźba nowych rozruchów. 

Fakt ten wywołał oburzenie wśród 
wielu wojskowych, dla których ostatnie 
wypadki były prawdziwym ciosem. 

Nie jest wykluczone, że liczni oflcero 
wic podadzą się do dymisji. Prasa dzi-

Waszvngton, 30 lipca (weteranów, w stolicy ukazały się tłumy waszyngtońskim objął szef sztabu gene 
Uczestnicy t. zw. ..Bonus Army", u-'kobiet z dziećmi, które do niedawna o- ralnego. gen. Mac Artur, 

sunięci siła z Waszyngtonu, skierowali bozowały w namiotach, 
się do Pcnsylwanji, gdzie majq się naj Są to żony b. uczestników wojny 
nowo zorganizować. ! europejskiej. Wynędzniałe kobiety żc-

Do Pensylwanii przybyło już 4000 brzą. obchodząc mieszkania prywatne, I 
żołnierzy. urzędy i sklepy. Policja jest bezsilna,] 

Głównym ośrodkiem ruchu b. żołnie!gdyż w obronie żebrzących staje część siejsza nazywa wczorajsze zajścia w 
rzy ma być miasto Johnstown. Komcn- ludności. Waszyngtonie „hańbą Ameryki", 
dant Waters nosi się z myślą utworze- Pod Waszyngtonem oddziały weto- Wśród weteranów odpędzonych z 
nia nowej organizacji weteranów pod ranów zdobywają szturmem przecho- pod murów stolicy .panują nastroje 
nazwą „koszule khaki". | dzącc pociągi, usiłując dostać się do ob-, wręcz desperackie. Ponieważ więk-

Zdaniem Watersa prezydent Hoover litujących w żywność stanów połudnlo- szość stanowią bezrobotni, należy ocze-
zbyt ostro obszedł się z weteranami, w.wych: Wirginii I Karoliny. |kiwać aktów rozpaczy. Narazie wetera-
obozie których znajdowało się wiele ko-, Jednakże wojsko przeciwstawia się nl, którym zamknięto drogę do żyznych 
biet i dzieci. 

Nowy Jork, 30 lipca 
Po odpędzeniu z pod Waszyngtonu 

temu, rozpędzając oddziały weteranów stanów południowych, zdążają przewa-
I siłą usuwając ich z wagonów. jżnie na zachód. 

Dowództwo nad wojskami w okręgu! 



Str. 2 : :3i vii 1 9 3 2 - r : 

Papen proponował Francji soiusz w 
Demarche ambasadora francuskiego w Berlinie orze-
ciw prowokacyjnym wystąpieniom gen. Sehleiehera. 

* 2 1 0 

Berlin, 30 l !pca. 
(Polska Agenda Ielcgraticznal 

Według doniesień prasy, ambasa­
dor francusk1 w Berlinie Francois Pon-
cet podjął demarche u ministra spraw 
2agran'cznych Rzeszy Neuratha. 

W cZasl odbytej rozmowy amba­
sador Irancuski wyrazić miał zdziwię- niem'ecko 
n fe t powodu ostatniego oświadczenia j skowogo, 
gen. Sclilcichera. 

W berlińskich kolach dyplomatycz 
nych wskazują, iak zaznacza „12 Uhr 
blatt" na rozbieżności jakie zarysowa 
ły sie między oświadczeniami dotyczą 
ceml stosunków francusko • ltemłcc 

aby pomiędzy przedstawicielami fran­
cuskiego i niemieckiego sztabu gene­
ralnego odbywały się od czasu do cza­
su konferencje, w kołach dyplomatycz­
nych zaznaczają, że propozycje kancle­
rza szły jeszcze dalei, a mianowice po 
myśl! Propozycji Rechberga w sprawie j 

w związku z przemówieniem generała 
Sćlileichera, wygloszonem 26 lipca. Ze 
strony Francj miano dać wyraź stano­
wczemu poglądowi rządu francuskiego, 
iż mowa ta musi wpłynąć na ozięb enie 
saę stosunków uancusko-n:eniic^k»ch« 

Wystąpień e ambasadora France 

Marsz. Piłsudski 

WUno, 30 lipca 
(Polska Agencja 1 CICRIaticziiH > 

Dziś o gódz. 1 8 , 3 0 Marszalek Piłsud­
ski'po dwudniowym pobycie wWIlhlo 
odjechał do Pikiiiszek. 

Marszałka żegnali na dworcu min. 
Beck i min. Patek oraz woj. wileński p. 
Jankowski. 

WUno, 30 lipca 
(Polsku Agencja lelegnflezna), 

Minister Ceck odjechał w godzinach 
popołudniowych do Warszawy, żegna-

francuskiego sojuszu woj-i wywołało w Londynie pewnego rodzą-, ny na dworcu przez wojewodę Janków 

Londyni 3 0 lipca. 
(Polska Agencja I d e g r a f i f g n a ) 

Ambasador fransuski w Londynie 
zawiadom t dzis'aj oficjalnie Forreign 

Office o treści demarche premiera Her-

]U konsternację, albowiem ne zdawa* 
no tam sobie sprawy z prowokacyjne­
go charakteru mowy ministra Scliiei-
chora. czemu wyraz dal wczoraiszy 
„Times", komentując przcmówien ;e ge­
nerała Schlelchera z wyraźną żyozl -
wościa 

Gdynia, 30 lipca 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

kich, zawarteml w ostatnim wywiadzie : riota wobec ambasadora niemieckiego, 
kanclerza Papena a wynurzeniami gen. 
Schleichera. 

Dziennik zauważa dalej, że więk­
szość członków gąb netu Rzeszy no-
dzielić ma opinię. >* ostre ataki gen. 
Schleichora przeciwko Francji nie da­
dzą się pogodzić ze stanowisk' em jakie 
zajmują w tym względzie kanclerz von 
Papen i minister spraw zagranicznych 
von Neurath. ... . , 

W kolach ministerstwa Reichs w e > ^ d - ° d r a n a W J * niezwykle ozy 
hry czyniono są wobec tego starano,' wlenie. U.lcanuprzeciąsają tłumy P«-; s l o d z i b ą komisariatu rządu, 
aby osłabić wrażenie, jakie wywołały bliczności i wielkie ilości samochodów 
wywody gen. Schle'chera. przyczem na jezdniach. 
zaznacza się. iż stanowią one tylko po-1 Domy są udekorowane i iluminowa-
wtórzenie Oświadczenia, r łoźonno n e N a Kamiennej Górze, gdzie ma sta­

nąć Bazylika wzniesiono olbrzymi 
Krzyż, według projektu prof. Bochniaka. 

cytnit U f ó n Ó W p u b l i c z n 0 ś ć w l * a ł « owa-

Całe c i a s t o przybrało ur< , O godz. 19 odbył s i ę capstrzyk z 

Pułków. Capstrzyk zatrzymał się p r z c d 

broni 

przez delegata Nlem'ec Nadolnego w 
Oenewle. 

Nadolny, Jak utrzymują w koheh 
dyplomatycznych, miał sprzeciwić s'c 
togo rodzaju interpretowaniu Jego de­
klaracji. Co się tyczy twierdzenia von 
Papena, h zaproponwał Herrtotovi i, 

sprezentowaniu 
utworów. 

G&ynla, 3 0 lipca-
W dniu „święta Morza" przybywa do 

Odyn! okręt „Pokmja", linjl Gdynia— 
Ameryka, powracający z wycieczki na 

Polska i Austrja. 
^ i > i > ( i f l ( n u n u m e r 

„JKcum 9Krie « F * e * s e * \ 
Wiedeń, 30 lipca-

(Polska Ajencja Telegraficzna) 
Dzj&iaj .ukązaf, się specjalny doda-, 

tek „Neue Trele Presse" pod tytułem 
„Republika polska i jej s ły gospodar­
cze". W artykule wstępnym pod tytu­
łem „Polska i Austrja" kanclerz au­
striacki Dollfuss oświadczył, że w wy­
konaniu wielkiego programu handlo­
wo - politycznego Austrja zam erza 
przeprowadzić rokowania handlowe z 
szeregiem państw 1 należy gię spodzie­
wać, zdaniem kanclerza, także ożywie­
nia stosunków handlowych polsko-au­
striackich. 

Okoliczność, że Austrja pragnie o-
przeć swą politykę handlowa na no­
wych podstawach, nie przyniesie szko­
dy Innym państwom. Przeciwnie. Idee, 
na których opierają gię dążenia Austrj', 
będą niewątpliwie sprawiedliwie oce­
nione przez inne państwa. Są one już 
d»'slaj w teorii powszechnie znane, 
wymają one tylko praktycznego urze­
czywistnienia. 

Pozatem powyższy dodatek zawie­
ra szereg artykułów z różnych dzie­
dzin, napisanych przez wybitne osobi­
stości polskie iak i austriackie. 

Wojna w Ameryce 
Południowej 

f e s t H ł e u n i f t n f o n a . 
Santiago de Chile, 30 lipca 

(Polska Agenda Telegraficzna) 

Konflikt zbrojny pomiędzy Boliwją 
a Paragwajem wydaje Blę coraz bar­
dziej nieunikniony. 

Aczkolwiek Boliwja nie zgodziła się 
na interwencję jakiegokolwiek państwa 
w charakterze pośrednika. Argentyna, 
Brazylia i Ciuli pragną jaknajwydatniej 
przyczynić się do pokojowego załatwie­
nia konfliktu. 

Krzyż oświetlony reflektorami czyni fjordy Norwegii, 
wrażenie zawieszonego w powietrzu. I Ze względu na uroczystości Jakie od-

r, A m „ . , . . . . . o r . .. będą się w Odyni, dkręt „Polonia" bę-
Do godz. 21 przybyło 25 tysięcy u-, ś w , a t c C B n t e

y ugorowany, ześ wie-
czestników. Komisarz rządowy p. Z t t - ! c z o r W n . Hummówarty kolorowemi świa-
bierzowskl, chcąc osobiście sprawdzić, tlami. 
c«y rozlokowanie przyjezdnych odby-j Uczestnicy wycieczki, wśród których 
wa się należycie, sam incognito obcho- 1 znaJdtjje,sle wiele wybitnych osobistości 

W n a l o t y O S o d , ,7 p^ybyldo ^ggUO^WfS^ 
G(|ym 18 pułk ułanów pod dowództwem m ^ z ^ t ę t a J a J < 0 t h o 1 d , u d o d n l a „ a . 
płk. Kosiorskiego. Wjeżdżających do stepnego. 

skiego i przedstawicieli władz. Min. P a ­
tek pozostaje w Wilnie jeszcze w ciągu 
dnia jutrzejszego. 

Mowy traktat 
przyjaźni 

m £ e « * ° « M ffiuwnunjcĘ 

Bukareszt, 30 lipca 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

Między rządami rumuńskim a włos­
kim prowadzone są rozmowy co do pod 
staw ,na których mógłby b y ć zawarty 
nowy traktat przyjaźni, przedłużony 
niedawno prowizorycznie na 6 miesięcy 

Włoskie żądania, zmierzające ku 
zrównoważeniu bilansu handlowego mię 
dzy obu krajami, który kształtuje się 

gdzie po ( i z j £ n a korzyść Rumunji. spotykają się 
odegrano szereg tu z życzllwem przyjęciem. 

Strona polityczna zagadnienia prze­
dyskutowana będzie, gdy minister Ghi-
ka obejmie z powrotem swą placówko 
posła rumuńskiego w Rzymie. W każ­
dym razie ze strony rumuńskiej zape­
wnia się że je j dotychczasowa polityka 
aliansów nie ulegnie w związku i tern 
żadnej zmianie. 

5 ? 
U f 

HIE HtIZCZ MNIE! 
ZWRÓĆ Ml DAWWY ŚWIEŻY 

\ PIĘKNY WYGLĄD!-
I B Ł A G A C I Ę K A Ż D Y B R U D N Y K O L N I E -

j R Z Y K i K A Ż D A B R U D N A K O S Z U L A . 
U S Ł U C H A J T E G O R O Z S Ą D N E G O W O Ł A * 

! N I A i O D D A W A J B R U D N A B I E L I Z N Ę M Ę S K A 
D O P R A L N I N A J W I Ę K S Z E J w K R A J U 

F A B R Y K I B I E L I Z N Y 

O P l f t U 
N A I L C P S Z E , N A J S Z Y B S Z E , N A I T A ń S Z E , O f t A Z 

N A J O & Z C Z ą D N C E J S Z e P R A N I E 
WIEKJZOłt MA6AZYNÓW KONFEKCJI MĘSKIEJ PRYJMUJE DLA NAS BIELIZNĘ, 
DOPRANIA. * 

Otwarcie parlamentu rumuńskiego. 
Orê tfisfle IciNftlfli Kcnsrolti. 

Dr. T R A W I N S K I 
chirurg 

P O W R Ó C I Ł 
P i o t r k o w s k a 1 2 8 . 

Bukareszt, 30 l pca. 
Ołówka Agencja Telegraficzna). 

Nowy parlament zebrał się w po-
Iudn:e przy zachowaniu zwykłego ce-
remoniału. Ody król Karol z wojewo­
dą Michałem w otoczcn'u członków ga­
binetu ukazał sję fla estradzie preezy-
djum, członkowie parlamentu zgotowa­
li mu długotrwałą owację. 

Król odczytał orędzie tronowe, w 
ktorem oświadcza m. n-: 

Po gorącem wezwaniu, jakie wysto­
sowałem do wszystkich ugrupowań po­
litycznych, celem zapewnienia 
współpracy w obecnych, niezwykle 
trudnych okolicznościach, powołany na 
czas wyborów gabnet wypełnił ściśle 
swe zadanie konstytucyinego zapew-

jiiiena swobody głosowania. 
• Zadaniem gabinetu byio również 
wydanie pilnych zarządzeń, których 
wymagała sytuacia finansowa, celem 
sk erowania kraju na drogę uzdrowię 
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py. Gabmet w tym celu korzystał ze 
współdziałania techn cznego i współ­
pracy Ligi Narodów". 

W dalszym ciągu orędzie podkreśla, 
ze kryzys gospodarczy nie dotknął by­
najmniej żywotnych sn narodu. Krai zdo 
lał zwiększyć Swój wywóz, utrzymać 
stabilizacje waluty i wypełnić punktu­
alnie swe międzynarodowe zobowiąza­
nia finansowe. Wnioski w sprawie ure­
gulowania najważniejszych aktualnych 
zagadn eń zostaną przedstawione przez 
rząd, który utworzony będzie po osta-

icli; tecznem ukonstytuowaniu s !ę obu izb. 
W końcu orędzie królewskie pod­

kreśla dobre stosunki łączące Rumunję 
zc wszystk emi krajami, 

Nasza polityka zewnętrzna — gło­
si orędz e *•« jest oparta na umiłowaniu 
poko'u, poszanowaniu traktatów oraz 

węzłów sojuszów I przyjaźni, jak rów­
nież szczere! współpracy z Ligą Naro­
dów. Dla konsolidacij pokoju Rumunja 

nia gospodarczego i flnasowcgo. w ś d - . współdziałała w porozumieniu ze swy-
slej harmonji z wysiłkami, zmierzaia- mi sojuszn kami na konferencjach roz-
cemi do odbudowy gospodarczej Euro- bro;cn ;owej i odszkodowawczej. 

Ruch na giełdzie 
nowojorskie]. 

Nowy Jork, 30 lipca 
(Polska Agencja telegraficzna). 

Nastrój ha glołdzle nowojorskiej wy 
kazuje W dalszym ciągu tendencję zwy ż 
kową 1 optymizm. Kursy akcyj wzrosły 
w eJągu ostatnich dwucb dni o 16 punk­
tów przeciętnie. 

Zdaniem sfer zainteresowanych na 
pomyślną sytuacje złożyło się w pierw­
szym rzędzie zamknięcie kongresu, za­
przestanie masowego wywozu złota I 
szerzenie poważnych oplni] w kierunku 
skreślenia międzynarodowych długów 
państwowych. 

Tragedja miłosna 
w Warszawie. 

Warszawa, 30 lipca 
(St.) Około północy na Starem Mieś­

cie rozegrała się krwawa tragedia mi­
łosna. Pomiędzy Adamem Bogolewskim 
i 17-letnią narzeczoną Genowefą Dc-
czewską doszło do ostrej kłótni na tle 
zazdrości. 

W pewnej chwili zdenerwowany Bo*-
golewski chwycił nóż i ugodził nim 
dziewczynę w serce. Śmierć nastąpiła 
natychmiast. Zabójcę aresztowano. 

Samobójstwo 
przemysłowca. 

Warszawa, 30 lipca 
(St) W mieszkaniu własttem przy ul. 

Łuckiej 33 zastrzelił się wczoraj 42-letni 
Stefan Tomaszewski, przemysłowiec, 
właściciel wielkiego przedsiębiorstwa 
przewozowego. 

Przyczyną rozpaczliwego kroku był 
rozstrój nerwowy. 

Dla chleba... 
Budapeszt, 30 lipca 

Bezrobotny czeladnik rzeżnickl Er­
nest Matura, celem zwrócenia na siebie 
uwagi i otrzymania posady ,odbvł dłu­
godystansowy bieg 273 km. z Wiednia 
do Budapesztu, w czasie 29 godzin. 

Dr. Mortkowicz 
powr6*lł 15—2 
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A wiec nareszcie dziś, w n edzjclo. 
zdecydują się na!bliższe losy Niemiec. 
Dzś — paroksyzm wyborczy, najwięk­
szy wysiłek propagandowy, jaki do­
tychczas wydarzył się na świece. 

Czy zwycięży Hitler? To n«e ule­
ga wątpliwości- Zwycięży —- to zna­
czy pomnoży stan pos'adan'a w parla­
mencie. Może jednak równocześnie 
przegrać — to znaczy n'e uzyskać wiek 
szóści. Jego kameloci przewidują w 
tym wypadku „marsz na Berlin", po­
nieważ jeśli nie w drodze legalnei, H't-
ler sięgnę po władzę w drodze niele­
galnej. A więc los N enuec przesądzo­
ny? 

Cóż na to rząd Papena? Rząd na-

i ta podstawę nie dałaby zupełnie pew­
nych rezultatów, Stronnictwo narodo-
wo-socalistczne w Niemczech przyj­
muje wszystkich zgłaszających s'ę bez 
żadnej klasyfikacji i wyboru. 

Mussol ni, z którym przecież Hitle­
ra porównywuje się najczęściej (co nie 
icst zresztą komplementem dla il Duce) 
oparł się na wyraźnej grupie komba­
tantów, zorgan zowat spoistą partję i 
milicję partyjną, poczem zawładnął 
państwem w drodze rewolucyjnej przez 
swój słynny marsz na Rzym. Niezwło­
cznie po objęciu władzy rozpoczęło się 
ograniczane dostępu do partji faszy­
stowskiej, utrudnianie, wreszcie zupeł­
ne zamknięte przypływu. Fas/yśc 

iaz>e zachowuje s'e zupełne spokoin-c-j starają się Już wyrobić tylko najmłod-
Kiedy Papen obejmował kanclerski 
urząd, oświadczył dz ennikarzjin że 
będre s'cdz'al na tym ttołku przynaj­
mniej cztery lata- Czyż ufałby tak 
pośpieszyć się teraz z ustąpieniem miej 
sca' Hitlerów ? 

Przed kilku d'i ;am' minister Reichs-
wehry, von Sdilekher w przemówie­
niu radowem wykazał dość dużo buń­
czuczno -c», mówiąc, żc armja n cm*ec-
ka n>e śclerpi żadnej „siły Ironkurencyj-
nej" s c uzbrojonych oddziałów hitle-
ro\Vi,k!J.i. Wynikałoby i tego. że Pa-
pen i Schleicher „no dadią się" H'tle-
rnv : . Z kolei Hitler jak^ś nie okazu c 
/by. przyjaznych zam-a.-ow web'-, 
rządu '• raz po raz odgradza %U od Pa-

. runa. jak może. 
Cóż jednak dziś znaczą słowa? 

-- zwycza nie ludzie strze.ają do s ; c 
Zamast trybun parlamentarnych 

->U- -ulce,* •BamiatJt-Pitirfek -^"barykady,{NWWff^^WP^i^ywiiilk^ oczywiście 
zam ast argumentów — kule. Starciom 
skrajnych elementów lewicowych i 
prawicowych (obie strony zarzucają 
obie wzajemnie zaczepność I prowo­

kację) przyglądają się z oddali władze 
państwowe. 

Poco w takich warunkach bawić się otrzymania munduru, butów 
w przew dywania? Logika polityczna oraz skoszarowania, czyli 
normalnych czasów na nic sle tu 

sze pokolenie faszystowskie poprostu 
z dz-ee — BalP-Ia. 

Podobnie uczynili bolszewicy, któ­
rzy w ciągu lat nieustann e czynią 
, czlstki" w swej partji, a przyszłość 
widzą w „komsomote", znów w naj­
młodszym pokoleniu, wychowanem tak 
w duchu bolszewick m, że o istnicnm 
akichś innych światopoglądów młó­

dź eż ma niezwykle słabe wyobrażenie 
Tymczasem Hitler przygarnia abso­

lutnie wszystkich. 
Óczywiśc e. że większość jego par-

ly;u»ków b5e£n'e dziś pod sztandar)' 
narodowo - socjalistyczne dla najwy-
raźnlejsze] karjcry. Ludzie przeczuwa­
ją walne zwycięstwo Hitlera i dlatego 
ch:ą s ę zagwarantować, ż pod no­
wym reżymem będz'e im dobrze, żc 
będą,brai.udział.^,.b'9ciądzie przywj-
icjów, któru n.'echybn:e nastąpi po ob­
jęciu przez ,.Na-^" władzy w Niem­

nie 
da- Rewolucje i przewroty ma.'ą swo-

ją własną log kę, której nikt przewi­
dzieć nie może- tak samo jak nio prze­
widuje się dokładne wybuchów wul-
i nu, chcoclaż wiadomo, jakie siły 
działają w jego wnętrzu-

Dziś, kedy decyduje się przynaj­
mniej jeden, może główny etap tej re-
waiucj', bardz ej tuż śliskie przewidy­
wania interesuje nas sam ruch hUle-
'Owskl — główny tej rewolucji auto; 
; aktor. , 

Uy Hitlera. 
Nikt nie zdoła obliczyć sił Hitlera, 

cśli chodzi o ilość i jakość. W cągu 
liku miesięcy ilość głosów, które pa­

łają na jego listy przy wyborach do 
:!ąl przestawić elskich wzrasta kilka­
krotnie, a w cyfrach bezwzględnych 

rażą się w milionach. M'mo to jed-
: ak nic można twierdzić, li ludzie, któ-
zy oddają głosy za jakąś listą, są przy 
,2łymi zwolennikami kandydata. Wi­

eliśmy przecież, że z równą szybko-
:ią kandydaci tracą swe wpływy i gło 
', oparte w znacznej części na mo-
ontach przypadkowych, na demago-
; , na specjalnie sprzyjającej lub nie-

przyjaznej koniunkturze. 
A więc tnoże siły H tlera dadzą się 

obliczyć na podstawie liczebności człon 
sów regestrowanych iego stronnictwa-
iszczę lepiej na podstawie Jego milicji 

- S. A- Leute? Wydaje s ę nam, że 

ii-e może być ani spoistOf ani pewne. 
Jeśli z jakichkolw ck przyczyn ruch 
hiterowski napotkałby na Jakieś więk­
sze trudności, szczury uciekną z okrę­
tu. N'c o wiele pewniejsza iest jego 
mP-cja. Każdy hitlerowiec ma możność 

i czapki 
zapewnkmia 

mu mieszkania i utrzymania oraz. co 
jest brdzo ważne... 

broni i bezkarności 
W Niemczech, jak zresztą i w ca­

łym świecie, otrzymanie pracy jest nie 
słyehane trudne. Całe falangi młodzie­
ży, wchodzącej w życie, już u proga 
jego znajduje się w tak ej sytuacji, że 
niema mowy o jakimkolwiek zarobku. 
Cóż mają czynić bezrobotni, co ma zro 
bić młodzież? Wstępuje do Hitlera na 
służbę czynną. 

Czyż jednak jest to znów element 
ideowy, czy ta siła zbrojna posiada tę 
wysoką moralność, która jest nekiedy 
pewniejszą gwarancją zwycięstwa, 
aniżeli liczebność?. Z całym naciskiem 
trzeba odpowiedzieć, że nie!-

Trzeba powiedzieć poprostu, że H't-
ler sam nie wie, co posiada, jakie są 
lego siły. 

Pamiętajmy, że w łonie samego 
stronnictwa h tlcrowskiego, a szczegól­
nie miHcii jest bardzo wiele elementu 
bezrobotnego, radykalnego w pelnem 
znaczeniu tego słowa, wreszcie elemen 
tu komunistycznego. Wygląda to na 
paradoks, a tak jest rzeczywiście. Czło 
wiek, który chce jeść, nie patrzy pod 
akim sztandarem dostanie kawałek 
chleba, chowa głęboko swe przekona­
n a choćby pod bronzowy mundur-Kto 
wic jednak, co się stanie, kiedy fala 
hitlerowska uderzy o rafę-

P.en.adze, pieniądze... 
Na skonstruowan e wielkiej organi­

zacji, umundurowanie, a szczególnie na 
żywienie i utrzymywanie wielkiej »lo­
se! ludzi potrzebne są p eniądze j to n :e 
byle jakie. 

Skąd Hitler bierze pieniądze? O je­
go źródłach pekuniarnych krążą roz­
maite pogłoski. Niedawno przed są­
dem monachijskim odbywała się spra­
wa Hitler — Abel. Abel icst młodym 
dziennikarzem. Zarzucał on Hitlerowi 
w jednym z dzienników, że ,.dcr Füh­
rer" pobierał pieniądze od Jednego z 
rządów zagranicznych. Obrona do-
wodla, że Hitler osobiście żadnych 
subsydiów ni© pobierał, natomiast nie 
zostało udowodnione, że me pob :eraJa 
ich partia narodowo - socjalistyczna-.-
Abel został skazany, ale nie wyświet­
liło to zupełn e interesującej kwestji, 
skąd na to wszystko płyną fundusze-

Inne źródła twierdzą, że Hitler u-
trzymywany Jest przez wielki prze­
mysł- Kto jec!na.\ zna lepiej te koła 
niemieckie ten wie doskonale, że nie 
łają one zbyt w>ele. Przedewszyst-
Uem dlatego, że n e mają, powtóre dla-
ego, że nie lubią.-. Przemysł nie ma 
tapitałów na te cele. Musi utrzymać 
W ruchu warsztaty, musi wypełniać 
swe zobowiązana wobec banków kra­
jowych i zagranicznych- Myśl też o 
•robie i k^żdą zaoszczędzoną markę 
chowa do kasy, aby mieć gotówkę w 
razie .czego... , 

Jeśli musi — kapnie tu i owdzie, 
szczególnie żc s ę obawia komunistów 
Ale tam giz e potrzeba dziesiątków 
mionów i to stale, nieustannie, tam 
przemyciu niema... 

Istnieje jeszcze źródło — to iest naj­
większe: prywatne fundusze byłych 
panujących udzielnych królów i ksią­
żąt, oraz byłego cesarza. Jak wiadomo, 
państwo niemeckic przyznało wysokie 
odszkodowania wszystkim byłym pa­
nującym za utracone posady tronowe* 

„Monarchowie" otrzymują tyle, że 
nio mogą tego zjeść ani wydać. Nie 
mają fabryk, do których należałoby 
pakować kap tał- Mają natomiast ape­
tyty na dawne trony. Nic dziwnego 
że hojną garścią sypią Hitlerowi pienią 
dze, skoro widzą w nim jedyną pers­
pektywę swego powrotu do władzy i 
eszcze większych dochodów... Prze-
c eż Hitler przy każdej okazji podkre­
śla, że nie jest przeciwnikiem byłych 
domów panujących, przec :eż to on, a 
nikt inny wystawił kandydatury ksią­
żąt krwi podczas wyborów do sejmu 
pruskiego 1 parlamentu Rzeszy, prze-
ceż on pcha na stanowisko prezydenta 
Rzeszy byłego Kronprmza, przygoto­
wując i oczyszczając teren pod restau­
rację monarchji i cesarstwa... 

Z apanaży i odszkodowań królew­
skich, książęcych i cesarskich płyną 
Pieniądze do kas hitlerowsk e h -

Fanfaronada. 
Ani pien:ądze ani „gościnność" wrót 

partji narodowych socjalistów nie tjo-
maczą jeszcze- czemu Hitler potraf, w 
żniwach wyborczych skosić mlljony 
głosów. 

Jakim sposobem naród o wybitn-e 
arystokratyznjących inklinacjach, przy­
wiązany do swej warstwy szlacheckiej 
naród, któremu imponuje tytuł, szlfy, 

pochodzenie człowieka; naród filozo­
fów, poetów, uczonych wysokiej klasy 
nagle znalazł sob'e bożka w osobie 
austriackiego frajtra? 

W ruchu hitlerowskim kolosalne 
rolę odgrywają momenty psychiczne 
i demagogezne. Społeczeństwo nie­
mieckie nigdy nie pogodziło s»ę z fak­
tem przegrania wojny. W latach 1914— 
1918 zbyt wiele wmawiano narodowi 
niem eckiemu- że jest jedyny, wybra­
ny, niezwyciężony, przez Boga same­
go przeznaczony do triumfów, aby na­
gle mógł uwierzyć, że tak nie jest* 

Dlatego Niemcy wierzyły i wierzą 
każdemu, kto gromi niesprawiedl:wość 
świata, zwala w?nę przegrania wojny 
na kogokolwiek, byle nie na naród i 
armję, proklamuje nową wojnę, choćby 
w innej postaci, np. biernej resystencj1 

wobec postanowień rozmaitych trakta­
tu wersalskiego. 

Program Htlera skonstruowany 
jest dla celów demagogicznych ideal­
nie- Wybrane są poprostu wszystkie 
uprzedzenia i utajone pragnienia masy, 
choćby najbardziej nierealne i nie po­
ważane zupełnie, nie sharmonlzowanc 
ai w żaden system, ani z warunkami 
rzeczyw stości- Wystarczy, że każde, 
popularne z jakichkolwiek powodów, 
hasło istnieje, aby było zmeszczone 
bez sensu I logiki w ramy „programu 
politycznego" Hitlera. I tak już idzie 

trwa. Masy niemieckie stoją na nis­
kim poziomie politycznego uświado­
mienia*. ^Cóż dziwnego,«że przyjmują 
te życzenia I westchnienia z pod włas­
nego serca, Jak 

mannę zbawczą 
i żywiącą? . 

Masy po doznanych klęskach są 
apatyczne i bezwolne. Imponuje im 
każdy ruch i akcja- prowadzona z 
onergją. Cóż dziwnego, że Hitler, mów­
ca znakomity I porywający, choć bez-
treściwy, organizator ruchliwy, dema­
gog najczystszej wody, porywa Je 
i unosi? 

.Pozatem Hńler daje piękne mundu­
ry i broń. Po raz drugi poruszamy ten 
moment- jako niezwykle ważny. 

Mały człowiek lubi w-ellóe I bły­
szczące pozory. Ludzie, którzy wy­
myślili akselbandy, sznury, naramien­
niki, guzki, gwizdki, znaczki, ordery— 
byli z całą pewnością mądrymi ludź­
mi. Za nic tak łatwo nie można kupić 
ludzi, jak za pozory i św-eedełka. 
Niemcy oddawna przecież słynęli z za­
miłowania do munduru. Daje im go 
Hitler i to łatwo, szybko, każdemu-
Znaną jest natomiast rzeczą- że gdy 
przez krótk'. czas obowiązywał zakaz 
noszenia mundurów, ilość hitlerowców 
odrazu spadła... 

Pozory faszyzmu, gesty, mundury, 
pochody jednem słowem — fanfarona­
da ogromnie pomaga HItlerowS w osią­
gnięciu jego celów. Niemcy tęskniły 
do władzy i to władzy pełnej, choćby 
nawet dyktatorskiej. Przywykli do 
monarchii, czuli się w niej dobrze, de­
mokracja rządów republikańskich c ą -
żyla im nieznośnie- Dlatego pierwszy 
kto przyszedł i potrafił we właściwy 
sposób, ostry, bezwzględny, utalento­
wany, choć powierzchowny demokra­
cie tę zaatakować, musiał zostać pa­
nem dusz njemeckich.-. 

Czesław OłtaszewsKI. 
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„ W I E D Z A " 
„WIEDZA'4 

w Krakowie 
ul. Studencka 14, I p. 

Z wielka, przyjemnością komunikuję, i c dnia 
15 czerwca 1932 r. zlożylcin cgćamin nadzwy­
czajny z 6-ciu klas glinu, w Państw. Gimn. IV. 
im. H. Sienkiewicza w Krakowie z wynikiem 
dobrym. 

Za sumienna pracę i trudy, poniesione w cią­
gu 2-lelnicgo przygotowania mnie do powyższe­
go egzaminu, składam na tej drodze Szan. PP. 
Profesorom oraz Szan. Dyrekcji gorące I z głę­
bi serca płynące wyrazy podziękowania 1 wiel­
kiej wdzięczności, 

Adoll Zientek, 
Dolna Liszna, Czechosłowacja 

mmmamamaamasa 

I g r z y s k a O l i m p i j s k i e otwarte!!! 
Defilada z a w o d n i k ó w . - P r z y s i ę g a . - Doskonała forma lekko­

atletów polskich. — Nurmi niedopuszczony do Igrzysk. 

F r a n c J a - U S A 2:1. 
Pierwszy dzień finału o puhar 

D avisa. 
W piątek rozpoczął się w Paryżu 

z wielką niecierpliwością oczekiwany j dług "porządku 
finałowy, krajów w języku francuskim przez cały świat sportowy 

Los Angeles, 30 lipca. 
(Teł. własny „Republiki"). 

W dniu dzisiejszym w godzinach 
popołudniowych według czasu amery­
kańskiego nastąpiło uroczyste otwarcie 
igrzysk Olimpijskich. 

Otwarcia dokonał w imieniu prezy­
denta Hoovera wiceprezydent Curtis. 
Przysięgę olimpijską w imieniu zawod­
ników uczestniczących w Igrzyskach 
złożył znany szermierz amerykański, 
uczestnik czterech olimpjad Cannan. 

Następnie odbyła się uroczysta defi­
lada narodów, biorących udział w Igrzy 
skach. 

Nad stadjonem powiewały chorą­
gwie 58 narodów. Wkroczenie poszcze­
gólnych reprezentacji narodowych na 
stadjon olimpijski odbyło się w porząd­
ku ustalonym na Olimpiadzie w Am­
sterdamie t. zn. na czele pochodu kro­
czyła reprezentacja grecka a następnie 

i poszczególne zespoły państwowe we-
alfabetycznego nazwy 

mecz o puhar Davisa między Ameryką 
a Francją, 

Olbrzymi stadjon, w którym pomier 
ścić się może przeszło 100 tysięcy 

Francja przystąpiła do meczu w o- 'miejsc by i WSpfżedkhy do ostatniego 
Słabionym. składzie, gdyz w ostatniej miejsca, 
chwili odmówił udziału w reprezentacji | 
wskutek niedyspozycji Lacoste. Nieoficjalne otwarcie Igrzysk OHm-

Miejsce jego w grach pojedynczych pijskich odbyło się w ubiegły czwartek 

(Francja). W czasie uroczystości obec-zek podał, że materjał obciążający Nur-
ni byli przedstawiciele władz. W go-'miego jest zbyt obfity. 
dżinach wieczorowych odbył się ban­kiet, wydany przez miasto. 

Wiadomość o niedopuszczeniu Nur-
miego do Igrzysk wywołała ogromną 
konsternację w obozie fińskim. 

Istnieje możliwość, że finnowic na 
znak protestu wycofają się wogóle z 

Lekkoatleci polscy poprawiają swąj 
formę z dnia na dzień. Obecnie zdołali 
się oni na dobre zaklimatyzować w .Igrzysk. 
Los Angeles. | Należy jednak zauważyć, że decyzja 

Heljasz, który najbardziej cierpiał ta nie jest jednak jeszcze ostateczna, 
w czasie podróży i wykazywał począt-'gdyż amerykanie, którym zależy na 
kowo wielki spadek formy przekroczył [ starcie Nurmiego. maja nadzieję, że na 
w czwartek poraź pierwszy od czasu' kongresie lekkoatletycznym w Los An-
przybycia do Ameryki 15 mtr, 

Weissówna osiągnęła w rzucie dys­
kiem na jednym z treningów 41 mtr. 

gdes uda się zmienić decyzję związku 
lekkoatletycznego. 

Forma niektórych zawodników w 
Walasiewiczówna staje się coraz poXos Angeles jest tak znakomita, że nie 

ważniejszą kandydatką na drugie miej-J ulega kwcstji. iż na Igrzyskach padnie 
sce w dysku .Na ostatnicli treningach szereg rekordów Światowych, 
rzuca ona stale dyskiem 40 mtr. Na onegdajszych treningach rckor-

Pławczyk poprawił swój wynik do dziści Sex ton i Ponda ustalili dwa nowe 
187. rekordy światowe w kuli, osiągając jod 

Kusociński, który trenuje najinten- nakowe wyniki 16.16 .mtr. Szanse lisl-
sywniej znajduje się w znakomitej for-!Jasza wobec tych wyników maleją zu­
mie. Zdaniem jego potrafi on w obecnej pełnie tymbardzicj. że nic jest on obec-
formie pobić nowe rekordy światowe i "ic w stanic przekroczyć 15 metrów. 

• * 

zgodził się zająć Borotra, który popi 
sał się w pierwszym dniu spotkania do­
skonale, zwyciężając tegorocznego zwy 
cięzcę turnieju wimbledońskiego Vinesa 
w czterech setach 6:4, 6:2, 3:6, 6:4. 

W drugim spotkaniu Cochct pokonał 
Allisona 5:7, 7:5, 7:5, 6:2. 

W dniu wczorajszym rozegrana zo­
stała gra podwójna. Para francuska Bo­
rotra—-Brugnon uległa parze amerykań­
skiej Alisson v»n Ryn w pięciu setach po 
niezwykle Interesującej walce. 

Uroczystość odbyia się w ratuszu w 
Los Angeles. 

Burmistrz miasta p. Porter powie­
rzył kierownictwo Olimpiady przewod­
niczącemu Międzynarodowego Komite­
tu Olimpijskiego hr. Baillet Latour 

na 3.000 i 5.000 mtr. 
** 

W piątek odbyło się w Los Angeles 
W Los Angeles rozpoczął się Mię­

dzynarodowy Kongres Wychowania Fi 
posiedzenie' Międzynarodowego Zwiąż- zycznego. Przedstawiciel Polski, wice-
ku Lekkoatletycznego oczekiwane z 
wielką niecierpliwością przez uczest­
ników Olimpiady ze względu na spra­
wę Nurmiego. Związek postanowił jed­
nogłośnie utrzymać jego dotychczaso­
wą dyskwalifikację i niedopuścić go do 
Igrzysk. 

W motywach swego wyroku zwią-

przewodniczący Rady Naukowej Wy­
chowania Fizycznego i reprezentant P. 
U. W. F. wygłosił referat o wychowa­
niu fizycznem i rozwoju sportu w Pol­
sce, który wywoołał wielkie zaintere­
sowanie. Generałowi urządzono wielką 
owację. Referat ten będzie wydrukowa 
ny w pismach amerykańskich. 

Uderzonlo krwi do głowy, ściskanie w okoli­
cy serca, brak tchu, uczucie strachu, przeczu­
lenie n*r*'ow«/ migrena, niepokój i bezsenność 
moga ,być łatwo usunięte przy używaniu natu­
ralnej, wody gorzkiej Franciszka - Józefa. Za­
dać w aptekach i drogeriach. 

Nieszczęśliwy wypadek na torze w Rudzie. 
Sukoesy faworytów „Republiki". 

Echa meczu 
Ł, 7 . «S. G.—Turyści. 

W związku z meczem o mistrzostwo 
klasy A Turyści — LTSG.. który jak 
wiadomo miał przebieg bardzo burzli­
wy, dowiadujemy się, że Wydział Gier 
i Dyscypliny na swern ostatnim posie­
dzeniu ukarał 4-tygodniową dyskwali­
fikacją zawodnika Turystów Frankusa, 
trzytygodniową — Klimczaka również 
z KI. Turystów oraz dwutygodniową 
Francmana zawodnika ŁTSG. 

Hakoah-Orkan 1:0 (1:0). 
Spotkanie Hakoah—°rkan zakończy­

ło sie/ zwycięstwem drużyny żydowskiej 
w stosunku l :0- Dzięki temu zwycię­
stwu .Hakoah ma zapewnione pozostanie 
w klasie A. 

ŁTSG—WIMA 2:1 (1:0) 
Rozegrany w dniu wczorajszym mecz 

o Imstrzostwo klasy A między ŁTSG a 
WIMA zakończył się zwycięstwem L. T-
S. G. Leader tabeli gTał bardzo szczę­
śliwie przycezm decydująca o zwycię­
stwie bramka padła na kilka minut przed 
końcem ze strzału samobójczego. 

Sędziował niżej wszelkiej krytyki p. 
Rakowski. Szczegółowe spr*\vozdanic 
w „Expresic". 

Bokserzy niemieccy 
remisują w Chicago, 

W Chicago w obecności 50 tysięcy 
widzów rozegrany został międzypań 
stwowy mecz bokserski między repre 
zentacjami Ameryki i Niemiec, zakoń­
czony wynikiem remisowym 8:8. 

Niemcy mieli znaczną przewagę w 
wagach lżejszych i zanosiło się na wy­
soką porażkę drużyny amerykańskiej, 
dopiero jednak w cięższych wagach 
przewagę uzyskali gospodarze, którym 
udało się wyrównać. 

Jeździec Lewandowski potrafowany. 
Wczorajsze wyścigi konne w Rudzie 

Pabjanickiej zakończyły się pełnym 
tryumfem faworytów „Republiki", z kló 
rych pięciu zajęło pierwsze miejsca a 
reszta przybyła na drugie. 

W gonitwie ósmej wydarzy! się nie­
szczęśliwy wypadek, W biegu tym kil­
ku jeźdźców spadło, przyczem jeź­
dziec Lewandowski został formalnie 
potrafowany przez kilka koni. Ulcgl on 

MpK«U j 

złamania obojczyka i ogólnemu roz­
biciu, W stanic nieprzytomnym prze­
wieziono go do szpitala. 

Szczegółowy przebieg wczorajszych 
wyścigów przedstawia się następująco: 

GONITWA PIERWSZA 
Nagroda 1800 zł. Dystans 320 mtr. 

z plotami. 
1) Harriman — j . Wojtowiak. 

Program dzisiejszych wyścigów 
na t o r z e w Rudzie Pabjanickiej . 

GONITWA PIERWSZA. 
Nagroda 1300 zł. Dystans 3200 mtr. 

z przeszkodami 
1) Lalurka. 
2) Grażyna. 
3j Droga. 
4) Nawaj. 

GONITWA DRUGA. 
Nagroda 1800 zł. Dystans 1600 mtr. 

1) Dri-Dri. 
2) Persona Grala. 
3) Szarża. 
4) Wipida. 
5) Figiel. 

GONITWA TRZECIA. 
Nagroda 1300 zł- Dystans 2100 mtr< 

1) Porra. 
2J Pengóe. 
3) Lopek. 
4) Czui-Duch-
5) Bambina. 
6) Sara. 
7) Wisienka. 

GONITWA CZWARTA. 
Nagroda 5.000 zl. Dystans 1200 mtr. 

1) Bcrnina. 
2) Markiza. 
3) Arnold. 

GONITWA PIATA. 
Nagroda 7.000 zł. Dystans 2100 mtr. 

1) Lu-Friborn. 
21 Bohun II. 
3) Efur. 
4) Roi-Sokil. 
5) Ferrydor. 

GONITWA SZÓSTA. 
Stccpl Shasc. 

Nagroda 10.000 zł. Dystans 5.000 mtr. 
1) Frasquita. 
2) Intryga. 
3) Vendetta. 
4) Bakarat. 
5) Iwan II. 

GONITWA SIÓDMA. 
Nagroda 1.500 zl. Dyst. 2100 mtr. 
1) Cudem Cudów. 
2) Gri du Coeur. 
3) Darling. 
4) Pandar. 
5) Kapitol. 
6) Grisette. 
7) Lorenco-Lotto. 
8) Figiel II. 
9) Burlaj. 

10) Hoszysz. 

GONITWA ÓSMA. 
Nagroda 1300 zl. Dystans 2100 mir. 

1) Gri du Coeur. 
2) Colombina. 
3) Jar. 
4) Perlharite. 
5) Sylwia. 
6) Wisienka. 

NASZE TYPY. 
1) stajnie Bronikowskiego. 

. 2) Szarża Dri-Dri. 
3) Lopek Sara . 
4) Markiza Bernina. 
5) Ferrydor Efur. 
6) Frosquita Verdetta. 
7) Figiel U Gri du Cour Grisette. 
8) Gri du Coeur jar. 

2) Grzybek Pierwszy. 
Tot. zwy. 17 il 

GONITWA DRUGA. 
Nagroda 1000 zł. Dystans 2400 mtr. 

z plotami. 
1) Dygnitarz — j . Raniewicz- . 
2) Rebus. 
Tot. zwy. 86 zł. 15, I 12 zł. 

GONITWA TRZECIA. 
Nagroda 1300 zl. Dystans 1600 mtr. 

1) Mumm — j . Olejnik. 
2) Recleg. 
Tot. zwy. 11, 12 i 17. 

GONITWA CZWARTA. 
Nagroda 2100 zł. Dystans 1600 nitr­

ii Eclair — ż. Magdaliński. 
2) Lilka. 
Tot. zwy. U zl , 11 i 17 zl. 

GONITWA PIATA. 
Nagroda 1500 zł- Dystans 900 mtr. 

1) Etincelle — i. Nowak. 
2) Jeanelte III. 
3) Avelia. 
Tot. zwy. 29 zł., 15 i 14 i 23 zł. 

GONITWA SZÓSTA. 
Nagroda 1S00 zł. Dystans 2100 mtr. 

1) Rewja — j . Olejnik. 
21 Irrawadi. 
3) Szarża. 
Tot. zwy. 199 zł. 17 i 11 zl. i 12 zł. 

GONITWA SIÓDMA. 
Nagroda 1500 zł. Dystans 1600 mir. 

1) Jon lek — ż. Jednaszewski. 
2) Agryppa. 
3) Shou Shou. 
Tot. zwy. 31, 19 i 26 zł. 

GONITWA ÓSMA. 
Nagroda 1500 zl. Dystans 1600 mtr. 

1) Mospan — i . Michalczyk. 
21 Gralath. 
3) Indra. 
Tot. zwy. 19 zl., 13 i 31 i 22 zł. 

GONITWA DZIEWIĄTA. 
Nagroda 1.300 zł. Dyst. 1600 mtr. 
1) Berggeist — A. Kawalec. 
2) Slernblume. 
Tot. zwy. 20 zl, 11 i 12 zł. 
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Wolno palić 
w przyczeoionych wagonach 

tramwajowych. 
Na podstawie rozporządzenia mini­

stra komunikacji z du>a 1 9 maja 1 V 3 2 r. 
tDz. U.R.P. No. 57. poz. 5301 w sprawie 
zmiany w przepisach o ruchu tramwa­
jów elektrycznych w miastach, pasa­
żerom jadącym W WOZACH PRZY­
CZEPNYCH, przysług wać będzie od, 
dpia 1 s'prpnla 1 9 3 2 r- prawo do pale- ' 
n'a tytoniu wewnątrz tych wozów. 

Jeżeli pociąg składać sic będzie i 
dwuch, lub więcej wozów, o paleni 
będzie dozwolone TYLKO W OSTAT­
NIM woze-

Prawo palenia tytoniu na pomo­
stach pozostaje nadal w mocy. 

P o d w y ż s z o n e opłatj 
na wyższych uczelniach polskie! 

(i) W dniu wczorajszym nadszedł 
do Łodzi okólnik ministerstwa ośw aiv 
w sprawie nowych opłat za naukę na 
wyższych uczelniach polskich. Opłaty 
te zostały bardzo wydatn e zwiększo­
ne. Wobec dużej liczby akadenrków 
Łodzian podajemy pon żej nowe staw­
ki opłat-

A więc. niezależnie od wpisowego 
które kosztuje 30 złotych, opłaty za 
tud a wynosić będą na uniwersytc-

Éidti: w I roku — 270 złotych, w II ro­
ui — 250 złotych, w III roku — 220 

j ę t y c h i w IV roku — 200 zł. 
Na politechnikach, w szkole głów­

nej gospodarstwa w ejskiego, akadcmji 
gónrczcj i akademji medycyny wete­
rynaryjnej, w zależności od roku stud­
iów — 320 zł.. 300 zł, 2S0 zł-. 260 zł. 
W akademii sztuk p ęknych w Krako­
wie — 220 zł.. 200 zł-. 180 zł., 160 t \ . 

Opłaty powyższe obejmuią wszy­
stkie wydatki związane ze studjamt. a 
więc za pracown e, seminaria itd. Mo­
ją być one wn-csione w dwuch rów­
nych ratach. 

Dz cci inwalidów wojennych, ka­
walerów orderu Virtuti Militari oraz 
iunkeionarjusży państwowych i wojs­
kowych zawodowych, będą zwolnieni 
z piątej części tych opłat 

Zaznaczyć należy, że nowe opłaty 
'>ędą wprowadzone stopniowo. W ro­
ku beżącym będą one pob crane tylko 
od studentów I roku, w przyszłym—1 
; II i td. 

D-ąi £111*10 aniele. 
Nocy dziaieiszei dyżurują. nA6tepuin.ce aptek': 

Jankielcwxza (Stary Rynek 9). Z. Sleckela 
' manowskiego 37). B, Głuchowskiego (Nairuto-

.cza (,), S ' . Hamburga i S-ki (Główna 50). L. 
wkwsklcgo (Pvotrkowska 307), A. Piołrow-

dkietfo (Pomorska 91). (p) 
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Dr. POI AKA 
ZOSTAŁ PRZENIESIONY NA UL. 
M A W R O T Nr. 7 

Tel. »64-21. 
prad wysokiego nnplccla I Irckwcncil, 
radium, lampa Helium. DIATLRM.lA 
lampa kwarcowa, promienie pozaczer-
wone (cieplne) Ralwanizacja, tarady-

zacja. masaże i t. d. 

bfidź nie bidzie wyjątkiem. 
Z dniem jutrzejszym egzekucje podatkowe 

przeprowadzają władze skarbowe. 
(i) Przed kilku dniami magistrat na| W dniu wczorajszym jednak nadc-

swem posiedzeniu uchwalił ule zwal- szła do Łodzi wiadomość, iż sprawa 
ulać z pracy sekwestratorów miejskich, przejęcia przez skarb egzekucji podat-
lccz wysłać do Warszawy delegację, kowych została już przesądzona dla ca-
która prosić będzie o wyłączenie Łodzi lego kraju, wobec czego dla Łodzi nie 
z pod działania rozporządzenia rady mi będą czynione wyjątki. Z chwilą wejś-
nistrów w tej sprawie. (cia w życic tego rozporządzenia, co na 
w m m K m m m m m m a m a ^ m a m m ^ m S t a -P' 2 dniem i sierpnia, Łódź straci pra 

jwo do prowadzenia egzekucji admłnl 

Esha trageznei śmerci 
b . p Michała Goldenberga. 

stracyjnoj I egzekucjo to przejmą orga­
na skarbowe. 

Od dnia 1 sierpnia do 1 października 
odbywać się będzie przejmowanie 

Donosiliśmy przed kilku dniami o tra ' agend, a z dniem 1 października egze-
gicznej śmierci w Warszawie lekarza kucje dokonywane, będą wyłącznie 
dentysty łódzkiego — Michała Oolden- przez urzędy skarbowe, 
berga. Według pierwotnej wersji, którą | W związku z tern w pierwszych 
nhrzanotowaliśmy, denat miał, po opu-'dniach sierpnia wydane będzie zarzą-
szczenhi kliniki dr. Dydyńsklego w War dzenie, które ustali sposób przekazywa 
szawie. wałęsać się bez opieki po mie- nla zaległych danin komunalnych celem 
ście, tytać się po spelumkach, gdzie jako- j egzekucji władzom skarbowym, 
by został nawet doszczętne ograbiony. Starania magistratu łódzkiego nie 

Sprawa przedstawia się inaczej. B . ' odniosą więc żadnego skutku. Co się 
v Ooldenberg nie opuszczał ani n a chwi- tyczy likwidacji miejskiego aparatu 
) zakładu dr. Dydyńskiego bez opieki, egzekucyjnego, to w związku z konie-
eralncgo-dnia wyszedł na miasto z pic- eznością powiększenia takiego aparatu 

.ęgniarką, i, skorzystawszy z chwili jej skarbowego, część egezktitorów będzie 
iciKwagi zboczył z Nowego Zjazdu na przyjęta przez urzędy skarbowe, część 

'-don z licznych mostów prowadzących .pozostanie nadal w magistracie w cha-

„Coor lsn nowe ponexocnyl -

„Nowe? tłie. lylko, ie po usianiu wyglqdo|q, 
|ak nowe". 
„Pr iccieł i jo piorę moje pończoch/". 
„Tok, ale |a uływom do piania płatków LUX 
i dlatego moje pończochy wyglqdojq tgwiłt. 

jak nowe". 

Dcllkalna I obfita piana płotków LUX 
utuwa brud, nie niuczqc tkaniny. 

L U X 
Roipułclc w gorqcel wodzie.4 
Prać i plókać w lein,ej 

Obecni* 

io d^mów mieszkalnych i rzucił się z 
wypo'.oś~i 5-go piętra na bruk. 

rakterze inkasentów, a pewna 
będzie musiała ulec redukcji. 

liczba 

M A C M I E LANLE|: 

DUIO PACIKA 
TYLKA LL. 1 . 1 0 

MALO POCŁKO 
TYLKO AR. 6 0 

j e d y n i e yv oryfcifiajnych p a c z k a c h 
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Magistrat poda się do dymisji, 
leżeli ministerstwo ueiïiyli uiftwalç, usunaiątą 

dw. Wjeiińsftie&o z ma%tstvatu. 
t z y ż b y przygotowania do akcji wyborczej? 

/ ! \ u l 
V ) w zatargu pom:ędzy mi ra- sprawy, w razie gdyby ministerstwo j liński nie zostanie odwołany, wówczas 

Lem a wieeprez. dr. Wiclińskim i.astą- ' spraw wewnętrznych podzieliło stano- członkowie magistratu podadzą się do 
pił niezwykły zwrot. wisko urzędu wojewódzkiego i reakty- dymisji. 

Jak już • donosiliśmy," urząd- :*wojc-, wowałó'dr. Wiclińskiego w prawach z dobrze poinformowanych kól miej 
wódzki uchylił uchwałę rady miejskiej członka magistratu i rady miejskiej. g^gh komunikują nam, że P O S U N I E C I E ' ' ^ 

i magistratu, wykluczającą dr. Wieliń-| W konkluzji uchwalono nie współ- j c s t oceniane, jako wybieg taktyczny 
skiego z grona członków rady i pozba- pracować w dalszym ciągu z dr. Wie-
wiającą go mandatu wiceprezydenta j lińskim. W razie gdyby ministerstwo 
miasta. Magistrat, niezadowolony z te-,uchyliło uchwałę rady miejskiej i magi­
co orzeczenia, wniósł rckurs do mini- stratu. magistrat wystąpi do p. mini-
terstwa spraw wewnętrznych, które stra spraw wewnętrznych z prośbą o 

ma ostateczne zadecydować w tej odwołanie wieeprez. Wiclińlsklcgo z 
-prawie. . i jego stanowiska, 

W dniu wczorajszym, zarząd mia-'gdyż wobec wytworzonych w a r u n k ó w , w c m kadencji, co przypuszczają, może 
ita na swem posiedzeniu zastanawiał członkowie magistratu razem z nimjmleć wpływ na ew. wynik wyborów, 
się nad ewentualnym dalszym biegiem współpracować nie chcą. O ile dr. Wie-

Poradnia świadomego macierzyństwa 
powstała w Łodzi przy wydiiale z d r o w o l i t o s E l puliiicznsj m a g i s t r a t u . 

Rozmowa z kierowniczką poradni, p. dr. Pinczewską. 

przed spodziewanem wyborami. Jak 
wiadomo, w myśl obowiązującego de­
kretu o samorządzie miejskim, kaden­
cja rady miejskiej, nie może już być 
przedłużona. Obecni więc członkowie 
magistratu chcą skorzystać z tej okazji, 
by podać się do dymisji przed upły-

Od 3 miesięcy jest czynna w Łodzi • szę, — ciągnie dr. Pinczewska, — że 
poradnia świadomego macierzyństwa, zasięg pracy dotychczas przeprowadzo-
W odróżnieniu od takiej samej insty- [ nej bynajmniej ani mnie, ani kierowni-
tucji istniejącej w Warszawie, łódzka! ków zdrowotności publicznej, nie za-
poradnia powstała jako przychodnia j dawała. 
komunalna przy wydziale zdrowotności | W pracy naszej odczuwa się prze-
publicznej magistratu i pozostaje pod \ dewszyslkiem brak na szerszą skalę 
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Dr. JAN POE AK 
choroby wewnętrzne i allergiczne 
(astma, pokrzywka, migrena, reu­

matyzm) 
PRZEPROWADZIŁ SIC 

na ul. NAWROT Nr. 7 
Tel. 164-21. 

Godzinv przy.'(,ć 6 -7. 

nadzorem inspekcji sanitarnej 
Zapowiedź powołania do życia po­

radni świadomego macierzyństwa wzbu­
dziła swego czasu duże zainteresowa­
nie, a nawet pewien posmak sensacji, a 
to szczególnie po namiętnej polemice 
w prasie warszawskiej, poprzedzającej 
otwarcie tamtejszej poradni. 

Na terenie Łodzi kierowniczką i du­
szą poradni jest 

p. dr. Zolja Pinczewska, 
poświęcająca dużo encrgji tej poważnej 
placówce społecznej. 

Korzystając z uprzejmości pani dr. 
Pinczewskiej zwróciliśmy się do niej 
z prośbą o wypowiedzenie się na temat 
dotychczasowych doświadczeń, oraz za­
dań i przyszłości powierzonej jej pieczy 
placówki. 

Oto garść uwag i informacji: 
— Przychodnia mieści się przy ul. 

Gdańskiej 83 w specjalnej na ten cel 
przebudowanym lokalu. Przyznać mu 

zakrojonej propagandy, co też przyczy­
nia się do rozpowszechniania się 

mylnych pojęć o celach i zadaniach 
poradni. 

Jako przykład, ilustrujący to twier­
dzenie przytacza dr. Pinczewska fakt, 
że około 50 proc. zgłaszających się 
pacjentek to 

kobiety ciężarne, 
podczas gdy zgodnie z właściwemi za­
daniami poradni chodzi o kobiety, któ­
re w ciążę jeszcze nie zaszły, albo­
wiem cele jej są przedewszyslkiem pro­
filaktyczne. Ten stan rzeczy ulega jed­
nak stopniowej zmianie na lepsze. 

Po okresie ferji letnich — kontynu­
uje swe wywody nasza interlokutorka 
— działalność poradni macierzyńskiej 
będzie znacznie rozszerzona. Powstanie 
bowiem w Łodzi na wzór Warszawy 

„robotnicze towarzystwo służby 
społecznej", 

którego sekcja regulacji urodzin powo­

łała właśnie do życia poradnię war­
szawską. Jest prawdopodobne, że dzia­
łalność tego towarzystwa w naszem 
mieście sharmonizowana z pracą istnie­
jącej jjoradni, wyda poważne wyniki, 
w szczególności pod względem popula-

j ryzacji samej instytucji. 
Powstanie samego towarzystwa 

przyczyni się niezawodnie do stworze­
nia pokaźnych funduszów dla celów 
propagandy. 

Gros pacjentek poradni — to robot­
nice z fabryk łódzkich i 
kobiety z ludu, przeważnie bezrobotne, 
które korzystają z poradni bezpłatnie, 
podczas gdy gdzieindziej za porady po­
biera się minimalne opłaty. 

Pod koniec swych wywodów dr. 
Pinczewska informuje nas o mającym 
odbyć się we wrześniu w Brnie czes­
kim wszechświatowym kongresie 

„Ligi relorm seksualnych", 
na który również udaje się p. dr. Pin­
czewska. (b) 

OSOBISTE. 
Łodzianin, Inżynier Włorlzlmionr Famlieci, 

ukończył Ecole Supérieure de lEiecU-Jckte w. 
Paryżu. . 

http://nA6tepuin.ce
http://TtRAP.ll
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W Y S T Ę P Y T R U P Y W I L E Ń S K I E J W T E A T R Z E 
M I E J S K I M . 

Dziś i codziennie wieczorem grany Jest świet­
ny reportaż rewolucyjny „AzeP' osnuty na tle 
czynów i tycia wielkiego bojowca -i prowokatora 
rewolucji rosyjskiej, w roli tytułowej świetny 
artysta Mansdorf. 

T E A T R L E T N I W P A R K U S T A S Z I C A . 
Dziś i codziennie wieczorem arcywesoła far. 

sa „Awantura w raju". Drugi akt sztuki dzieje 
się w domu schadzek gdzie panie występują, w 
ekscentrycznych kosljumach kąpielowych. Akt 
icn obfituje w niezliczona, ilość pełnych humoru 
i werwy eytuacyi. W roli głównej radcy mioi-
lei i :ego Dudka — Michał Znicz 

TEATR POPULARNY (Ogrodowa 1 8 ) . 
Dziś w niedzielą 2 przedstawienia o godzin* 

3 i 10 wiecz. przebojowej rewji p. t. „Kryzys 
;nd gazem'- Z królową operetek Lucyną Messal 
na czele doborowego zespołu wa.rsxaw*kiego te­
atru . Nowości''. Ceny miejsc zn.icznie zniżone 

Bilety do nabycia w Kosie Teatru od godz. 
11 przez cały dzień bez przerwy. 

Ì 
PROGRAM ROZGŁOŚNI Ł Ó D Z K I E J 

„POLSKIEGO RADJA". 
NIEDZIELA, dnia 3« lipca 1 9 3 2 r. 

I0.n0—10.30: Muzyka relujiina z płyt gramofo­
nowych. 

10.30—10 45: Odczyt p. t. „Marja teres* Ledo-
chewska,, założycielka Sodalicji Klawerjań-
skiej w świetle łcfiki" — wygł. p. Józefa 
W. i'. góral. 11'. n. 

tt) '15—11.00: Dalszy ciąg muzyko rel'gijnej * 
płyt gramofonowych. 

'1.00—12.50: Transmisja z Gdyni uroczystości 
..Święta Morza" — a) Msza polowa i kaza­
nie, b) Przemówienia. 

12.50—12 55: Odczytanie programu na dzień 
bieżący. 

12.55—13.00: Komunikat meteorologiczny. 
13,00—13 15: .Co to tą choroby zawodowe1' — 

wygi. dr. A. Rz..:n:c!,i. 
13 15—1-1.00: Poranek muzyczny Z Helenowa w 

wykonaniu Orkiestry FiSh. Łódzkiej pod dyi. 
Seweryna Pietruszki. 

14.00—14 30: DaKzy ciąg Transmisji z Gdyni. — 
Def lada przed p. Prezydentem Rzeczypoepo. 
litej. 

¡4.90—15.251 Przerwa. 
!5 25—15.40: Orkiestra ludowa wiejska Adama 

Stromberga. 
15,40—15.52: Radjotygodnik dla młodzieży p t. 

„Co się dziaic na świecie" —.w-opr*«o*vaniu 
Jana Milewskiego, , , . 

•Ą 5;53Ł:'l 6.05:-Fcl jc ton - (Ha- -tttaTszycrr -dzi ect -p; ~t. 
..Dziwne domki" — wygł. Wanda Woytowic; 

¡2 Grabińska „ " f l f W 
•16.05—16.45: Audycki żołnierako-clrzelecka 
16.45—17.00: „Wiadomośot przyjemne i poży­

teczne''. 
17,00—18.00: Koncert popołudniowy. Wyko­

nawcy: Mała orkiestra pod dyr. Kazimierza 
Wiłkomirskiego, Gabryel Malłasiak (bary. 
ton) i L. Urstein (akonvp ) 

18.00—18.20: ,Blecz zapomniana ojizynza Łem­
ków'1 — wygł. int. H, Słuiewelu. 

18.20—19.15: Koncert Ork. 36 p p. Tr. x Cle-
choclnka. 

19.15—19.35: Rozmaitości. 
19.35—19.50: Skrzynka pocztowa techniczna — 

koresp. bież. omówi i porad techn. udzieli 
p. Wacław Frenkiel 

19 50 —20.00: Komunikat sportowy łódzki, od­
czytanie programu na dzień następny. 

20.00—21.50: Koncert wieczorny. Wykonawcy: 
Ork. Filo. W*r*z. pod dyr. K Wiłkomirskie­
go, Wincenty Jakubczyk (klarnet) i Ludwik 
Urslein (akorap.). W przerwie kwadrans li­
teracki — Maciej Wierzbiński „Jak Naipiecek 
został sierżantem" 

21.50—22.00: Wiadomości sportowe z prowincji. 
32.00—22 40: Muzyka taneczna 
22,40—2.45: Komunikat Gł. Wojsk. St. Meteor 

dla komunikacji lotniczej. 
2.45—22.50: Wiadomości sportowe z Warszawy. 
22.50-23.30: Muzyka taneczna 

AUDYCJE ZAGRANICZNE. 
10-30. WIEDEŃ. Koncert symfoniczny. 
11.30. SZTUTOART. „Xerxes" — opera 

Haendla. • 
'0 30. MEDJOLAN- „Abraham 1 Izaak" 

słuchowisko biblijne Balcari'ego, mu­
zyka Plzzettiego. 

_J0.40. BRUKSELA. „Topaze" — kome-
dj» Marcelego Pagnola. 

.»045. RZYM. „La cltta rosa" — operet­
ko Rfinzata. 'NII : 

Banda terorystow w Łodz i 
grasowała na terenie rzeźni. - Kupcy i rzeźniey musieli placie Jaracz. 

Policja aresztowała p r z y w ó d c ó w „trustu . 
R » - - I I X ! ! I -Psaliśmy wczorai, iż właściciel ki­

na „Pax" w Lodzi odmówił placenta 50 
złotowego haraczu łobuzom, którzy się 
do niego zwrócił dlatego, że i poprzedni 
wlaśc ce l płacił... 
. Dzjś otzymaliśmy nowa wiadomość 

dotyczącą wyzysk wanych od szeregu 
lat rzeźników łódzkich. 

Jeden z nich. gdy już mu teroryści, 
mówiąc po rzeźn-cku — bebechy pra­
wic wypruli — 

doniósł o wszystkiem policji i sprawa 
przeszła w ręce prokuratora' 

Jak się przedstawia działalność łó-
idzkich terorystow? 

Na czele bandy stali g 

trzej bracha Faibus'ewicze: 
Daw d, Icek i Faibuś—wszyscy w wie-

fku 30*—«36 lat. 
! Terenem pracy tych trzech bałuc­
kich budrysów była rzeźnia na Bału-
tach. Ci trzej panowie utworzyli rodzaj 

F i î i i f i i F liiilnteF i l i i l r i n i i l 
Ozust zoslal przyłapany na gorącym uczynku. 

(a) Na terenie Lodzi, szczególire w 
dzienicy póliiocne.1 miasta grasował o-
statnio jakiś oszust, który podszywał 
się pod miano kontrolera elektrow , , : 

ludzkiej i pod tym pretekstem wvłudzaj 
drobne sumy, rzekomo na czynność* 

związane z dostarczaniem prądu elek­
trycznego dla oświetlenia. 

Oszust ten. jak ustalono, legitymo­
wał się dokumentami rzekomo wysta-
w-onemi przez zarząd towarzystwa ele" 
ktrycznego w Łodzi, odw edzal miesz­
k a ł a , składy, sklepy i t d., gdzie -spraw 
dzał liczniki, przewody, lampy i t. d. 
przyczem charakterystyczne było, że 
niemal przy każdej w'zycie pseudo kon 
troier stwierdzał zerwane plomby na 
liczniku. 

Jak to później ustalono, oszust sam 
zrywał plomby, następne zaś wydo­
bywał plombownicę zak !adał plombę 
nową i wystawiał kwit na 5 do 10 zło­
tych, zależnie od wykonanych czynno-
ści, żądaąc zapłaty, w przeciwnym bo-
w em razie 
.... .gro/lł przerwaniom, dostarczania 

prądu. 
W'n ;cktÓrych wypadkach oszust po-

uv*afesi« ditee^wsswyeh poczynaniach, 
albowiem zabawiał się rewolwerem, 
który coprawda był tv!ko niewinnym 
:.• raszakicm, jednakże na w dzach robił 
niezmierna groźne wrażenie i utwier­
dzał ich w autentyczności ,,pana kon­
trolera". 

Ponieważ jednak, ustalono następnie, 
ż.e plomby założone przez kontrolera 
były fałszywe poszkodowani zwróć li 
się do poUcji, która zarządź la docho­
dzeni. 

Obserwacie doprowadziły do ujęcia 
oszusta na u !icy Południowej 7, w chwi 
l'* gdy w składz e Malkjew cza zamie­
rzał przeprowadzić manipulację z Ucz­
u c i e m i zainkasować kilka złotych za 
założenie zerwanej przez siebie plom­
by. 

Oszustem okazał s'ę 21-letni Zyg­
munt Stanisław Jankieiski. zamieszka­
ły przy ul. Abramowskiego 38, mimo 
.litodego wieku uż 
trzy razy karany za różne kradzieże, 

oszustwa 1 przywłaszczenie. 
JankielSkiego poddano osób stej re-

wiJi w wydziale śledczym, przyczem 
znaleziono sfałszowane przez n'ego le­
gitymacje kontrolera elektrowni, fał­
szywą p^mbownicę: kwtarjusz na po­
bierań e onłat i różne inne kompromitu­
jące dowody-^ 

Jak us ta lono , dotychczas zgłosiło' 
swe pretensje' około 60 osób- Nieza'eż-
n c jednak o4 tego napływają nowe skar 
gi poszkodowanych. 

Jankielskiego po przeprowadzen'u 
wstępnego dochodzenia osadzono w 
więzieniu do dyspozycji władz sądo­
wych. 

monopolu na odwózkę bydła ubitego w 
tej rzeźni. Nikomu ne było wolno od­
wozić mięsa z rzeźni, tylko tym trzem 
iódzk m ..Tasiemkom". Jeżeli rzeźnjk 

nra! sworą wasną furmankę — to sza­
nowni bracia pozwalali odwozić swem' 

.końmi, a'e ( 

kazoli sob'e za to płacić pewną pensję 
miesięczna. 

I Jasną iest rzeczą, że ceny za od­
wózkę zależne były tylko od wol i fan­
tazji terorystow: nikt ne śmiał z nimi 
konkurować, njkt nie miał odwagi wkra 
Ciać na teren, który bracia obstawił li-

i ernem: pik'etami w po«taci ludzi któ-
| rzy łamali kości każdemu rzeźnjkowi, 
próbującemu s ę zbuntować. 

Powstała z biegiem czasu 
organizacja, nosząca dziwną nazwę 

Zojlech — 
taK się nazywał trust czy monopol bra­
ci Faibui'ewiczow- Organizac'a byja 
silna: pojedyncze wypadki ntekarnośc 

1 w szeregach rzeźników były tłunrone 
C/.asami przez pobicie czasami przez 
z-inieczyscenie mesa: by! nawet tacy 
specaliści, który potrafili mięso odwo­
żone w furgonie opornego tak oprawić, 
że z koszernego — droższego — za-
mien'alo s ę ono w n erytualne. a więc 

i tańsze. 
Na tern tje częste były na Bałutach 

bójki i awantury. Pobity trzymał jed­
nak język za zębami, pokrzywdzony ni-

• gdy nie zwracał się do policji — 
.Zo'.ech" s'ał teror... 

Wreszc'e przebrała się miarka, prze­
brała się może dlatego, że był prece­
dens w postaci procesu warszawskiej 
bandy. Jeden z pobitych rzeźników. 

i -'owiek, który i tak już wiele do stra­
cenia^ n ;e miał złożył zameldowanie do 
policji. Trzej bracia Fajbusiwicze zo-

i stali aresztowani. Władze rozciągnęły 
i energiczną akcję Lby urwać łeb całej 
..organ'zacji", która n'ewatpliwje nie 
podda ste tak łatwo, (g) 

Pozbawiony podstępnie mieszkania 
zawiózł swe rzeczy do magistratu 

wrem, zmierzającym do pozbycia się 
niewygodnego lokatora. Rybak prze­

niósł się ze swemi sprzętam do ko­
mórki, wyznaczonej przez gospodarza. 

Onegdaj jednak gospodarz przy po­
mocy swych znaiomych wystawi wszy 
stkie sprzęty Rybaka na ulicę. Po krót­
kiej naradzie z żoną Rybak załadował 
wszystkie rzeczy na furmankę, zaję­

czał przed gmach ratusza, spokojnie 
zdjął z furmank wszystkie sprzęty i po 
osławi na placu przed ratuszem. 

Pomimo tłumaczeń przedstawicieli 

Tomaszów Maz., 30 lipca. 
Niektórzy właściciele małych nie­

ruchomości, znajdujących się na krań­
cach masta, chcąc wykorzystać okres 
letniskowy, oddają na len czas swe 
mieszkania, przenosząc s ę do komó­
rek itp. Na ten sam pomysł wpadł rów­
nież gospodarz Kowalski, który jednak 
z tym projektem zwrócił się do swego 
lokatora Franciszka Rybaka, zalegają­
cego od kilku miesięcy z komornem. 

Rybak nie podejrzewając jednakże 
w n czem gospodarza, chętnie zgodził. ^ — 
się na tę propozycję tembardziej. że!magistratu, że niema tutaj meisca na 
tym sposobem będzie mógł zmniejszyć, ręczy jego, Rybak nie chciał ich zabrać 
swój dług. 

Jak się Jednak okazało, propozycja 
gospodarza była tylko zwykłym mane-

z powrotem. Dopiero naskutek nter-
wencji policji, usunął meble z orzed ra­
tusza-

Kino-
Tealr „SPLENDID" 

N a r u t o w i c z a 2 0 

DZIŚ I DNI NASTĘPNYCH! przebo-
jowa rewja humoru, pleśni i tańca p. t. 

KURS P R Z Y G O T O W A W C Z Y N A P O L I T E C H . 
N I K Ę . 

W äprawic kursu preygotowa/wcaego do egza 
riinów konkursowych tva poditechniftcę, pod kie. 
linkiem grupy inżynierów absolwentów poilitech 

n.ki warczawskiej ziwracać się należy ted. 208-75. 

Z K I N O T E A T R U , R A K I E T A " . 
Kino letnie .Rakieta'1 zdołało Jut sobie wy-

nhić odpowiednią markę. Dyrekcja dba o kino 
maitów i kontraktuje tlko pierwszorzędne filmy. 

Obecnie wyświetlany fflm w wersji fraacu-
-kiej p. t. „Śpiewak Nieznuny" przykuwa uwagę 
widzów. Fp.scynuJnoa lr»śó > piękna muzyk* — 
układają się na całość niezwykle artys»tyezni«' 
wykonanego obrazu. 

To TTT „Nieznany Śpiewnie'* cieszy «>h) ogrom 
nem powodzeniem. Kino „Rnkicbł" — j u t nze-
ozyw&cle młem miejscem dla odpoczynku, po 

ciężkiej i żmuda*)' całodziennej pracy. 

„ N A U C Z M N I E KOCHAĆ!" 
w wykonaniu artystów teatrów Morskie Oko I Qui P r o Quo. Udział 
biorą: znakomity humorysta LUDWIK SEMPOLIŃSKI, polski truba­
dur MARJAN RENTGEN, słynne z urody laureatki konkursów pięk­
ności Rena Carnero, Jura Kraszewska, Ina Ney oraz W. Macherski. 
J . Ney, T. Pilarski. 

Kapelmistrz — najpopularniejszy kompozytor przebojów Zy­
gmunt Wiehler. — Własne kostjumy i dekoracje. 

Ceny miejsc od zł. 1 do zł. 4. Dziś początek przedstawień godz. 
7,30 I 93.0. — Przedsprzedaż biletów w kasie kina codziennie od 12—2 
i od 3.30 po południu. 

to film pełen nflpięcia 
dra maty cznegol 

to film, w którym akto­
rzy dają koncert gry! 

O S T A T N I E D N I W Y P R Z E D A Ż Y P O S E Z O N O . 
W E J W K O N S U M I E W I D Z E W S K I E J M A N U F . 

Proklamować* przez jedyny w mieście rwu 
BIENI dom towarowy KONSUM przy Widzów, 
skicj Manufakturze (Raklcińska 5 4 dojazd trara 
wijami 1 0 i 16) wyprzedał posezonowa wywo­
łała zrozutnwłą sensacje wśród szerokich warstw 
konrsumentów. I nie dziw, KONSUM sprzedaje 
bowiem: obrusy do ogrodów chusteczki, prze­
ścieradła), ręczniki zwykłe ł kąpielowe, wytwór, 
en koszule sportowe itp , po niespotykanie nis­
kich cenach. Ponadilo jeszcze resztki wyrobów 
Widzewskiej Manufaktury w cenie zł. 5 , 7 1 1 0 
Z « paczkę 

Takie wszelkie iiwe tcAstry, łak galanterię* 
konfekcję damską, męska, ł ct>«cinną «r«r*edaj* 
Konsum po cenach niżej konkurencyjnyoh. 

Jak w ostatniej chwili denoozą nam, wyprze, 
dnż posezonowa w KONSUMIB trwać oędizi* 
z*i'.cdwie je.zoze kuka dni. Każda gospodyni 
wlec w interes e własnym powinna wykorzystać 
rzadką okazję i śpieszyć óo zakupy do KON. 
SÜMU przy Widzewskie) Maoufaktutz*. 

http://I0.n0�
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PROFESOR PRAWA FAŁSZOWAŁ PIENIĄDZE 
Znakomity uczony, autor wielu dzieł z dziedziny prawa, dr. Salaban, podrabiał i puszczał 
w obieg sfałszowane monety. — Awantura na sali sądowej. — ,,Uczeni nie są święci". — 

Spór między przewodniczącym a oskarżonym. 

Dr. Salaban został skazany' na S lat ciężkiego wiezienia. 
Berlin, 30 lipca-

(r.) Niezwykłą sensację *i całej Eu­
ropie wywołał przed kilku miesiącami 
fakt wykrycia w Berlinie fałszerza 
srehnych monet dwumarkowych, któ­
rym okazał się wybitny prawnik i 
uczony niemiecki o światowej sławie 
dr. Korneljusz Salaban. 

Nazwisko to bowiem znane jest aż 
nadto dobrze w świecie prawniczym. 
Dr. Salaban był autorem szeregu dziel 
z dziedziny prawa karnego, między in-
nemi zaś wydał książkę o prawie mię-
dzynarodowem, które rozsławiło jego 
nazwisko i stworzyło mu opinję uczo­
nego. 

Łatwo więc wyobrazić sobie to po­
ruszenie, jakie wywołała wieść, że po­
licja berlińska wykryła, iż 
uczony ten już od trzech lat zajmuje 

się systematycznie podrabianiem 1 
puszczaniem w obieg fałszywych 

pieniędzy. 
Brzmiało to tak nieprawdopodobnie, iż 
początkowo nie chciano temu wierzyć 
Dopiero oficjalny komunikat komendy 
policji w Berlinie rozwiał wszelkie 
wątpliwości. Policja stwierdziła, iż w 
piwnicy luksusowej, dwupiętrowej willi 
podmiejskiej, zajmowanej przez dr. Sa­
labana i jego żonę, znajduje się precy­
zyjnie urządzona mennica fałszywych 
pieniędzy. Stwierdzono nad to, iż 
podrabianiem pieniędzy zajmował się 
osc-Liśde uczony prawnik przy pomocy 
żony i sam osobiście wraz z żoną pusz­

czał łalcylikaty te w obieg. 
Zaznaczyć w naleiy, ,.te :,dr r t . balaban 

cieszył się opinią zamożnego człowieka. 
Jego prace naukowe dawały mu bardzo 

"poważny dochód i dlatego największą 
tajemnicą pozostaje, w jakim celu, w 
ciągu trzech lat sfabrykował on i puś­
cił w obieg 30.000 sztuk fałszywych 
monet. 

Wyniki rewizji w willi dr. Salabana 
przy Postdamerstr. 61, dały jednak 
wręcz sensacyjne wyniki. Stwierdzono, 
iż 
za jedną z szaf bibliotecznych w willi 
uczonego znajduje się potajemne przej­
ście do piwnic, w których znaJeziono 
cale urządzenie do fabrykacji fałszy­

wych pieniędzy. 
Dr. Salaban i jego żona zajmowali 

się fałszowaniem monet w nocy, gdy 
służba opuszczała willę. Zarówno bo­
wiem szofer, jak i lokaj i kucharka nie 
mieszkali w willi, lecz na mieście. 

Wzięty w krzyżowy ogień pytań 
znakomity prawnik przyznał się do 

winy. 
I oto w dniu wczorajszym w Ber-

'inie rozpoczął się len sensacyjny pro-
J E S . Sala zatłoczona jest publicznością, 
rekrutującą się z najlepszego towarzy-

jeśli pan się nie uspokoi, będziemy mu 
sieli zastosować ostre środki. 

Oskarżony: — Nie uspokoję się. Mu­
szę stwierdzić, że ten oto człowiek 
(wskazuje na obecnego na sali dr. Mey­
era, który, blady, siedzi, nie ruszając ! 

świętymi? 
Ńa sali niezwykłe poruszenie. 

Przewodniczący; — A jak pan wpadł 
na pomysł fałszowania pieniędzy? 

Dr. Salaban: — Czytałem o tera 
bardzo wiele. Pewnego wieczoru wpad-

się z miejsca) jest oszustem i kłamcą. Iłem na pomysł by spróbować tej sztu 
Przewodniczący: — Przywołuję pa- ! 

na po raz ostatni do porządku. 
Oskarżony: — Panie przewodniczą­

cy, wypraszam to sobie. Jestem wpraw 
dzie oskarżony o ciężkie przestępstwo, 
ale ja teraz mam głos i wolno mi z tej 
ławy mówić wszystko, co chcę. 

Przewodniczący: — Nie zawsze. 
Oskarżony: — Zawsze, jeśli tylko 

nie obrażam sądu. 
Następuje chwila milczenia. Widać, 

że przewodniczący nie wie, co na to 
odpowiedzieć. Wreszcie zwraca się do 
oskarżonego: 

— Proszę nam odpowiedzieć dlacze­
go pan fałszował pieniądze. 

Oskarżony: — Przedewszystkiem 
proszę o usunięcie z sali dr. Meyera. 

Dr. Meyer, blady, wychodzi z sali, 
nie zważając na protesty przewodni­
czącego. Wówczas dr. Salaban zaczyna 
mówić: 

— Fałszowałem istotnie 2-marków-
ki. Dlaczego? To moja rzecz. 

Przewodniczący: — A jak pan wpadł 
na ten pomysł, pan, tak znany uczo­
ny? 

Dr. Salaban: — Czy pan przypusz­
cza, panie przewodniczący, że uczeni 
są niewinnymi barankami? 2e gdy zdo* 
bywają dyplomy, stają się przez to 

ki.- Chciałem się przekonać, czy uda 
mi się fabrykować takie pieniądze, 
które w niczem nie będą się różniły od 
prawdziwych. 

Przewodniczący: — Ale, by się o 
tem przekonać, zbyt długo pan ekspe­
rymentował. Trzy lata. 

Dr. Salaban: — Proszę nie wysnu­
wać fałszywych wniosków z tego, co 
mówię. Początkowo tylko eksperymen­
towałem, później zupełnie świadomie 
fałszowałem pieniądze. 

Przewodniczący: — Wraz z żoną? 
Dr. Salaban: — Nonsens. Spójrzcie 

na tę biedną kobietę. Czyżby ona mo­
gła brać udziel w takiej robocie? Bie­
daczka nie wiedziała, że dawałem jej 
fałszywe pieniądze na zakupy. 

Prokurator: — A czy nie i dziwiła 
się nigdy, że pan nie pozwalał wyda­
wać jej drobnych pieniędzy, tylko za< 
wsze płacić 2-markówkami? 

Dr. Salaban: — Dziwiła się. Ale ja 
jej umiałem wytłumaczyć, że tak powin­
na robić. Miała wielkie zaufanie do 
mnie. 

Przewodniczący: — Więc pan nie 
powie, co pana skłoniło do fałszerstwa? 

Dr. Salaban: — Powiedziałem już 
ponu. To jest moja rzecz. Nic mam się 
zamiaru . usprawiedJivA?.ż. Ai- zresztą, 

panie przewodniczący, czy panu nigdy 
nie zdarzało się robić głupstwa? Czy 
pan zawsze postępował mądrze i z za­
stanowieniem? 

Przewodniczący zarządza przerwę. 
Po przerwie pyta oskarżonego, czy nie 
będzie miał nic przeciwko temu, że 
jego poczytalność zbadają inni lekarze. 

Dr. Salaban: — Bardzo proszę. Ale 
nie martwcie się, ja nie jestem warja-
tem. 

Przewodniczący odracza proces, do 
czasu otrzymania ekspertyzy psychjat-
rów. 

Cały Berlin jest pod wrażeniem tej 
niezwykłej rozprawy, która nie ma so­
bie podobnej w historji sądowej. 

Prokurator oponuje przeciwko po­
nownej ekspertyzie. Domaga się, by dr. 
Salabana traktowano jak człowieka 
normalnego. Sąd, po naradzie, przychyla 
się do tego wniosku. Rozprawa toczy 
się dalej. 

Dalszy bieg nie budzi już specjal­
nego zainteresowania. Funkcjonariusze 
policji zeznają, w jaki sposób wpadli 
na ślad przestępstwa. Po mowie proku­
ratora i obrony, sąd udaje się na na­
radę. 

Narada trwała cztery godziny. Gdy 
sąd wkroczył ponownie na salę, dr. Sa­
laban, blady, podnosi się i chce coś po­
wiedzieć. Gdy jednak przewodniczący 
zaczął czytać wyrok, nie przemówił juz 
ani słowa. 

Dr. Korneljusz Salaban został ska­
zany na 5 lat ciężkiego więzienia, a je­
go żona, Marta — na 1 rok. 
• • • • • • • • • • • H H M n M M M M H U B B 
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Z A W I 
Ninicjs^m mamy zas.rczyt donksść, te obJclKmy Generalne Przedstawicielstwo na Poteke i Gdańsk maszyn do szycia Impor­

towanych z ZSŚR przez „SowooItorB w Warszawie", Generalne Przedstawicielstwo Tow. A k c „Sowpoltorz w Moskwie' Sp. z ogrr. 
odp. Warszawa, Wierzbowa I I . . 

Prosimy konsumentów ł zastępców, życzących sobie nabyć po niskiej cenie maszyny do szycia pierwszorzędnego satunku, 
o zwracanie sic do naszej firmy. 

Z poważaniem 

, M © S im A RT 
GENERALNA SPRZEDAŻ MASZYN ROSYJ-
SKICH DO SZYCIA. Sp. Z OGR. ODP. 

8 0 . s BYDOOSZCZ, GRUNWALDZKA 22. Tel. 1038 
¡2 •aPKtfwaaBBBSBiiBUBBBBBBBBBEBBBBBB BHIBBBBBBBBRSf lnf l f lBBBBBBBBf lBBBBBB i n i l l l l B H l U U H M n H i 

Kary cielesne w Anglii. iT , B m u w;?a M ö ' | K k i 

Sędzia koronny w Birmingham, Mac 
Cardy, oświadczył: 

„W ostatnich latach rozlała się sze­
roko w Anglji fala przestępczości. 
Obecnie popełnia się więcej przestępstw 
niż kiedykolwiek w c'qgu ostatn'ch 60 

. lat. Dwa lata temu przepowiadałem 
stwa Berlina. Wśród publiczności sie- wzrost przestępczości w Anglji. Prze-
dzi dziekan wydziału prawnego uniwer- powiedzą moja sprawdziła Się Sadzę, 
syietu berlińskiego, siedzą wybitni że przestępczość będzie rosła dalej, a 
prawnicy, do niedawna koledzy dr. co jest najgroźniejszym przejawem to 
Sorneljusza Salabana. I fakt, że większość przestępców rciru-

Po odczytaniu aktu oskarżenia i o- tuje się z pośród ludzi u'e mających u-
głoszeniu wyniku ekspertyzy dr. Leo- kończonych lat 30-tu". 
polda Meyera, który twierdził, że dr. | W 2 w i ą z f c u z oświadczeniem sędzie-
Salaban zdradza objawy człowieka nie- E 0 M a c Cardy, które wywołało w ca-
normalnego, nastąpiła niezwykła scena. ł y m k r a J u v v i e l k j e wrażenie, znajduje 
Oskarżony wstał i prosił przewodni- s ¡ e z w r o t w p r a s i e ¡ o p i n | j angielskiej, 
czącego o gtos. | które wypowiadają słę za zaostrzeniem 

- D r . Meyer jest kłamcą t oszus- k a r z a przestępstwa, 
tem. Twierdzę, ie nic badał mnie on' , , • ,. , . , . . 
C e l n i e . Rozmawiał ze mną przez kil-' W ' J J? Cennik j M M t a f t 
ka minut, pytając dlaczego dopuściłem Express , pisze co następuje: 
się przestępstwa. Jeśli na podstawie te-1 -Cała opinja pochwala wyrok wy 
go można orzec, że człowiek jest nie- dany przez sędziego Avory, który ska 

zał trzech bandytów na karę 

Nowy sposób walki z bandytyzmem. 

„Daily 

Przed wykonaniem sentencji lekarz 
więzienny bada skazanego, aby stwier­
dzić, czy może on wytrzymać określo­
ną ilość uderzeń. Skazanego przywią­
zuje się za ręce i nogj do żelaznego 
trójkąta, tak. aby nie mógł się ruszyć 
i obnaża s'ę go do pasa. Wówczas le­
karz bada go ponownie, aby sprawdzić 

'czy skazany jest wytrzymały fizycz­
nie. Dwaj dozorcy, wyćwiczeni w rze­
miośle biczowania, stoją po obu stro­
nach skazańca. W rękach trzymają 
dzlewIec'oramienną dyscyplinę, osadzo­
ną na krótkim trzonku, które] każda 
pletnla mierzy około metra długości. 

Na dany sygnał dozorca wymierza 
uderzenia w plecy skazanego. Wyjąt­
kowo tylko silni ludzie mogą wytrzy­
mać uderzenia, nie wydając okrzyku 
bólu. 

Po szóstem uderzeniu następuje 
przerwa i jeśli lekarz stwierdza po zba­
daniu, iż skazaniec może wytrzymać 
resztę uderzeń, drugi dozorca przystę-

no rm aln y , w takim razie nauka medy- zał trzech bandytów na k a r ę osmaga-\ * ^ i0\c\Z e K e k u c i l 
cyny nie nis czem się chwalić. Nie ma. motywując swoją sentencje tem, i z i p u J e z K 0 1 C I 0 0 e R z e K u c H . 
chcę uciec się do takiego wybiegu, by należy przystąpić do energicznej walki 
mnie miast na karę więzienia skazano z bandytyzmem. 
na przebywanie w domu warjatów. Nie Kary cielesnej obawiają się prze-
chcę takiej obrony. Domagam się, by stępcy bardziej, niż kary więzienia. W 
sąd nie brał pod uwagę oświadczeń te- rzeczywistości kara ta jest tak ciężka, 
go kłamcy, tego osznata, którego cały iż wielu sędziów waha się przed Jej za-, 
świat lekarski powinien się wstydzić, j stosowaniem ze względów humanitär- Solu z© szpitala". 

Przewodniczący: — Panie Salaban, nych. 

Zazwyczaj jednak lekarze wstrzy­
mują egzekucję już po szóstem uderze­
niu, poczem skazańca przenoszą do 
szpitala więziennego dla opatrzenia I 
zaleczenia ran. W takim razie drugą po­
łowę kary otrzymuje skazany po wyj-

INTERWENCJA NA RZECZ SEKWE-
STRATORÓW MAGISTRACKICH. 
Onegdaj bawił w Łodzi prezydent 

Smulski, który czyni} starania w izbie 
skarbowej w kierunku zaangażowania 
przez tutejszy urząd skarbowy wszyst­
kich sekwestratorów miejskich, którzy 
tracą swe posady w związku z przeję­
ciem przez urząd skarbowy egzekucji 
podatków komunalnych. 

Naczelnik izby łódzkiej przyrzekł 
zainteresować się tą sprawą i przy nai-
bliżsej okazji do niej powróci-

UJĘCIE KOMUNISTEK. 
Wczorai w godzinach rannych uję­

te przez tutejszą policję na gorącym u-
czynku rozlepiania plakatów komuni­
stycznych przy ul'cy Kolejowej Chana 
P etrokowska, Golda Rozenberg i Os­
man. Wszystkie trzy oddano do dyspo­
zycji władz sądowych. 

ZEBRANIE KLUBÓW SPORTOWYCH 
W dniu 25 b. m- odbyło się zebranie 

organizacyjne klubów sportowych, na 
którem postanowiono utworzyć podo-
kreg Ł. O'. Z- G. S. W skład kontsji wy­
brano pp. Sęka. Kapotę,. Kubacliai 1-
szczańskiego, którym polecono skotnu-
n :kować s ę z klubami. Na zebraniu o-
becni byli przedstawiciele Turu, Hako-
achu. Orlęcia j Ruchu. ______________________ 

Nieście pomoc 
najbiedniejszym! 
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Marconi zapowiada: 

Z NIEBOSZCZYKAMI 
Genjalny wynalazca buduje aparat, przy p o m o c y którego nawiąże kontakt z zaświatem. — 

Sensacyjne oświadczenie wielkiego uczoaego . 

„Dowiodę, że śmierć nie jest końcem życia". 
(r) Ody narodził się spirytyzm 

zdobywać sobie zaczął coraz więcej 
zwolenników na świecie, oczy wszyst­
kich zwróciły się w kierunku ludzi nau­
ki. Oni to mieli orzec, czy możliwe jest 
życie pozagrobowe, oni mieli stwier­
dzić, czy istnieje możliwość porozumie­
wania się ze światem umarłych. 

Ludzie z natury swej nastrojeni są 
sceptycznie. Ani w X I X ani w X X wie­
ku nikt nie wierzy w cuda. Skłonni są 
raczej wierzyć wszyscy w niezgłębione 
możliwości nauki. A czyż możliwość 
porozumiewania się z osobami dawno 
zmarłymi, nie powinna być uważana za 
cud? 1 oczywista spirytyzm został na­
tychmiast napiętnowany jako szalbier­
stwo. 

Tymczasem mijały lata, a spirytyzm 
zataczał coraz szersze kręg1. Już nie w 
kołach bezkrytycznych mas. ale znajdo­
wał sobie zwolenników wśród łudzi in­
teligentnych, wykształconych. Prąd był 
tak silny, że ci sami uczeni, którzy wy­
dali bezapelacyjny wyrok, musieli po­
ważnie rzas,tanowić się nad szeregiem 
zjawisk, 'których autentyczność nie po­
dlegała żadnej wątpliwości. I ostatecz­
nie, ataJopag- uczonych ogłosił, że spi­
rytyzm jest naską, wprawdz'o jeszcze 
młodą i niezbadaną, ale w każdym bądź 
razie ruchem, z którym należy się li­
czyć 1 do którego nie można się usto­
sunkować negatywnie. 

1 dziś jeszcze, mimo wszystko, sp : -
rytyzm nic jest traktowany poważnie. 
Większość ludzi z sceptycznym uśmie­
chem i z wzruszeniem ramion przyjmu­
je wszelkie wieści z tej dziedziny. Ja­
kież więc zdumienie 1 poruszenie musi 
ogarnąć ludzi, gdy jeden z najwięk­
szych uczonych współczesnych, twór­
ca wynalazku, który nie ma sobie rów­
nego, senator Giuglłęlmo Marcom, wy­
stąp'! oficjalnie z twierdzeniem, że pró­
buje on skonstatować aparat, który ma 
nam, żyjącym, pozwolić na nawiązanie 
stosunków ze zmarłymi. 

— Nonsens — powiedzą sceptycy. 
Ale nazwisko Marconi'ego musi 

wzbudzić zainteresowanie. Człowiek, 
który tworzył już cuda, który stworzył 
radjo, który, siedząc w kabinie swego 
jachtu na morzu Adriatyckim, zdołał za­
palić żarówki w Australji, nic będzie 
występował z twierdzeniami fantastycz 
nemi i nieprawdopodobnymi. 

Każdy swój wynalazek poprzedzał 
on zapowiedziami. I wszystkie te zapo­
wiedzi traktowane by.'v jako żart. Ody 
jednak żarty stały się prawdą, gdy naj­
bardziej fantastyczne pomysły zostały 

realizowane — dziś. gdy Marconi o-
"władcza, że może zbudować aparat, 

rzy pomocy którego porozumie sic z 
iświatcin, m'mo wszelkiej niewiary 

kwiącej w ludziach, n»o można usto-
nnkować s'ę do tego negatywnie. 

Cudów niema, a jednak są! Kto wic 
v i tym razem nic ujrzymy cudu? I 

ido może sobie pozwolić na zaprzecza-
ile słów człowieka, który dokonał rze­

czy nieprawdopodobnych? 
A oto. co pisze sam Marconi na la­

mach dzienników włoskich: 
— Obserwowałem, rozmaite medja. 

Bralem udział w tysiącach posiedzeń. 
, 'rzestudjowałcm całą literaturę w tej] 

podstawie wielu zjawisk muszę twier­
dzić, że według mego przekonania 
śmierć nie jest absolutnie etapem koń­

cowym. 
Ze o tern nic nie wiemy, nie jest 

Ody zwierzyłem się ze swych pro­
jektów przed swymi znajomymi, o-
strzegano mnie przed niebezpieczeń­
stwem takiego eksperymentu. 

Marconi — powiedział do mnie 
jeszcze dowodem, że nic nie , istnieje. • jeden z mych przyjaciół, uczony o świa 
albowiem nic znamy nawet. milionowej, towem nazwisku — n 'c kompromituj s'ę 
części rzeczy istniejących n'-czb''c'e na 
świecie 1 nic wiemy, w gruncie rzeczy, 
czem jest woda, światło, ciężar, elek­
tryczność, ciepło i t. d. Nic wiemy rów-

! nież nic orawic o magnetyzmie, skąd 
więc możemy wiedzieć, że nie istnieje 
życie pozagrobowe? * 

Doszedłem nie od dziś do przekona­
nia, że podstawy naukowe mogą być 
budowane tylko na podstawie nauko­
wych eksperymentów. Jeśli więc chce­
my przekonać się czy spirytyzm jest 
wymysłem fantastów czy też nauką, 
musimy do zbadania go zastosować na­
ukowe metody 1 skonstruować odpo­
wiednie eksperymenty. Jeśli to, co na­
zywa się „osobowością" rzeczywiście 
trwa dalej po śmierci, to możliwe jest, 
również fizyczne ujawnienie tej osobo-
wości. . . 

I to-mino^Tonrło-^oTnrc-TOd"Spe­
cjalnym aparatem, który ma mnie prze­
konać, czem jest spirytyzm. Aparat 
mój da możliwość Istotom, pozbawlo 

Dałeś światu zbyt wiele, byś miał sic. 
narażać na drwiny. 

Mam wrażenie, że przyjaciel 
nic miał racji. Albowiem ja zawsze wy 
chodziłem z założenia, że nic można 
potępiać w czambuł Jakiegoś pojęcia 
tylko dlatego, że się go n :e rozumie. I 
przystąpiłem do knstruowanio. mojego 
aparatu. 

Jeśli przyjmiemy, że „osobowość"' 
istnieje dalej po śmierci, to logika 
wprost narzuca twierdzenie, że ta oso­
bowość posiada pamięć, Intelekt « 
wszystkie 'nne duchowe własności, któ­
re my na ziemi zdobywamy. Wiemy, 
że ciała ludzkie składają się z niirjadiw 
znikomych istot, jednostek życia, czyli 
atomów, niewidzialnych sił. rozrzuco­nych po^ wszechświecie > obdarzonych 
Tucherh/z których każda posiada jak/: 
Bdyby swe wlftffle^ycłć. fc^riitfcj stro­
ny widzimy i dotykamy codz'cnive ciał, 
•które się również daizą podzielić na 
niezliczone atomy. W (cri sposób mo-

nym Już kształtów ludzkich, porożu-1 żerny powiedzieć, że I:ażJ? cało jest 
miewania s»ę z tymi, którzy zostali na i zbiorowiskiem atomów, zgriipj*auych 
ziemi. I W pewien określony sposób. 

Nasze życie w e śnie 
ma swoją logikę, niekontrolowaną, 

ale niezłomną. 
(r) Nictylko ludzie, ale również 

zwierzęta, a może nawet i rośliny, po­
siadają zdolność przeżywania snów. Z 
nieartykułowanych dźwięków, Jakie 
wydaje śpiący pies doświadczony my­
śliwy łatwo odgadnie, kogo on wo śnie 
ściga: zająca, lisa czy kota. 

Im bogatszą jest inteligencja czło 
wieka, tembardziej skomplikowane są 
jego sny. Człowiek zawsze myśli. Jcg > 
baterja mózgowa jest przez cale życie 
naładowana i funkcjonuje w dzień i w 
nocy. Zwykle myśli człowieka posiada­
ją formy, które fantazja czerpie ze 
wspomnień. Ich źródłem, jest słuch, 
smak, powonienie, dotyk i wzrok. 

Całkiem inaczej dzieje S I Ę we śn'e. 
który nie podlega logicznemu myleniu, 
nic zna prawa przyciągania, któremu 

których strzał stanowi nie początek, 
lecz zakończenie. 

Któż nie przypomina sobie rr. T C ! I 
gorączkowych snów, jakie miał przy 
podniesionej temperaturze? 1'orma ich 
jest różna, ale istota jednakowa. 

Najpierw rodzi się jakieś nieokreślo­
ne uczucie niechęci, lakgdvby kto< mó­
wił bez przerwy, następnie rozpoczyna 
się ruch, który rośnie i rośne. P w s t a ­
je burza, przelewają się z szumem lale. 
piętrzą się kamienne złomy, aż nagle 
wszystko zapada s'c w nicość. • 

Czy wiecie. gdz ;c jest źródło to] ci­
szy l tej burzy? Jest tp przypływ i od 
pływ w krąźcn'u krwi 

Grupy atomów stanowią siło. a nie 
nieruchome punkty geometryczne. 
Czas i przestrzeń decydują O ruchu, 
który może się odbywać jedyn !c w 
przestrzeni. A pomeważ przestrzeń 
stwarza zależność między atoniami, Ja-
snem jest więc, że te atomy muszą po­
siadać własną zdolność ruchu. 

I cóż się dzieje po śmierci? Czyż 
1 0 ' • Jest rzeczą niemożliwą i nieprawdopo­

dobną że te roje atomów opuszczają 
ludzkie kształty i udają się gdzieindziej, 
aby funkcjonować w Innych formach? 

A jeśli tak jest, właśnie to roje mo­
gą wejść z nam> w kontakt. Tc jedno-
tki życia są tnk małe. że nawet za po­
mocą najlepszego mkroskoiui nic mo­
żemy ich dojrzeć. Ale pomimo swej im-
kroskopowości posiadaią one dość czą­
steczek, by stworzyć indyw dualność-

Tę teorię potwierdza fakt. że nie­
którzy ludzie nabywają właściwości i 
cechy, które inni ludz e tracą- Lekarze 
mówią nam. że ciało ludzkie co siedem 
lat ulega zmianie, tak. że ani jedna z 
czastcczeki tworzących dało, nic jest 
ta sama co poprzednio* 

Znaczy to. żc pewne jednostki ży­
ciowe otrzymują iakgdyby urlop, aby 
dać miejsce innym. Jednostki życowe 
muszą mieć określoną atmosferę, aby 
w określony sposób działać, a gdy ta 
atmosfera s'ę zmienia, szukają sobie in­
nego terenu dr ałania. 

Panice, jak dowiodło wiciu U C Z O ­

nych, ma swe siedlisko wyłącznie w 
mózgu. Jeśli po śmierci człowieka a 
to irc będz c przesadą, jeśli się pow"e. 
żc te . I R O J E myślowo" zachowują nadal 
właściwo 'ni funkcje, nawet po znisz­
czeniu tego, co nazywamy żyjącym or­
ganizmem* 

Jeśli M O : a tcorja cst słuszna — to 
myśl ludzka musi po śmierci człowie­
ka funkcjonować tak samo. jak za ży­
cia. Wobec tego mam nad z ejo, żc dzię­
ki memu aparatowi, uda s»c nam otrzy­
mać wieści, z tych sfer, w których „ O S O -

bowaść" s'ę znajduje. Jeśli mój aparat 
zdoła s !ę wedrzeć do czwartego wy­
miaru, uczynimy wiclk krok ku uchwy 
Cenili i zrozumienj nlcchwytnej dla nas 
dotychczas najwyższej inteligencji. 

Czy werze, że ta* będz c? Mogę 
tylko jedno powiedzieć. Ody aparat mó: 
będzie gotów i będzie działał gdy uda 
mi s'ę go udoskonalić, osobowości z za-

Przy tętnie 120 serce dwa na 1 świata na\ »̂żą z nam kontakt—ocz.y-
sekundę napełnia arterjc gorąca kr\vlą, 
dwa razy odpłynie z serca n idbie<ając<< 

obce jest pojęcie czasu i kontrola rze- doń krew i własne tak dlu«o, t. J. se 
czywistości. Wierny sługa powszedniej kunde. trwa rozwój fantastyczn^h o-
myśli — fantazja — staje się we śn !e I brązów w mózgu, 
potężnym władcą, który nic zna dy-1 . Człowiek budzi się. skąpany w po-
scypliny. We śnie pływamy bez opar-'cie. spogląda na zegarek. mvśl, że ca-
cia w przestworzach. Wc śnie rozma­
wiamy z niedźwiedziem, który po chwi­
li staje się naszą kuzynką. We śnie to­
czymy wielką szklaną kulę, któia w 
pewnym momencie okazuje się pięk­
nym ogrodem. We śnie jedno nieostroż­
ne słowo wywołuje nieopisany lęk. Wc 
śnie sekunda wydaje się wiecznością. 

Śpimy przy otwartem oknie. Stróż 
. nocny w ogrodzie czy w sąsied.'.łwic. 

dziedzinie. I musiałem wreszcie przyjść strzela na postrach z dubeltówki. Ten 
do wniosku, że nlo można kategorycz- 1 strzał wywołuje u nas bardzo dług sen. 
nlo zaprzeczyć uauco sp'rytyslów. Na Przeżywamy cały szereg przygód, w 

łc godziny śnił w gorączce, a w tz.c-
czywistości minęło zaledwie luli-a mi­
nut. 

Dla snu" nie istnieje pojęcie czasu. 
Przeszłość i teraźniejszość przekuwają 
się jak w filmie. Jedynie spt jrze-rc w 
przyszłość jest we śnie n;cmo/|iv.\-. 

Sm zna tajemnicę pięknych barw i 
dźwięków i potrafi z niczego slwirz.yć 
baiki mydlane, które ncstity p c z e k a ­
ją bezpowrotnie przy powrocie do rze­
czywistości. St. 

wiście Jeśli zechcą, a przedewszyst-
kjem, icżeil wogóle istnieją... 

Jeśli uda się nam fizyczife st\v'cr-
jzić, że spirytyzm ma podstawy nau­
kowe, wówczas sprawa ta naberze zu­
pełnie innego charakteru. Jeśli się nam 
to nic uda — ludzkość przestań c s'e 
łudzić z wyjątkiem tych fanatyków 
którzy wierzą, nie rozumiejąc. 

Tak oto zakończył swój sensacyjna 
artykuł Marconi. Artykuł, który wzbu­
dził zdumicn'e i podnicccn :c, nic tylko 
wśród laików ale i w świecie nauko­
wym- Wynalazki X X wieku nauczyły 
ludzi nie dziw ć s'ę żadnym ..cudom". 
Czyż można wobec tego odnieść się 
sceptycznie do twierdzeń wielkiego li­
czonego - „cudotwórcy"? 

Inż. St. Walter. 
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Niemiecka magla wyborcza 

Mistrz von Papen, wróżb'arz stary 
Nad wyborczą stojąc urną, 
Polityczne sprawia czary, 
By rozaśnić przyszłość chmurną. 

Któż przewidzi, któż odgadnie. 
Jakie dziwy fatum chowa?. 
Co tum w urnie leży na dne. 
Aby wyjść z niej mocą słowa?..-

Mistrz zaklęcia możne głosi 
Podług starych, pewnych formuł; 
Trochę radzi, trochę prosi, 
Obiecuje wszem reformy." 

A zaś djabełi chytra sztuk} 
Za wróżbitą c¿yl\a górnie, 
By wyn'kiem los oszukać 
I — w dłami gr^ebnąć w urnie! 

IV. Drozdowski. 



DODATEK LITERACKO - NAUKOWY. 

LOUIS FISHER. 

STALIN - DYKTATOREM ROSJI SOWIECKIEJ. 
Konferencja z przemysłowcami amerykańskimi. — Lenin o Stalinie i Trockim.—-Niebezpieczny 

upór niez łomnego gruzina.-—Czy rewolucję robi się „w rękawiczkach*'. 

„Polecam towarzyszolMyls?nQli Stalina z jego stanowiska" 
(r) Stalin i Rosja. Te dwa pojęcia nem. Polecam towarzyszom, by znaleźli partji przeciwko sobie. I przeprowadził, Ody go niebawem pytano, czy uwa< 

ża on za słuszne, by w państwie komu-
nistycznem rządził jeden człowiek, Sta­
lin odparł: 

— W państwie koraunisiycznem by­
łoby to niesłuszne. Ale my nie jesteś­
my jeszcze w salonie, jesteśmy dopie­
ro w sieni. 

Tak usprawiedliwia on swe wyjąt-

dużej sali, której drzwi zostały starań- j 
n'e zamknięte i w której n'e było tele­
fonu. Przyjęcie rozpoczęło się o godzi­
nie 1 po południu i trwało bez przerwy 
do godziny 7.30 wieczorem. W ciągu tej 
h i pół-godzinnej konferencji Stalin n'e 

u J i n i f J • z w ] ^ z a n e
u f sobą, że jakiś punkt wyjścia, aby można było u- przy tern" taką taktykę, że partja zo-52HL1?',!? r? . m o z " a s 0 1 3 ^ .obecme sunąć Stalina z jego stanowiska (ze sta- stała przy nim. Gdy mu stawiano z i 

e S i E ł ! ? ! y c ł ? , p o ] c c - & nowiska generalnego sekretarza partji) go powodu zarzuty. Stalin odparł z 
Kosji jest dyktatura proletariatu. W i zamianować na to miejsce człowieka, zimną krwią: 

S f w f 0 . D Y F ^ ! T PARTII-, który będzie się różnił od Stalina ce-j - Rewolucji nie robi się w rękawi-
A w partji dyktatorem jest Stalin. | chami charakteru. Musi to Dyć człowiek czkach. 
d i , ^ ! , Y / G T . ^ ^ ' ' " i c l c r p l i w y , lojalny, grzeczny ! uważny. Ody .zniszczył on w ten sposób 
SSt P " e n } y . s , o w c ó w odwiedziła Mo-, w stosunku do towarzyszy. Może się swych przeciwników z lewej strony -
NKwę. i rzjjęui została przez Stalma. wydawać, że te okoliczności nie mają roku 1927 i z prawej strony — w roku'kowe stanowisko w państwie. Nie zna-
spotKaroe to, przy którem byłem obec- żadnego znaczenia, ale ja obawiam się, 1929, wysunął się na czoło Sowietów.' łem w historii człowieka bardziej upar-
n\. miało miejsce w kwaterze głównej że pomiędzy min a Trockim musi nastą- Ale nie chciał on zająć miejsca Lenina, tego od niego i człowieka bardziej prze 
Komitetu centralnego partji- kómunlstycz pić zderzenie, które może mieć fatalne Chciał posiąść tylko jego władzę. I dla konanego o słuszności swych poglądów 

: Stalina, lecz w następstwa dla sprawy... iL-go nie objął żadnego wysokiego sta-! od niego. To przekonanie, wraz z tym 
Lenin chciał usunąć Stalina ze sta-' nowiska rządowego. Nie został komisa-1 wielkim uporem, pchają go ciągle na-

nowiska generalnego sekretarza. Ale rzem ludowym ani przewodniczącym przód i naprzód. 
po jego śmierci nic znalazł się ani jeden rady komisarzy ludowych, ani urzęd-| Ody rozważa się politykę bolszewl-
człowiek. który odważyłby s ;ę wypel- NIKLEM. Objął tylko naczelne kierownic- ków w Rosji, jedno posunięcie Stalina 
mć tę wolę Lenina. Po jego śmierci bo- two partji. „Tylko!". Ale to było właś-'świadczy dobitnie, że jest on dobrym 
wiem zrozumieli wszyscy, jak wielką ciwie wszystko. Albowiem w Rosji rzą taktykiem. Jego to pomysłem było zor-

opuscii ani na minutę sali. Nie podpisał potęgę skupił Stalin' w swych rękach dzl partja. Nic nie dzieje się bez woli ganlzowanle Komsomolu — komunisty-
ain jednego dokumentu. Nie zajął s;ę i że nie można go bezkarnie, dla orga- • partji. Partja nakreśla rządowi kieru-! cznych związków młodzieży. Jego po-
n.czem zgoła — cała jego uwaga po- nizacji. usunąć z tego stanowiska. Ody nek. Słowo partji jest prawem. A wjmysłem było wychowanie tej młodzie-

! centralny komitet partji dyskutował partji wola Stalina jest prawem. ŻY w duchu komunistycznym i odgro-
pewnego razu nad tą sprawą, przewo- 1 Za czasów Lenina machina partyjna 'dzenie jej całkowicie od wpływów in-
DHLCZĄCY rady komisarzy, Ryków, któ- oddzielona była od machiny rządowej.; nych ludzi, tak, by nie znali oni I znać 
ry miał być jakgdyby wykonawcą wo- Stalin postanowił, że powinno być ina-;ule chcieli Innego ustroju, by ustrój ko­
li Len'na, sprzeciwił się temu stanów- czej. Dziś prace komisarzy ludowych munistyczny wydawał się im najbar-
czo. Twierdzi', że dym'sj3 Stalina mo- są kontrolowane przez zarząd partji, dziej idealnym i by w imię obrony i 
głąby stworzyć zbyt wielką lukę w nim nabiorą mocy obowiązujących u- umocnienia tego ustroju ważyli się oni 
maszynie partyjnej. A inni dygnitarze staw a niekiedy, bywają całkowicie, na najbardziej szaleńcze czyny, 
sowieccy milcząco zaaprobowali jego przez zarząd partji zmieniane i skre-j — Nie jestem pewien żadnego boi-

i stanowisko, gdy Ryków oświadczył, że ślane. Stalin obserwuje bacznie każde szewika, który wychował się w in-
mimo wszystkich WAD Stalina, lcp :ej posunięcie rządu. Komisarze ludowi mu nych warunkach. Nie jestem pewien 
jest z nim współpracować, niż stworzyć szą przedkładać mu do akceptacji swo- starego pokolenia. Gdy wychowamy 
sobie z niego przeciwnika. jc mowy I wywiady. A on ma prawo je młodzież tak, by chłopiec 15-letnl nau-

Teraz już nic nie stało Stalinowi na korygować, a nawet wyrzucić do [Czyj się myśleć Jak stary, wypróbowa 
przeszkodzie- do osiągnięcia celu, do " 
którego znrerzał z żelazną i nieubłaga­
ną konsekwencją. Trocki był wówczas 
chory. I Stalin zaczął powoli rugować 
Trockiego. 

Ody po zgonie Lenina należało zor 

W tern tkwiła bardzo mądra takty-' 
ka. Stalin chciał pokazać swym go­
ściom, że aparat państwowy w Rosji 
nastawiony jest tak precyzyjnie, że acz­
kolwiek mówi się, że bez niego nic się 
w Rosji dziać nie może, to jednak oto 
upłynęło 6 i pół godzin, w czasie któ­
rych nie załatwił on żadnej sprawy ij 
nie rczmaw :ał an* razu telefonicznie. 

Podczas tej konferencji miałem moż-' 
ność przyjrzenia się mu dokładnie. Sta­
lin ma njzkie czoło, znamionujące czło­
wieka n'czwykle upartego. Ma twarz, 
pokrytą piegami w której niema ani 
przebłysku inteligenci. Ale jego oczy 
są bardzo dziwne. Czai się w nich tyle 
silnej woli i tak głęboki rozum, że do­
piero spoglądając mu w oczy rozumie 
się, w jaki sposób człowiek ten stanął, 
na czele jedynego państwa komuni­
stycznego w Europie. 

kosza. 

sieni czy w 
jpy bolszewik, w umyśle tęgo .chłopca, 
po jego dojrzeniu, nie nastąpi nigdy re­
wolucja na prawo. Ta młodzież nie bę­
dzie znała, a przez wychowanie nie bę-

Stworzył on w ten sposób koncen- dzie chciała znać Innego ustroju. 
_ tracie władzy, w najgłębszem tego słoi Tak powiedział Stalin, tworząc ka-

ganizować KIEROWNICTWO nartji, w skład wa znaczeniu, stworzył najwybitniejszą dry komsomolców. I istotnie trzeba mu 
tryumwiratu weszli Stalin,' Zlnowjew I centralizację. Inicjatywa urzędników j przyznać, że te kadry komsomolców są 

Karierę swą zdobył on nie w ciągu KamirnW. Trockiego Stalin nie do- iest bardzo pożądana, ale nie może być teraz podstawą całej partji komunisty-
jednej nocy. Doszedł do niej powoli, z 
uporem, gruntując ją tak, by nic nie 
zdołało nią wstrząsnąć lub usunąć go 
z drogi. Jeszcze przed rewolucją zaj­
mował on w partii bardzo wysokie sta­
nowisko. W rzeczywistości on wraz z 
Kamlenlewym byli wodzami partji bol­
szewickiej do chwili przyjazdu do Rosji 
Lenina. Gdy w czerwcu 1917 roku przy-l 
jechał do Rosji z Ameryki Trocki, Sta- ' 
lin nie upomniał się o swe prawa. Bez' 
słowa usunął się w cień, na drugie 
miejsce. I 

Ale on wiedział, co czyni. W tym 
czasie nikt nic znał Stalina, wszyscy 
znali Trock'ego. Trocki miał rolę repre-

puścił. Już wówczas rozumiał on. że zrealizowana, dopóki nic przedyskutują 
Trocki jest jego najgroźniejszym prze­
ciwnikiem. Tryumwirat zamianował na 
opróżnione miejsce Lenina — Rykowa, 
w rzeczywistości jednak całą władzę 
sikupił w swoich rękach Stalin. 

U cwanie przeciwnśltóuj. 
Od roku 1924 do 1928 Stalin uczynił 

wszystko, by zapewnić sobie to domi-

cznejw Rosji sowieckiej. 

Niesmaczny kult. 
jej członkowie „Politbiura" partji: Sta 
im. Kaganowicz, Woroszyłow, Kalinin. 
Kirów. Kosior, Andrejew, Kujbyszew I 
Ordzomkidże. Stalin bowiem oświad­
czył, ze tam, gdzie odpowiedzialność 
jest rozproszkowana, tam niema odpo­
wiedzialności. A on tę 
ność chciał stworzyć. 

r . ™ W ^ S I I . P A N A ! E d > ' k t a t " r a robotni- Psuło powodzenie i świadom 
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Stalin różni się w zasadniczy sposób 
od Lenina. Lenin nie znosił rozgłosu, 
nie pozwalał robić z siebie boga. Wszel 

odpowiedział-,kie próby w tym kierunku tępił jaknaj-
staranniei. Nie wiem, czy Stalina ze­

nie. Zaczął propagować politykę umiar 
kowania, rozumiejąc, że musi to wy­
wołać oaruch u jego przeciwników. 
Istotnie Trocki, Zinowjew i Kamieniew 

tii dyktatorem jest Stalin. Stalin Jest rakteru. Ale Stalinowi podoba się teraz 
więc istotnym dyktatorom Rosji so- to, co nie podobało się Lcnlnowl. 
wlecklej. I Niegdyś nazwisko Stalina ukazywa-

Jego słowo i jego decyzja jest teraz lo się rzadko na łamach prasy. Mało 
zentacyjną. pisał książki i noty dyplo- stworzyli natychmiast radykalną opq-[najwyższym autorytetem w partji boi-,kto go widywał i mało kto o nim sły-
matyeżne. był cały czas na scenie. Sta- zycję. domagając się zaostrzenia pol1-1 szewickiej. Nic badałem, jakie prądy szał. To się gruntownie teraz zmieniło, 
lin stał za kulisami, ale przygotowywał tyki wewnętrzne!. Nie namyślając s V nurtują w partjach komunistycznych Stalin nie przeciwdziałał orgji gloryfi-
powoii i uparcie grunt dla siebie. Zajął wiele, Stalin usunął Ich wszystkich, państw europejskich. Ale w partji wew- kowania jego osoby. Nie sprzeciwiał 
on pozornie skromne stanowisko sekre- Bezpośredni po tern zaczął uprawiać i natrz Rosji Stalin Już nie ma przeciw- się i pozwolił na to, że Jego osoba stała 
tarza generalnego partji, ale na tern sta- politykę ultraradykalną, rozumiejąc,' że | nlków. Pozbył się wszystkich, którzy się przedmiotem niesmacznego kultu, 
nowisku werbował sobie zwolenników, musi to wywołać odruch u jego prze- próbowali stanąć na jego drodze. Ody Politycy bolszewiccy usuwają się w 
umacniał swoje wpływy i w rzeczy- clwników z drugiej strony. Istotnie.'politbiuro (biuro polityczne) partii dys-icień, śpiewając sami pochwalne hymny 

Ryków, Bucharin i Tomskij stworzyli kutuje nad iakąś sprawą, dyskusja mo-:na cześć Stalina. Codziennie do gabj-
prawa opozycję, zwalczając Jego poli- że trwać 5, 10, 24 godziny, ale w koń- netu Stalina napływa potok depesz, 
tykę. Nie namyślając się, Stalin usunął cu wszystkie wnioski Stalina zostaną | przepełnionych ultra - wyszukanemi 
również 'eh ze swej drogi. Izaakceptowane. Do tego zdołał dopro-j komplementami: 

wlstości kierował wszystkimi sprawa­
mi partyjnemi. 

Tastameni konina. Czynił to ostrożnie by nie zwrócić wadzić. 
W latach 1922 i 1923. gdy Lenin był 

chory, Stalin już zaczął rozkazywać. 
Ale wydawał rozkazy pie bezpośrednio. 
Stal się on władzą w cieniu tronu. Ody 
Lenin czuł. że zbliża się jego koniec, 
napisał swą słynną „ostatnią wolę". O 
Stalinie pisał on wówczas: 

— Towarzysz Stalin, dzięki temu że'dały bardzo ciekawe wyniki 
jest sekretarzem generalnym, skoncen- J 

trował w swych rękach zbyt wielką 
władzę, a ja nie jestem, pewien, czy 
zdoła on tę władzę umiejętnie wyko­
rzystać dla dobra sprawy", 

W miesiąc później, 4 stycznia 1923 
roku, Lenin uzupełnił swoje pismo na-
stępującemi słowy: 

— Stalin Jest zbyt wielkim grubjanl-

J a k d z t a ł a j c i b o r w y 
n a n a s i § i j f i ^ e m n e r w o w u . 

Ostatnie doświadczenia w kerunku wego-
działania barw na system nerwowy ' barwa 

Zauwa­
żono, że ludzie przebywający stale w 
otoczeniu barw nicblesk ch, podlegają 
łatwo znużeniu j nie mogą się nieraz 
oprzeć ogarn :a!ąceJ ich senności. Dal­
sze badania wykazały, że kolor n e-
bleski, zwłaszcza ciemny, zastosowany 

Przy chorobach nerwowych 
ta wywiera dodatni wpływ na 

uspokojeń e rozdrażnienia u chorego. 
Stosowane bardzo często zasłony 

w kolorach czerwonym i ciemno-żół-

„Ty jecteś największym wodzem". 
„Najwierniejszy uczuciu Lenina" Iłd. 
i t. d. 

Trzy miasta, niezliczone wsie. kolek 
tywy, fabryki i instytucje, nazwane zo­
stały jego Imieniem. 

Gdy się przegląda dzienniki z lat 
1919—1922 nigdy nie spotka się cze­
goś podobnego w odniesieniu do Le­
nina. A mimo wszystko Lenin był bar­
dziej popularny i bardziej czczony, w 
takim stopniu, do jakiego Stalin nigdy tym zostały uznane jako szkodliwe, po 

nieważ barwy te działają na stan ner- i w życiu nie dojdzie 
wowy człowieka raczej ożywiająco i j Powodzenie psuje ludzi. Ale jeśli 
pebudza'ąco, n :e usposabiając bynaj- potrafi ono zepsuć człowieka, który 

w pokoiach sypialnych, powoduje pew, mniej do snu- Barwy te dadzą się do- clicc odegrać wielltą historyczną rolę, 
ne pofrlębienle się snu i stwarza dosko- skonale stosować w pokojach do pracy jest to bardzo, bardzo źle. 
nałe warunki do wypoczynku nerwo- zabawy td- LOUIS HSHER. 
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Niema nic nowego pod słońcem. 

NAJWIĘKSZE WSPÓŁCZESNE 
istniały i były w użyciu przed wiekami. — Starożytny samochód, piorunochrony, automaty, 

kanalizacja. — Uczeni byli uważani za cudotwórców. 

Nauka dzisiejsza realizufe i dćshcnali cddćwna znane pomysły. 
(r) Gdy się studiuje historię wyna- przed 15.000 laty ( że system krążenia 

lazków, przychodzi na myśl stara zasa „i„ -« 1 " 7 " ^ r w l z n a n y b y l dobrze lekarzom na 2 
c L ^ w , ^ f , ^ l n ? W e 8 0

A

p o ^ s ł o n* y s i ą c e l a t P r z e d genialnym wynalaz-
cem . Wydawać się to może dziwne, kiem Gallena. Protezy znajdowały za-
IUA n f z y n ] w i e k « . k>edy jesteśmy tak stosowania w epoce woien punickich, a 

1 z postępów, dokonanych lekarze egipscy z powodzeniem sto o bardo dumni 
nrzez cywMizację ludzką, k edy szczy-
c*my się wspaniaiym rozwojem techni­
ki i jej zastosowaniem do wszystkich 
niemal dziedz n życia—wypada stwier­
dzić, że wszystko to Już było. Tak też 
jest w istocie. Zasługą naszych czasów 
jest tylko umiejętne wykorzystanie ge­
nialnych pomysłów, pomysły te jednak 
nie są tworami nowemi, znane one już 
były wiele setek a nawet tysięcy lat 
temu. 

Spółczesne naukowe metody pole­
gają na tem, że iedna rzecz poc ąga za 
sobą inną, to zn- że drogą rozumowa­
nia jeden wynalazek nasuwa myśl o 
następnym. Ale oryginalnych pomysłów 
mamy bardzo niewiele. Nie znaczy to 

wal narkozę- Nawet o zupełnie nowej 
nauce — bakteriologji, ludzkość mała 
pojęcie przed kilku tysiącami lat. Je­
śli mimo wszystko te< zdobycze cywi­
lizacji zostały zapomniane i trzeba by­
ło raz jeszcze je odkrywać, to jedyne 
dlatego, że w ówczesnych techniczno-
socialnych warunkach, itle były one tak 
potrzebne, jak obecnie. 

Współczesna astronomja opiera się 
całkowicie na nieśm ertelnem odkry­

ciu Kopernika. Ale odkrycie to dokona­
ne zostało już dawn'ej, w III wieku 
przed Narodzeniem Chrystusa przez li­
czonego greckiego Arystarcha. Ary-

starch obawia się wówczas glos ć 

Poza tem, że szereg uczonych czer­
pał swe pomysły ze starych idei i pro­
jektów, genialne wynalazki dokonywa­
ne były również drogą zwykłego przy­
padku. Są to rzeczy znane, a świedczą 
one równ eż o tem, że większość ge­
nialnych idei n c rodziła się w głowach 
ludzj, nazwiska których przeszły do 
historii-

Wynalazca lornety Jansen. zawdzię 
cza swój wynalazek małemu synków , 
który często lubiał przes adywać w 
pracowni optycznej o'ca i baw ć ' się 
znajdującymi się tam przedmiotami. — 
Pewnego razu bawił się szkłami, któ­
re ojciec szlifował do okularów. Gdy 
przypadkowo próblwał spoglądać prze 2 

dwa szkła, ustaw ając je w pewnej od-
Magalski 26 lipca 3 szp. 
ległości od siebie, ujrzał ze zdumieniem 
że przedmiot, który obserwował, jak-

' gdyby przysunął się do niego. Powie . te i 

idee, lecz jego rękop :sy. w których o-jdzutł o tem ojcu, I tak powstała p'erw 

przypadkowo, wynalez one 

5 ^ie^oo^nTnie 2 tylk^o w asć dawno a wynalezione zostały przez an-
na nowy pomysł, ale wykorzystać to, ^ k a , G , e y a 1 r ? n c , , z a PN
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czego inni wykorzystać nie potrafili. | ™ a l a z k i ^ ^ J ^ A I I °2k 
Druga polowa 19 wieku przesta c ? a s i e d o f J a n c u ? k l e j - a k 

ale nie zwrócono na n e wówczas żad­
nej uwagi. 

pod znakiem wynale«'en«a pojazdów, 
poruszanych n e przy pomocy kon», lecz 
przy pomocy motorów. Odkrycie to zre 
wolucjonizowajo nasze całe życie i po 
dzjeń dzisiejszy twierdzi s ę, że był to 
wynalazek podstawowy. Tymczasem, 
iest wręcz przeciwnie. Gdy bada s ę do 
kładnie • historię państwa rzymskiego, 
stwierdz :ć można że iuż w drugim wie 
ku po narodzeniu Chrystusa imperator 
rzymski Conimod posadał vfcz, poru­
szany przez skomplikowaną maszyner­
ia kół. W starożytnej Aleksandrii ist-. 
piał jeszcze bardziej udoskonalony po-1 
iazd poruszany przy pomocy pary a ! 
tem samem będący pierwowzorem na-, 
szei lokomotywy. 

W 13 wieku w'elki uczony Roger 
Bakon opracował model samolotu, 
wprawdzie bez motoru, ale poruszany 
prze? pilota, który przy pomocy spe­
cjalnej d w gnj nadawał ruch obroto-, 

wy skrzydłom. Nieco późn1'* z ana'o-1 
licznym pro'ektem wystąoił Leonardo 
r!a V'nci. Znane są też próby realizac'i 
tych projektów- Rezultaty nie były świe 
tne, ale faktem jest niezaprzeczonym 
że nie wiek 19-ty może sobie roścć 
pretensje do idei samolotu. 

Wynalazek szyn koleowych datu-
ie s !ę od roku 1793, gdy pierwszy za­
stosował ie inżyn :er angielski Utram-
Tymczasem szyny kolejowe znane j!|ż 

były w starożytnych Atenach, a w wie 
kach średn :ch stosowano w Alpach na­
wet zwrotnice, pozwalające przesunąć 
wagony z jednego toru na drug'. Pod­
ręczniki szkolne twierdzą, że wynalaz­
cą piorunochronu bvł Franki n- A w rze 

które spowodowały przewrót w me­
dycynie. W laboratorium Roentgena 
stał ekran., pokryty warstwą baru. Pe­
wnego dnia zupełnie machinalnie Ro­
entgen przysunął ekran do rurki kato-
lowe". z którą wykonywał jak eś do­
świadczeń e. I niespodziewanie gdy 
nrad elektryczny przeszedł przez rur­

kę katodową, ekran zaświecił się. To 
naprowadziło Roentgena na pomysł, że 
rurka kotodowa wydziela, przy wyła­
dowaniu elektrycznem, niewidzialne 
promienie, które dz ałają na warstwę 
baru-

Niezwykle cudownie odkryta zosta­
ła również sacharyna. Znany chemik 

i niemiecki Falberg. pracując pewnego 
dn :a w laboratorium, poczuł nagle silny 
głód- Posłał więc służącego po kawa­
łek chleba z masłem, a ponieważ byl 
bardzo głodny, zaczął Jeść, nie myjąc 
przedtem rąk- Ku jego zdziwieniu po­
czuł on, że chleb jest niezwykle słod­
ki. Zbadał dokładnie chleb i masło, ale 
nic w nich n :e znalazł, skonstatował je­
dnak, że ręce jego pokryte są jakimś 
bardzo sjodk m proskiem. Falberg zba­
dał kole !no wszystkie preparaty znaj­
dujące się w jego laboratorium i wre­
szcie wykrył, ten preparat, który zna­
ny fest obecn'o pod nazwa sacharyny. 

Ale myliłby się ten, kto przypusz­
czałby, że wszystk :e znane w historii 
wynalazków fakty, pomniejszają w 
czemkolwiek sławę i genjusz współcze­
snych wynalazców. Gdyby bowiem nie 
ten genjusz. ludzkość nigdy nie pozna­
łaby w udoskonalonej formie tych 
wszystkich cudowności, które odkry­
wane byty w starożytności lub które 
odkrył przypadek. 

Inż. K- Grey. 

S P R Z E D A Ż . . . K Ł A M S T W i Z Ł U D Z E Ń . 
Niezwykłe to przedsiębiorstwo istnieje w Paryżu. — Autentyczne 

dowody odbytej podróży. — Raj dla snobów i zakochanych. 

Na słabostkach ludzkich można zrobić majątek 
(r) , Złoto leży na ulicy, trzeba je go przedsiębiorstwa zna dosonalc sno-

tylko umieć podn eść". Miliony ludzi b zm Judzi. Wie, że znajdzie się na 
chodzą ulicami i szukają. Ale tylko 11 św ecie bardzo wielu takich, którzy 
procent przechodniów widzi to. co na- chcieliby się pochwalić, że zwiedzili to 
eży podnieść. Tylko nieliczni psycho-.czy inne państwo, ten czy inny kraj 

Nic łatw-e'szego! Chce pan opowia­
dać, że zw edz'ł pan Afrykę? Dosko­
nale. Na ulicy Saint Augustin otrzyma 
pan naklejki wszystkich hoteli, w któ­
rych musiałby s'ę pan zatrzymać po 
drodze do Afryki. Naklei p m ie na swą 

Nie opuszczając domu może każdy pi- wal zę. Ale to Jeszcze nie wszystko, 
sać listy skąd tylko zechce. 'Mu s pan stamtąd napisać listy do 

logów e. którzy wiedzą w jaki sposób 
należy wyeksploatować słabostki ludz­
kie, zna duią to przysłowiowe „złoto"-

W dziennikach paryskich od czasu 
do czasu ukazuje s ę następujące ogło­
szenie 

List z prowincji kosztuje 6 franków, z _ 
zagranicy K - i franków. swych znajomych- I oto w skromnym 

Żądajcie prospektów. „IRIS", Paryż. 22, sklepie w Paryżu pisze pan listy na 
rue Saint A gustin. telefon Gutenberc 47-36. papierze Piłowym Jak'egO hotelu pan 
Na pierwszy rzut oka ogłoszenie zapragnie, pisze pan na widokówkach 

wyda e się meco niezrozumiale. Ale J Algieru wpłaca pan odpowiedni kwo-
utuiejący czytać, zrozum e bardzo wie-, tę właśc'c!clow| i... sprawa załatwiona. 
Ie. W małym sklepiku można otrzymać' Albowiem przedsiębiorstwo to ma 
zeszyty i p?óra, papier i koperty. Ale,światową organizację. Tego jeszcze 
w n-czliczonych szufladach wielkich; dnia wszystkie listy i pocztówki prze-
półek znajdują się paczki paperów U- słane zostaną do przedstaw cielą firmy 
stowych z nadrukami hoteli c a ł e g o . w Algierze, który naklei na nich odpo-
śwjata. karty pocztowe z ch ńskirm i w :ednie znaczki pocztowe i wrzuci do 

czywistości za panowan'a Ronucsa III, • tureckimi napijam, karty pocztowe z skrzynki pocztowej. Pan będzie sobie 
t. j . pótora tysiąca lat przed Narodzę-.Północnej i Południowej Ameryki, zwiedzał w małej miejscowości wiejskiej 
iniem Chrystusa pioruncehrony usta- Kapsztad tu, Berlina. Hong-Kongu. Wie 

dnia. Nicei, Warszawy j Angory. Znaj­
dują s ę tam karty pocztowe z widoka­
mi wszystkich stolic i kurortów świa­
ta. Można tam otrzymać papier listo­
wy największych towarzystw okręto 

w'one były na wrotach Teb-
W Aleksandrii, jeszcze przed zdoby 

ciem miasta przez rzynran. funkcjono­
wały wodne automaty. Zbudowane one 
były mniej więcej na tych samych za 
sadach, na »ákich zbudowane są auto- wych. wszystkich klubów europejskie 
maty współczesne. Wrzucano do nich aziatvckich. amerykańsk ch 
monetę określone! wartości, a wów- W innych szufladach lezą hotelowe 
czas z kranu ciekła woda- A w pała­
cach Krety, na 10 000 lat przed Naro­
dzeniem Chrystusa zbudowana była 
wspaniała kanafzac !a. której może po­
zazdrościć w'ele współczesnych miast. 

Na'-bardziej stare $ą wynalazki z ' 
dziedrny medycyny- Wykopa%ka 
przedhistoryczne stwierdziły, że ope j 
racji trapanacjl czaski dokonywano j u t j , 

zdała od zgiełku i hałasu wielkomiej 
skiego i wypoczywał, a poczta przy 
niesie znajomym pana pozdrowienia z 
Algieru, Karo, Aleksandrii- Pan nie 
będzie się ruszał z mie :sca, a znajomi 
pana będą mu zazdrościli tej cudownej 
niezwykłej podróży na świecie. A gdv 
urlop s :e skończy I pan powróć' ze wsi 
do domu na wailzje pana będą widnia-

naklejk', pstre, okrągłe, owalne, kwa-Jły autentyczne nakle<ki hotelowe, 
dratowe. prostokątne, które naklolane j stwierdzające, że pan odbył tę podróż 
są na walizach gości Wo wszystkich, istotnie. 
hotelach św'ata« Naklejkę z hotelu To jeszcze n'e wszystko. Wszak 
AstorHoIs w Szanghaju lub hotelu trzeba przywieźć z sobą z tak p ęknej 
Carlton w Honolulu, można tam nabyć podróży również trochę uponrnków. I 
tak łatwo, jak naklejkę hotelu w mieś- oto w sklepie przy ul. Saint Augustin 
.ie. w którem stale mieszkamy, znajdziecie bogatą kolekcję upomhi" 

1 pocóż to wszystko? Właściciel te- ków z wszystkich krajów. Rzeźby ty­

rolskie i skarabeusze, które turyśc' ku­
pują u podnóża piram d. Szlanki z 
Karlsbadu j kamienie z wąwozów Ko­
lorado. Miniaturowe, wypchane aliga­
tory, które przywozi z sobą każdy tu­
rysta z Florydy i maski murzyńskie z 
Kongo. Otrzymacie tam arabskie wy­
roby skórzane i specjalne hafty z jar­
marku w Zagrzebiu- Muszle z plaży 
w Lido, wiedeńskie drobiazgi i pamiąt-
k- z Japonii. 

Niektórzy lubią inne pamiątki. A 
więc dostaniecie tam programy wyści­
gów ze wszystkich hipodromów św&n 
ta. Nawet menu restauracyjne. Kupu-
jec e naprzyklad za 10 franków menu 
restauracji w Szanghaju, a później z 
dumą pokazuiece znajomym. I to 
wszystko jest najbardziej autentyczne-

— Podrabianie kosztowałoby mnie 
drożej niż otrzymanie prawdziwego to­
waru — mówi właścic el magazynu ilu" 
zji. — Do mnie przychodzą najczęściej 
zakochane parki, ludzie, tęsniący za 
rzetelnym wypoczynkiem, mężowie, 
którzy chcą spędzić tydz:eń na ws' u 
swej przyjaciółki, a muszą upozorować 
to podróżą handlową czy służbową do 
innego nrasta- Niekiedy urządzam 
„podróż" dla nowożeńców, bogatych 
ludzi, których sytuacja towarzyska wy 
maga, by wyjechali w podróż poślubną 
conaimniei do Kairo- A on wolą skryć 
się w malej wiosce i tam, zdała od lu­
dzi zażywać swego szczęścia. 

— Inni czynią to ze zwykłego sno­
bizmu i dla własnej satyfakcjj. Tak ma­
ło radość jest w życiu, że trzeba sobie 
przynajmniej tę.satysfakcję zrobić, by 
wywołać uczucie zazdrości u swych 
znajomych, opowiadając hn o cudow­
nej podróży zagran'cznej. 

— Ludzie są próżni i dlatego sprze­
daję im iluzję i kłamstwo. 

Andrzej & 
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BORYS PILNIAK. 

A M E R Y K A R Z Ą D Z Ą . . . B A N D Y C I 
Rację ma ten, kto test silny i ma pieniądze. — Nieograniczona władza 

szefa bandytów. — Sąd i policja na usługach Al Capone. 

Nieprawdopodobne stosunki "panuia w St. Ziefinowonycli. 
BANDYCI 

Słynny pisarz sowiecki Boris Pilniak. 
drukuje da'szy ciąg swych wrażeń z 

podróży po Stanach Zjednoczonych. Naj­
bardziej interesujący rozdział zamieszcza­
my poniżej Red. 

(r) Nim przyjechałem do Stanów 
Zjednoczonych, nie rozumiałem, w jaki 
sposób rozwinął się tam zuchwały ban­
dytyzm i jak to się stało, że nie został 
dotychczas ukrócony. 

Pewnego wieczoru w New Yorku 
jechałem samochodem przyjaciela po 
szóstej Avenue. Prowadziłem sam samo 
chód, zgodnie z wszystkicmi przepisa­
mi. Na skrzyżowaniach ulic należy zaw 
sze jechać, gdy się widzi zielone światłe 
i przystawać, gdy się widzi światłu 
czerwone. Tak samo muszą postępować 
przechodnie piesi. 

Jechałem, nie zatrzymując się, na­
przeciwko zielonemu światłu, gdy nagle 
jezdnię próbowała przekroczyć jakaś 
kobieta. Zatrąbiłem. Kobieta nie słysza­
ła. Nastąpiła katastrofa. Zdenerwowany 
podniosłem ofiarę wypadku i zawio­
złem ją do szpitala. Miała złamaną pra­
wą rękę i obojczyk oraz okropnie ska­
leczoną twarz. Była zamyślona, nie sły 
szała mego sygnału. 

Lekarz, który badał kobietę i nakła­
dał jej opatrunek, zaglądał co minutę do 
poczekalni, w której siedziałem wraz z j 
policjantem i meldował: 

T — Złamany obojczyk. 
— Złamana prawa ręka. 
— Czaszka cała. 
— Zaraz zbadamy nogi. 
A gdy w końcu zamierzałem 

.wania za rozbitą, o jej głowę, latarnię czywiście wszyscy wiedzieli, że to uczy 
samochodową. Inil Al Capone. Ale sąd go uniewinnił. 

Gdy policjant obwieszczał mi tę de- jCzyżby przekupiony sąd, przekupiona 
cyzję, wykonał ręką taki sam ruch, jak policja? 
lekarz. A gdy ja usłyszałem tę decyzję, | Gdy rozmawiałem na temat bandy-
zrozumiałem, dlaczego w Ameryce tak tyzmu z senatorem B., opowiadał mi: 
rozpanoszył się bandytyzm. Albowiem j „Bill istnieje już 11 lat. W ciągu tego 
w tym kraju rację ma zawsze, ten, kto czasu powstały potężne organizacje 
jest silny I ma pieniądze. A bandyci są przestępców, które regulują cały ruch 
silni i mają pieniądze. państwowy w kraju. Nieograniczone 

V środki pieniężne dają im możność osa-
AI Capone jest królem bandytów, dzania swych ludzi na wysokich stano-

udziela wywiadów dzienikarzom, wy-jwiskach komunalnych i federalnych, 
syła listy do pism, w których prosi, by Któż może tym ludziom zarzucić prze-
nie nazywano go Al Capone tylko Al kupstwo? Przecież to są tylko karni 
Capon, gdyż „e" w jego nazwisku się!członkowie organizacji". 
;ie wymawia. A gdy pytałem, czemu w takim ra-

Po Chicago jeździ zwykle w pancer- zie nie kasuje się billu prohibicyjnego 
lym samochodzie. Jeśli musi usunąć odpowiedziano mi: 

niewygodnych dla siebie ludzi, jego 
chłopcy nie zabijają ich rewolwerami 
czy nożami — to jest przestarzałe. U-
żywają do tego celu karabinów maszy­
nowych. Życie ludzkie oceniane jest 
przez niego na 25 dolarów i tyleż wy­
płaca on swym ludziom za każde za­
bójstwo. Ale jeśli jego karabin maszy­
nowy przypadKOwo zabije niewinnego 
człowieka — Al Capone wykazuje kró­
lewski gest. Rodzina zabitego dostaje 
czek na 5.000 dolarów, a nieboszczyk 
— wieniec na grób. 

Al Capone żyje i pracuje tak, jak to 
się widzi w filmach kryminalistycznych 
w Hollywood. W New - Yorku miesz­
kał serdeczny przyjaciel Al. Capone, 
Jack Diamond. Al Capone stał na czele 

] trustu wódczanego, Jack Diamond — 
już,na czele trustu piwnego. Diamond 28 

wyjść, lekarz podniósł swą rękę, zabru-jrazy stawał przed obliczem sprawicdli-
dzoną krwią, do mych oczu i zaczął i wości. Oskarżono go o morderstwa. Ale 
charakterystycznie poruszać palcami. I Diamond był silny i miał pieniądze. 28 
Rozumiałem już co to znaczy — dałem razy został uniewinniony, 
mu pieniądze. Otrzymałem świadectwo, Pewnego razu stracił cały swój ma-
iż przejechane] nie grozi nlcbezpieczeń-.ljątek. Al Capone pożyczył mu 75.000 
stwo. 

Stamtąd udałem się do policji. Zba­
dano sprawę bardzo dokładnie. I w koń­
cu ogłoszono decyzję: 

— Mister Pilniak przejechał kobietę, 
mimo iż przestrzegał przepisów. Wlne. ocalał. 
ponosi kobieta, gdyż mister Ptfnlak dał W grudniu 1931 roku do hotelu, w 
sygnał. I dlatego mister Pilniak ma pra- • którym mieszkał Diamond wpadło sześ-
wodoimnza^^ Król piwny został zabity. 0 -

dolarów. Diamond zapomniał o tej po­
życzce. Nie chciał pamiętać, że Al Ca­
pone jest jeszcze silniejszy i ma więcej 
pieniędzy. Latem 1931 roku do Diamon-
da strzelało kilku ludzi, ale król piwny 

„Oni płacą za to, by Ich nie Itozba-
wlono zarobkowania". 

Tak mówi senator państwa. A ja. 
'ctóry przeżyłem wielką wojnę, rcwolu-
:ję, wojnę domową — przeraziłem sic, 
.edym to usłyszał. 

Bankier F.. który jest tak potężny 
iak król angielski, przyjmuje Al Capone 
w swym gabinecie każdego tygodnia. 

Capone „wybrał" merem Chicago 
.wego przyjaciela Williama Tompsona. 
-apone jest wspólnikiem wielu przemy­
słowców i kupców. Gdy ostatnio za­
warł on spółkę z jednym z najwięk 
szych przemysłowców chemicznych 
Backcrem ten oświadczył: 

— Nie potrzebuję teraz dla ochrony! 
ani prokuratora ani policji. Maili najlep- ' teraz przez Francuzów za liczbę, 
szą ochronę na świecie. Nie obawiam 

się on swemu opiekunowi. I od tego 
Inia począwszy, wszyscy właściciele 
..amochodów, którzy odstawiali swe 
wozy do innych garaży w tej dzielnicy, 
Idórzy pozostawiać je na noc — jak to 
się praktykuje w Ameryce — na ulicy, 
rano konstatowali, że wszystkie opony 
ich wozów są podziurawione. Tak 
trwało tydzień. 

Po tygodniu właściciel nowego ga­
rażu znów rozesłał prospekty. Od tego 
dnia garaż jego był zawsze przepeł­
niony. « r k 

Nie tylko właściciele sklepików z 
mlekiem, właściciele garażów lub drob­
nych przedsiębiorstw, szukają tej 
wszechpotężnej opieki. Szukają jej rów­
nież najwięksi przemysłowcy, najwięksi 
bankierzy. I jeśli tę opiekę znajdą — 
mogą spać spokojnie. Opiekunowie wy­
ciągną ich nie tylko ze szpon konkuren­
tów, ale, jeśli będzie trzeba, to z rąk 
policji. 

Gdyż wszystko robi się ściśle we­
dług przepisów. Mister Pilniak przeje­
chał ściśle według przepisów kobietę, 
więc może jeszcze żądać od niej odszko 
dowania za rozbitą latarnię. 

Borys PUnlak. 

lozma fośoi ze śu/iafa. 
FERALNA SIÔDEY.KA 

Już nie trzynastka, a 

szczęście. 

W ŻYCIU FRANCJI, 
siódemka uważana |Mt 

wróżęcą nie. 
Zwłaszcza w życiu politycznem Fian-slę również konkurencji. Damy sobie 

radę Z konkurencją. , c j , liczba 7 odegrała w ostatntch latach wyiątko. 
Te ostatnie słowa wymagają wyłaś- w « r o , « - D l a P " y w » d » «*»ka **U Minister woj. 

nienia. ny. Maginot, zmarł nagle 7 stycznia b. r., Briand 
Gdy ktoś zamierzać założyć SObie ja- rozstał się ze światem dnia 7 marca, szaleńczy 

kieś przedsiębiorstwo, zwraca Się O ze- 1
 c z y n Gorgułowa miał mlc[sce 7 maia. Jeśli da. 

/.wolenie nie do policji, jak to się dzieje t | n , ć d n ] e m 7 u d M l ł 6 d £ 

na całym świecie, ale do rejonowego, • . , _ ' " ;, . . , . 
szefa bandy. podwodna „Prometeusz", czyż dziwić się można, 

1 Oto rejonowy SZef bandy zezwoli ł , " P«csądni Francuzi obawiają się siódemki? 
icwnemu jogomościowi, którego pozna-
'em osobiście, ha zbudowanie garażu w| 
laszej dzielnicy. Garaż został zbudowa­
ły, właściciel wysłał do wszystkich 
właścicieli samochodów prospekty, ale 
ninio to nie mial kliienteli. Poskarżył 

Zwagciczczumi, 
„Maż zdradza panią. Jego kochan­

ka ma czerwono-blond włosy. Życzli­
wa". 

Tylko tyle słów zawierała karta, 
którą otrzymała pani G tta Cordes. 
Przeczytała raz jeszcze uważnie te sło 
wa i podarła kartę na drobne kawałki. 
Uśmiechnęła s ę. To chyba niemożliwe-
Jej mąż milby ją zdradza? Wprawdzie 
ostatnio zmienił się bardzo- Tak bardzo 
że iuż kilkakrotnie chciała zapytać go 
o przyczynę. Stał się nerwowy, pod­
niecony, przychodził n eregularnie do 
domu i od dłuższego czasu iuż nie przy 
niósł żonie żadnego drobiazgu-

Ale to zdawało się właśnie świad­
czyć, że nie zdradza swej małżonki. 
Pan' Gitta słyszała, że mężowie, zdra­
dzający żony, starają się to. ukryć w 
ten sposób, że stają się wyjątkowo u-
ważm i troskliwi. 

Gdy Karol Cordes powrócił na obiad 
do domu, pani Gitta bez ogródek, u-
ważnie go obserwując, opowiedz ala 
mu o otrzymanym anonimie. Ale Karol 
Cordes nie drgnął nawet- Spokojnie 
spojrzał żonie w oczy-

— Czy mógłbym zobaczyć ten list? 
—zapytaj. — Ciekaw jestem charak­

teru pisma-
— Podarłam go- Ale powiedz, Ka­

rolu, czy rzeczywjśc e znasz iakąś 
czerwono-blond panią? Czy kochasz 
ją? Nie będę stawała na drodze twe­

go szczęścia. Oddalę się sama. 
Ciągle spoglądała na niego przeni­

kliwym wzrokiem. Ale Karol żachnął 
się. 

— Nie znam tak'ej kobjety. 
Szybko zjad} obiad. A po obiedzie, 

miast do biura, pojechał do niej. 
— Zdradzono nas — były pierwsze' 

jego słowa. 
Clémence uśmiechnęła się. Cóż to 

szkodzi? Ostatecznie może on roz-
w eść się ze swą żoną. Czyż nie jest 
ona godną jej następczynią? 

Nie wypowiedziała swych myśli, 
ale Karol odgadł je intuicyjnie. Nerwo­
wo zapalił papierosa. W tej chwili zda­
wało mu są, że unrałby się zdecydo­
wać na taki krok-

Clémence postawiła przed nim fili­
żankę mocca. 

— I cóż powiedziałeś żonie? Je­
stem przekonana, że się nie mylę. Za­
przeczyłeś wszystkiemu. Wyparłeś się 

,mne. Karolu. Jestem przekonana, że 
;tak było, gdyż najodważniejszy męż­
czyzna jest większym tchórzem, niż 
najtchórzliwsza kobieta.... 

Karol, podniecony> zerwał się z 
miejsca. 

— Nigdy nie byłem tchórzem i za­
raz ci to dow odę. Rozstanę się natych 
miast z moią żoną, jeśli zgodzisz się 
pozostać przy mnie. 

Clémence zbladła nieco. Zwycięży-1 
ła latw-ej, niż przypuszczała. Milcząc 
wyciągnęła ku n emu rękę. i 

— Bądź łaskawa ubrać się. Pó :dzie' 
my do kawiarni. Wiem, że zastań omy ' 
tam teraz żonę z jej przyjaciółką. Chcę 
by nas ujrzała razem. To będzie właś­
ciwe rozwiązane. 

Clémence wyszła z pokoju- Karil 
Cordei był zupełn e spokojny. Tak spo 
kojny, że ten spokój dziwił go samego-
Ostatecznie to nie było takie proste, to 
co zamierzał. Ale w tej chwili był prze­
konany, że nienawidzi swą żonę. Mjal 
już dość tego zakłamanego życ a. 

Po kilku minutach już siedział wraz 
z Clémence w samochodzie. 

— Nie gniewasz się na mnje, ko­
chany? — zapytała go, nim jeszcze sa­
mochód ruszył z m'e.'sca-

Ujął ją za rękę i n c nie powiedział I 
Ale usta miał mocno zaciśnięte, jaki 
człowiek, który postanowił, że posta­
wi na swojem- Clémence spoglądała lia \ 
niego z boku. Pragnęła tego co nrato 
nastąpić, a zarazem obawiała się. Mo­
że doidz e do publicznego skandalu. 

Boy otworzył drzwi kawiarni. Bu­
chnęły tony rumby. Wszystkie stoliki 
były zajęte. Ale Karol nkogo nie wi­
dział- Oglądał się dokoła, chcąc ujrzeć 
swą żonę. Uirzał ją istotne- Siedziała' 
wraz z przyjaciółką. Pewnym krokiem 
skierował się w tę stronę. Przeszedł 
tak blisko, że przyjaciółka go urzała. 
Ujrzała też jego partnerkę. Zaczęła! 

mów :ć szybko, by odwlec uwagę GH-
ty. Ale i Gitla dostrzegła już męża w 
towarzystwiem kob ety o czerwono-
blond włosach-

Blada, ale z uśmiechem na ustach 
podniosła się ze swego mieisca- Por­
wała swą przyjaciółkę za rękę i po­
śpieszyła za mężem-

— Chodź, kochana — powiedzała 
do swej przyaciółki — przedstawię ci 
moją kuzynkę z Badenu. Proszę, panie 
się poznają... Kelner, proszę przysunąć 
do tego stolika jeszcze dwa krzesła-

Karol, oszołomiony, spoglądał na 
swą żonę. Tego się nie spodziewał-
Takiej iej jeszcze ne znał. Patrzył ko­
lejno na żonę i swą przyiac ólkę- Pa­
trzył uważnie. Przesunął ręką po twa­
rzy, jakgdyby budził się z głębokiego 
snu. 

— Zdaie się, że twoja kuzynka nie 
będzie nam towarzyszyła — odezwał 
się nagle zmien:onym głosem. — Mó­
wiła m, że ma być u fryzjera o 4-ej i 
odprouadzija mnie tylko do kawiarń'. 

— Powinnaś już pójść, jeśli się tre 
chcesz spóźnić — rzekł, zwracając się 
następnie do Clémence. 

I ta zrozum ala. Zrozumiała, że nie 
wytrzymała próby porównania z Ot tą. 
1 podczas gdy Gitta, blada, lecz już zu­
pełna opanowana, zajmowała mie'sce 
przy stoliku, Clémence wolnym kro­
kiem skierowała się ku wyjściu. 

Tłum. Les« 
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awdziwa i fałszowana. 
Tłumy żebraków zalegają ul ; ce.—Zawodzą g łośno i natarczywie domagają się datku.—Sztu­
czne lamenty podstępnie wyzyskują litość —Zawodowa solidarność wykwalifikowanych żebraków 

Prawdziwa nędza nie jest bezczelna i arogancka. 
Uljcc Łodzi w okresie letnim nabić 

ra :ą specyficznego, wyglądu. Pojawiają 
s'ę na n ch postacie, ktróych nie widać 
w innćj porze raku- Łódź staje się 
zbiorowisk cni żebraków. 

Zdawałoby się, że powinno być 
przeciwnie- Że zimą, gdy chłód i głóci 
dają s ę poważnie we znaki, liczba że­
braków powiną wzrastać, latem nato­
miast gdy łatwiej można znaleźć pra­
cę i pożywienie na wsi. szeregi ich po­
winny poważni się przerzedź ć. Ob­
serwujemy jednak zawsko wre-z 
odwrotne- Szczególnie w Łodzi, rzuca 
się w oczy olbrzymia ilość żebraków 
zawodowych. 

Kadry ich w Łodzj rosną z roku na 
rok- Wystarczy przespacerować się 
ulicam Lodzi, by przekonać sic o tern 
naocznie- Przechodzeń zaczepiony 
zostanie niemal na każdym rogu i by­
najmniej n i przez iednego. lecz przez 
kilku naraz- Prosić będą tak długo i 

nalarczyw c, zwłaszcza gdy się 
w l izni jszcm towarzystwie- ż e : najbardziej niczułym przechodniu-

tak 
ie St 
w końcu trzeba im coś dać „na odczep 
ne". Są wśród nich jeszcze początku­
jący, którzy się wstydzą, którzy nie­
śmiało wyciągają rękę i mruczą nie­
zrozumiale pod nosem. Ale tak ch jest 
nicwiltt. Ludzie przestali się wsty­
dzić. Nauczyli sję ceii'ó ten fach. I u :e 
pomoże w tym wypadku żadna akcja 
społeczna — gdyż żebracy ci ¡1 e chcą 
i unikają opiki. N i chcą przytułków, 
n'e chcą obiadów 1 nic chcą zależności-
Mimo wszystko bow em, minio zlydi 
czasów, 

żebracy zarabiją weafc n'e/.lc 
Czcmużby ni eli zrezygnować z tego 
intratnego za :ęcia? 

Jakich pomysłów używają, by wzru­
szyć przyzwyczajone i częściowo już 
zoboętn :alc na wikok nędzy ludzk ej 
serca łodzian? Na jakie sposoby s i 
biorą? Jak potrafią biz zaiąkuiema 
zmyślać nieprawdopodobne h'storje. 

Cicha skarga. 
Prawdz'wa nędze poznaje s'c odra-

zu. N i jest bezczelna, nie jest aro­
gancka. Ne klnie i nie złorzeczy, jak 
cl zawtdowi. Lecz też najmniej ko­
rzysta. 

Wskazywano nam na ul. Z :eIonej 
pewną kobietę, która pochodź- z za­
możnej do njcdawua rodziny. Mąż 
umarł. Zostało dwoje dzieci. Nie ma 
tu krewnych' a zuaiomi jej n i mogą 
pomóc. I ostatecznie cóż m i l a po­
cząć? Wyszła na ulicę z wyciągu etą 
ręką. Wstydzi się. bardzo s :ę wstydzi-
Nie nagabuje przechodniów, lecz c :clio 
zbliża s ę do nih. wyc ąga rękę i pa­
trzy w oczy. ¡ák zbity pies- A prze­
chodni przeważnie miają ją oboiętu e-
Ci safni przechodni, ul cę dalej rzucą 
midzaka do ręki żebraka, który gło­
śno płakać będzie > molestować i na­
rzekać na swói los-

Gdyż taka Jest właśnie różnica po­
między praw dziwa a zawodową nędzą 
Stek wyzwisk posypie s-:ę pod adre­
sem przechodnia, który n ;e dal się 
wzruszyć gwałtem wyc skanemi (zaini 
Najlianebujejsze n ckiedy zwroty i wy 
myślania usłyszy za sobą. I dlatego 
da c s i im coś. by umknąć tej przy­
krości. 

Zwraca uwagę niezwykła plano­
wość ich pracy. Każdy 7. nich ma swo 

prawdy — trudno stwirdzć- Jeśli taka baczycie jej nigdzie, co robi — niewi-
organtzacja faktycznie istnieje, nikt z domo. Ale gdy wieczór zapada zajmuje 
wtajemniczonych oczywiście jci nie ona swói zwykły posterunek., 
zdradzi w dobrze zrozumianym włas- pom ędzy ul. Andrzeja a 6 sirpnla. 
nym nteresi. 

Dobrzy znajomi. 
Na ulicy Przejazd około głównej po­

czty, przed laty zaobserwować można 
było żebraka, który swym widokiem 
wzbudzał litość. Był chydy. blady, ka­
leka, siedział na wózku i płaczliwym 
głosem użalał s':ę na swói los- I dobrzy 
ludzie rzucali datki do jego czapk, o-
trzyinu ąc wzamian gorące słowa po­
dzięki. Dzjś jeszcze siedzi on na tern 
samem mieścił. Zna go niwątpliw e każ 
dy. Ale z trudem poznałby w n'm kto 
tego samego biedaka. Jest to teraz ru­
miany, ogorzały barczysty mężczyzna-
Prosi o wsparcie śnrało i odważnie. — 
Opowiada o sob e tak niprawdopodo-
bnc historje, że umie wzbudzić litość w 

A proszę go zapytać, czy porzucił 
by ten posterunek na ulicy i przeniósł 
s ę do jakiegoś przytułku, w którym z 
pewnością chętn i umieściłaby go opie­
ka społeczna. Spojrzy na was ze zdu-
minicm. .lest mu bowiem dobrze w 
swym fachu. Może datki są mniejsze, 
niż przed laty, ale mimo wszystko 

widzie mu się niezgorzej. 
N'e obawia się bezroboc !a. n'c obawia 
się redukcji. Jest zadowolony ze swego 
losu. 

Na ulicy Piotrkowskiej późnym wie­
czorem zaw a się młoda, zapewne 20-
lełita dziewczyna- W ciągu dnia.: n*e zo '-żebr-aczka ż dzieck-em i opowiadała- że 

Zaczepia wszystkicli przechodniów. Re 
cytuic jednym tchem: 

— Proszę pana, matka mi umarła 
siostra chora, nie mam na lekarstwo, 1 
domu nas checą wyrzucić, n>c jadłam n i 
od rana. 

Powtarza to w kółko: jak kołowro­
tek i nie odejdzi od przechodn a. któ­
rego zaczepiła, dopóki cośkolwiek nic 
dostanie. Nie zraża ją opryskliwe odez­
wanie sję- n i zraża gniwny okrzyk. 
Idzie w ślad i płacze i zawodzi. 

Specjalnością icj są ludzie, którzy 
zajrzeli do kici szka- Gdy widzi kogoś 
pod „dobrą datą" — ternu już nie da-
ru'c, tego nic przepuści. Nie zadowoli 
się nawet drobną monetą. Pięć groszy 
może jei dać człowiek trzeźwy. Ale tu 
datek mus być duży, bardzo duży. 

Przy zbegu ulic Narutowicza i Pjl 
sudskiego od wielu lat stoi starsza, zm 
zerowana kobieta z dzieckiem na ręki 
Kob eta nosi podartą chustkę. Dzieck 
jest brudne i wynędzniałe. 

— Zlitujcie s>ę nad s'crota — woła 
kobieta tragicznym, głosem. — Dziec­
ko od dwuch dni nic nlo jadło. Pomóź-
c c litościwe osoby... 

Widok dzicka istotni budzi litość 
Sypią się datki- Ale nikt jakoś nic zasta­
nowił s ę nad tern, że to dziecko by|c 
tak samo małe przed rokiem, dwoma 
trzema laty. Że już przed d z i s i c i la­
ty stała na tym samym rogu ta. sama 

u ' ; . , : • ' • 

SEDI 

Wiadomości dochodzące z Ameryki 
0 naszych olimpijczykach są bardzo 
charakterystyczne. 

Oto nnjeiężcj przeszli podróż morską 
Ilcljasz i Siedlecki, natomiast w dosko­
nalej formie są kobiety: — Wajssówna 
1 Schabińska oraz wioślarze, z Których 

] dwójkę bez sternika Amerykanie uwa­
żają za bardzo groźnego przeciwnika. 

Z artykułów jakie drukowane były 
w sprawie sportowej o przygotowa­
niach przedolimpijskich wiemy, że Wajs 
sówna i Schabińska najskrupulatniej 
przestrzegały dożywiania się cukrem, a 
dwójka bez sternika już od paru lat by­
ła dożywiana cukrem. Natomiast Hel 
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jasz . Siedlecki z j wszystkich lckkoailc- 2 a c h l r c n i n g o w y c h f d o ż y w 

tów - olimpijczyków przywiązywali naj d n i k o w c U k r c m < 

mmc.iszc znaczenie do tego dożywiania.' 

I oto okazało się, oni to właśnie naj 
bardziej odczuli skutki podróży mor­
skiej, którą tamci przeszli bez żadnego 
wstrząsu. 

Czyż nic jest to jeszcze jednym do­
wodem krzepiącego wpływu cukru 
który nictyłko wzmaga cncrgję, ale i 
uodparnia organizm ludzki. 

Jest również rzeczą ciekawą, że tre­
ner polskich lekko - atletów Kltmiberg. 
pisząc przed wyjazdem artykuł do je­
dnego z pism sportowych zaznaczył, iż 
w razie gdyby podróż morska źle wpły­
nęła na olimpijczyków, celem przyspie­
szenia powrotu do formy zastosuje on, 
podobnie jak to miało miejsce w obo-

ianie zawo-
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Odstępne... za miotłę. 
Nray rodzaj „handlu" posadami dozorców. 
Pogotowie kasy chorych było we­

zwane w dniu wczorajszym między in-
nemi do domu przy ul. Głównej do do­
zorczyni Sabiny Wojciechowskiej, sta­
ruszki liczącej lat około 70- Przybyły 
lckarz stwierdził ciężki atak serca i z tru 

je polo obserwacytne. swoją dzielnicę dcm przywróci! chorej przytomność 
i swój postóji którego przekraczać nic 
wolno. Jeden drugiemu nic robi kon­
kurenci'. Nigdy nic dojdzi do was 

Nie notowalibyśmy tego wypadku, 
gdyby nie jego niezwykłe podłoże. 

Oto stara dozorczyni dostała ataku 
naraz dwuch- Drugi zawsze poczeka, serca dlatego, że gospodarz tego domu, 
póki się pierwszy oddali- Opowiadają> wypowiedzi8! dozorcom po kilkunastolet 

niej wzorowej służbie pracę... sobie ludzie, że istni je w każdem mie­
ś c i specalna organ zacja żebraków, 
że panui w niej wielka karność j dys­
cyplina że ma ona swoje przepisy, któ­
rym wszyscy muszą się podporządko­
wać. Wicie w tych opowiadaniach jest 

W wypowiedzeniu tern jest jednak 
pewien moment zgoła niecodzienny 1 god 
ny jak najostrzejszego napiętnowania-
Gospodarz wymówił pracę staremu do-
z nrcy tylko dlatego, że zjawił się nowy 

kandydat, który dal właścicielowi domu 
odstępne... 

Po pierwszej wizycie nowego kandy­
data, który w taki niesamowity sposób 
umiał przemówić do pana Z., pan Z. wy­
mówił staremu dozorcy pracę na trzy 
miesiące po drugiej wizycie, wczoraj­
szej, gdy nowy kandydat, w myśl zasa­
dy „płacę i wym agam" zażądał natych­
miastowego objęcia miotły i związanej 
z nią władzy w domu — gospodarz, mi­
mo, iż od wymówienia upłynął tylko mie 
siąc — kazał się staruszkom wynosić. 

Wówczas nieszczęśliw" dozorczyni 
dostała ataku serca: o mało rie przypła­
ciła życiem nowej metody swego wie­
loletniego pracodawcy, (g). 

i POWAŻNA FIRMA KOLONJALNA 
J poszukuje przedstawiciela na wojewódz-
x two Łódzkie. Zsloszeuia do 'Iow. Rekla-
5 my Międzynarodowej, Kraków, Zyblikie-
• wicza 16, pod ,.L. 10816". 1-20 
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mąż iej umarł- I że przez tyle lat dziec­
ko powinno było dawno urosnąć. 

Kwiaty i zapałki* 
Inny rodzaj zawodowej żebraniny 

upraw a się pod postacią handlu kwia­
tami i zapałkami. Szczególnie wiele ko­
biet kręci się na ul- Andrzeja i Przejazd-
Sprzedają male bukieciki kw atów. -— 
Natrętnie proszą o kupno. Tylko za 10 
groszy. A gdy się im odmawi. zaczy-
na :ą długą opowieść o swej wielkiej nę 
dzy. 

— Choć parę groszy, litościwa Or 
sobo. 

Spotkać też można młode adeptki 
sztuki żebraczej". One również sprzc-
laiq kwiatki- Dziwczynki 10 — 12-lc-
; i i . Kręcą się po ulicy, lub też wślizguj 
I do ogródków, restauracji, w njewy-
łumaczony sposób przemykając s ę 

tak. by i h kelnerzy lub oddźw crpi nie 
zauważyli. 

Zepsute są iuź do szpiku kości. Ro­
bią do mężczyzn plugawe miny. Bez­
czelność swą posuwają do niezwykłych 
sranie 

— Nich pan kup' kwiateczkl, ko­
chany pan'e. Dla tej pani, to będzie pa­
na kochała. O n i c h pani powącha, jak 
pachili, 

Silą wpychają wam pod nos kwiat­
ki- : . ; ...i 

— A teraz'to już pan kupi. Kwiatek 
wąchany już musj być kupiony. 

Co wyrośnie z tych dziewcząt, z 
łych małych chłopców — nietrudni od­
gadnąć. Àie nima takij siły, która po­
trafiłaby Ich usunąć z uljcy. 

Na Ź-ilpnym Rynku zwyki w dni 
targowe kiedy przybywa dużo iudz po 
zakupy- kręcą s ;ę zazwyczaj 

dwie dziewczynki. 
Sprzedają zapałki. Ale po ki'ku godzi­
nach, gdy larg się skończył, z zapasów 
ich ubyło zaledwie jedno czy dwa pu­
dełka. A w garści trzymają pełno ni e-
Jzików. 

()dvż proszą lak natarczywi.;, pła­
czu skamlą niemal, że trzeba być ".be/ 
serca", by »m odmówić. Opowiadają o 
chorej matce i sparaliżowanym ojcu. 
Nauczyły się już dobrze, co mają mó 
wić. nauczyły się płakać w odpowid-
l i i j chwili. 

Na P-otrkowskieii Zilonej, Śród­
miejskiej, Andrzeja i Przc'azd, Na wszy 
stkicli rogach spotykamy żebraków łó-
dzk ch- Znamy idi wszyscy. Spotyka­
my się z nimi codzinnlc Znamy żebra­
ków z 

wynajętcml I często katowanemi 
dziećmi, 

by płaczem wzbudzały litość. Znamy 
nizl czouc opowiadani, zwykle zaczy* 
na :ące się od słów: 

— Litościwa osobo, trzy dni n i w 
ustach nie miałem... 

Łódź jest mistem wiclki j nędzy': 

Tysiące bezrobotnych wegetui z dn a 
na dziń. Ludzie mdleją z głodu- Alp 

|obok tej nędzy prawdziwej, obok tej nę 
j dzy strasznej — usadowiła się Inna nę* 
jdza, nędza fałszywa, która kosztem tani 

tej źyie i tuczy się. Jost to ropijąca ra­
na spoleezna Lodzi. Tern gorsza — że 
nimal niuleczalna. Nieuleczalna do 
czasu póki będziemy sobie mogli poz­
wolić na budowę domów pracy przyr 

jm"snwe'. Sum. 

se pomoc 
najbiedniejszym 
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R o z w ó d Maurices 
Chevalier 

(Ad) Maurice Chevalier, który 
7. ulicznego piosenkarza stał się gwiaz­
dą paryskich music-hall'ów, a następnie 
gwiazdą międzynarodowych ekranów — 
sprawił swym wielbicielkom niemałą-
sensację, wnosząc do sądu paryskiego 
powództwo przeciwko swej żonie, Ivan-
ne Vallee, o rozwód. 

Długie lata przed ich ślubem, Mau­
rice Chevalier i Yvonne Vallee wystę­
powali wspólnie jako partnerzy w pio­
senkach i tańcach na deskach Casino 
de Paris. 

Uważani byli dotąd za jalcnajbardziej 
przykładne małżeństwo, które stale ra­
zem podróżowało po Stanach Zjedno­
czonych czy też po Europie. Chevalier, 
dosyć słabowity z natury znajdował się 
pod nieustanną czułą opieką swej żo­
ny podczas swych dość częstych ostat­
nio okresów choroby. 

Jako powód do rozwodu podano roz­
bieżność charakterów. 

Zdaje się, że nieporozumienia mię­
dzy Chevalierem a jego żoną datują się 
już od kilku lat. 

Pewne wydarzenia ostatnie w Hol­
lywood dały ostateczny asumpt do tego 
kroku. Maurice Chevalier wrócił mia­
nowicie niedawno z Hollywood sam, 
wyprzedzony przez żonę, która również 
przyjechała do Paryża sama. 

Nie oczekiwała go nawet na dworcu. 
Długa szczupła sylwetka Chevaliera za­
kończona płaskim słomkowym kape­
luszem, zawadjacko przechylonym na 
bok głowy, wysunięta dolna warga i 
nieporównany uśmiech — uczynił z nie­
go bożyszcze paryskich musie hallów. 

Początek swego rozgłosu zawdzię­
cza on Mistinguette, która wyrwała 
go z szarego tłumu i wyniosła na czo­
łowe miejsce wśród światowych ar­
tystów. 

Obecnie jest on jednym z najlepiej 
płatnych artystów w Hollywood. Peł­
nomocnik pani Chevalier oświadczył, 
że starania rozwodowe wszczęto za 
obopólną zgodą, i że Maurice i Yvonna 
pragną pozostać dobrymi przyjaciółmi; 
^ąje^y^ira jedynie na odzyskaniu wol­
ności. 

» S U G U S « mm 

Nowe metody leczenia raka. 
Lekarze prowadzą zwycięską walk? z tą okrutną chorobą. 

Solenie tytoniu nie je§t przyczyną tako. 
Brytyjskie Towarzystwo dia walki 

z rakiem, które n edawno zakończyło 
swe doroczne obrady w angielskiej Iz­
bie Lordów, ogłosiło sprawozdanie, za-
w eraiące historię ostatnich zwycięstw 
i niepowodzeń w zmagań ach się z tym 
wrogiem ludzkości. 

Sprawozdanie to studiuje cały świat 
lekarski z niesłychaną, uwagą, ponie­
waż podaje ono w zwięzłych słowach 
rezultaty, uzyskane w c ągu dwunasto-
mies ęcznych intensywnych poszuki­
wań, finansowych i inspirowanych 
przez Towarzystwo. 

Jest to iakgdyby ostatni oficjalny 
bjuletyn z „generalnego sztabu" w woj 
me w edzy medycznej przeciwko tej 
naiokrutnieszej ze wszystk cli chorób-

„Czem jest rak?" Pytanie to posta­
wiono w sprawozdaniu — lecz mimo 
wszystko nie można na nie dotąd zna­
leźć zadawalającej odpowiedzi-

Ponadto ustalono, że odpowiedz', 
które W c|ągu ostatnich kilku lat znaj­
dowały w»elu zwolenników — poczęto 
o b e c n i traktować z powątpiewaniem. 
Jak dotąd, nie udało się odnaleźć okre­
ślonego źródła tei infekej, pogląd zaś o 
przenoszeniu choroby tej z osohy na 

osobę n'c znalduie dostatecznego uza­
sadnienia. 

W ciągu ubiegłego roku udało się 
odkryć nowe sposoby wywoływania 
raka. Sposoby te — głosi sprawozda­
nie — dają szerokie pole dla nowych 
poszuk wań. 

Pewna syntetyczna chemiczna sub­
stancia — d'-benzantracen — stosowa­
na u, myszy, wywołuje w wszystkich 
prawie przypadkach raka. Substancję 
tę, rozpuszczoną w tłuszczu, stosuje się 
z powodzeniem celem wywołania tu-
morów u myszy i szczurów, obecuje 
zaś czyni się próby na całej masie u-
nych zwierząt. 

W dalszym ciągu czyni się dośw :ad-
czenia z serum, zwanem eublobullna-
Odkryto bowiem, że myszy cierp ące 
na raka. nabytego w sposób naturalny, 
mogą być wyleczone, dzięki wstrzyki­
waniu w tumor pewnej ilości euglobu-
tiny< 

Około 74 procent myszy, chorych 
na raka, uleczono dzięki zastrzykom z 
owego serum. 

Istnieje zrozumafa nadzieja — gło­
si dale1, sprawozdanie — że można bę­
dzie osiągnąć równię szczęśliwo rezul­
taty przy traktowaniu raka u ludzi za 

(ñozwéi przemy s ł u wadion>e£o 
(aa) W ciągu ostatnich kilku lat, prze­

mysł radjowy w Anglii zajął bardzo po­
ważne miejsce w całokształcie produk­
cji angielskiej. Miarą szybkości jego roz 
woju, mogą być cylry, ogłoszone przez 
W. S. Verellsa, dyrektora firmy ,,E. K. 
Cole Ltd.", jednego z poważniejszych 
przedsiębiorstw w tej dziedzinie. 

W roku 1922 — mówi Mr. Verclls— 
.przemysł radjowy. w praktyce nie egzy­
stował; w roku 1 9 2 6 obrót ogólny do­
szedł j u ż do 3 5 . 0 0 0 . 0 0 0 dolarów. W roku 

' u b i e g ł y m osiągnął "on wysokość 1 2 5 ' m i l j . 
co wysunęło go na pierwszy plan w gru­
pie przemysłu elektrotechnicznego. Za­
mówienia, które firma wykonała w ciągu 
bieżącego półrocza, przewyższają o 13& 
procent zamówienia, wykonane przez 

! firmę w ciągu tegoż okresu w roku ubie-

I tfłym. 
Cyfry tc mówią same za siebie i w 

dobie ogólnego kryzysu, wyglądają pra­
wie nieprawdopodobnie. 

Porównując stosunki angielskie ze 
stosunkami panującemi u nas, widzimy, 
że dotąd nie uczyniono w Polsce nic, co-
by mogło być uważane za zaczątek ro­
dzimego przemysłu radjowsgo. . Jakkol-

: w i e k s i ł a nabywcza ludności zmniejszyła 
się w s k u l e k panującego, k/yzysu. — ry-

1 nek radjowy polski, jest daleki od nasy­
cenia i mógłby, przy pewnych ułatwie­
niach z e strony rządu w formie ceł 
ochronnych, stanowić bazę dla rozwoju 
iowego przemysłu. 

pomocą euglobollny. Niema coprawda 
żadnej pewności, że próby te dadzą 
wynik pomyślne. W każdym razie, na­
leży się liczyć z poważnemi trudnoś­
ciami i rozczarowaniami, które się na­
potka przy leczeniu raka u ludzi. 

Trzeba bowiem jeszcze wielu prób 
w celu ustalenia techn ki, oraz dozowa 
nia na.bardziej odpowiada ącego orga-
n zmówi ludzkiemu — początkowo 
więc jedynie bardzo zaawansowane i 
iuż zupełnie beznadziejne wypadki bę­
dą mogły służyć celem wypróbowania 
tej metody, albowiem byłoby zupełnie 
niehuman-tarne odwlekanie ch rurgicz-
nej operacji dla wątpliwego stosowa­
na nowych środków. W rezultacie 
jedno pocieszające twierdzenie: „Zosta 
ło ustalone, że, palenie tytoniu odgry­
wa min'malną i nawet niebezpośiednją 
rolę przy powstawaniu raka" 

i Ponadto zauważono, że procent wy­
padków , wyleczenia raka za pomocą 
stosowania rad urn staie wzrasta, w 
miarę doskonalenia się metod leczenia 

| i poznawania właśc wości tego cenne­
go picrw :astka- W związku z tern, 
książę Yorku przewodniczący Towa­
rzystwa, zwrócił się z gorącym ape­
lem o pomoc finansową do całego spo­
łeczeństwa-

W sprawozdaniu które mam przed 
I sobą — mówi ks ążę — wiele punktów 
. zwiastu :e rzeczywisty postęp. — gdy­
byśmy więc zdołali uzyskać pomoc 

i finansową, która jest konieczna dla na­
szej akcii — moglibyśmy spo'rzeć w 
przyszłość z nadzieją, że znajdź emy 

, rozwiązanie, które przyn :csie ulgę ty-
1 sacom cierpiących-

A P u d e r n i c z k a . 
Jedyną pasją Olivera Hastingsa było 

gromadzenie antyków. Rodzice jego po­
zostawili mu bardzo pokaźny majątek, 
icczon miast wzorem innych zamożnych 
młodzieńców, rzucić się w wir życia, 
zajął się kolekcjonowaniem starożytno­
ści, poświęcając na to wszystkie swe 
dochody i cały swój czas. Największą 
jego satysfakcją było odwiedzanie an-
iykwarjuszy, uczestniczenie w licyta­
cjach, a nawet wyjazdy zagranicę w po­
szukiwaniu interesujących antyków. 

Nina, była żona bogatego bankiera 
lamesa Trena. Była piękną kobietą. Ale 
lames Trent, tak samo jak i Oliver Ha­
yings, był namiętnym zbieraczem anty-
:ów. Ponieważ poświęcał temu cały 
/olny czas, a zajęcia zawodowe zajmo-
• ały mu niemal trzy czwarte dnia, zro-
uiniałą jest rzeczą, że nie mógł wiele 
iwagi poświęcać swej pięknej żonie. 

1 tak się złożyło, że na jednej licyta-
ji poznali się Oliver Hastings i James 

i rent. Nic tak nie zbliża ludzi jak wspól­
ne upodobanie. I oczywiście tego jesz-
jze wieczora Hastings zaproszony zo­
stał do willi Trenta. 

Sam nie wiedział jak to się stało, że 
•acząl tak często bywać u Trentów. Po­
datkowo przychodził do bankiera, by 
mchwalić się przed nim jakimś nowym 
ntykiem, który udało mu się kupić. 
liał satysfakcję, gdy Tren irytował się 

że go ktoś ubiegł i uniemożliwił powięk­
szenie jego kolekcji. Ale bankiera czę­
sto nie zastawał w domu i w ten sposób 
:>zpoczęła się ich przyjaźń z piękną 
Ijrją. 

Oczywiście zachowywał s'ę niena-
nnie. Ale miłe chwile tych odwiedzin 
«cita mu przykra ciekawość wiernego 
ligi bankiera Johna. Jego wzrok, rzu­

cany z podełba. nie wróżył niczego do­
brego. A kilkakronie przyłapał go Ha­
stings, jak John usiłował podglądać 
przez dziurkę od klucza do pokoju, w 
którym przebywał z piękną Niną. 

Gdy zwrócił na to uwagę swej to­
warzyski, Nina roześmiała się szcze­
rze. 

— Cóż to nam szkodzi. James go 
zresztą nie oddali. Jest przekonany o je­
go wierności, a pozatem John doskona­
le zna się na antykach i pomaga mu 
niejednokrotnie w segregowaniu ko­
lekcji. 

Istotnie nie mieli powodu obawiać 
się ciekawości Johna. W jch zachowa­
niu się najsurowszy moralista nie do­
patrzyłby się niczego zdrożnego. 

Ale wreszcie nadszedł dzień, kiedy 
stała się rzecz niespodziewana. Tego 
dnia Hastings wpadł jak bomba do 
mieszkania Trentów. Jego rozradowa­
na mina świadczyła, że udało mu się 
jakieś nadzwyczajne kupno. Istotnie, na 
jakiejś uliczce na przedmieściu, u bie­
dnego antykwarjusza, nabył on przed­
miot, stanowiący najbogatszy okaz w 
dotychczasowej jego kolekcji. Była to 
autentyczna puderniczka królowej Marji 
Antoniny. Okrągłe pudełeczko obsypa­
ne było brylancikami i rubinami. W 
środku wyryta była korona i inicjały 
„M. A." 

Gdy Nina z zachwytem spoglądała 
na puderniczkę, w tej chwili dopiero 
Oliver po raz pierwszy zwrócił uwa­
gę na Jej niepospolitą urodę. Dotychczas 
traktował ją i patrzył na nią jak na do­
brą znajomą. Naraz spojrzał zupełnie 
inneml oczyma. To bywa w życiu. Za­
chwycony był zreszą puderniczka. A 

na ulicy wiosna już roztaczała swe cza­
ry... 

Jak to się stało, Oliver nie utwał so­
bie wytłumaczyć. Ale naraz znalazł się 
u jej nóg i pokrywając górącemi poca­
łunkami jej ręce. szeptał najczulsze sło-

• wa, na jaKi-c mógł się zdobyć. 
W tej chwili otworzyły się drzwi. 

' Po raz pierwszy John wszedł, nie pu­
kając. Z obojętną miną niósł w rękach 
tacę z herbatą. Oliver wskoczył na no-

' gi. Ale służący spokojnie odwrócił się 
I wyszedł z pokoju. 

i Blady stał Hastings pośrodku po­
koju. Blada siedziała Nina na tapczanie. 

— Co zrobić? 
— Pan natychmiast wyjedzie na kil­

ka dni, a ja tymczasem spróbuje wpły­
nąć na Johna, by trzymał język za zę­
bami. Mąż się nie dowie, niech pan 

j będzie spokojny. 
I Zdruzgotany. Oliver wsunął niedba­
łym ruchem puderniczkę do kieszeni. 
Apatycznie skierował się ku drzwiom. 

W poczekalni stał wyprostowany 
John. Ze złośliwym uśmiechem na twa­
rzy zagrodził Hastingsowi wyjście. 

J — Pan wybaczy, panie Hastings, ale 
ja już dawno martwię się, że n'e mam 

. pieniędzy na kupno antyków. Zazdro-
l snemi oczyma spoglądać muszę na zbio-
• ry sir Jamesa. Zdaje mi się jednak, że 
tym razem sobie coś kupię. Przypu­
szczam, że pan mi nie odmówi 5 0 0 fun­
tów. 

— Ależ to wymuszenie! — zawołał 
Hastings. Natychmiast zamelduję w po­
licji! 

—• Jak pan uważa. Ale w takim ra-
\ zie s!r James dowie się o wszvstkiem. 

Trzęsącemi się rękoma Hastmgs 
wypisał czek. Szybko wyszedł. A te­
go jeszcze dnia zapakował walizę i wy­
jechał do Francji, do l iile. 

I Następnego dnią jechał wolno ullca-

W I E L K I B A L A K A D E M I C K I W K O L U M N I E . 
Stajaolcm miejscowego Komrtelu Auxflum 

Aeadefn cum Jud-rcum i odbi.-dr.ic lic w sobotę, 
oma 6 sierpnia o godz. 9-ei wieczo-cm w ojjro-
dzie i :••]•:'.: ..Pod Bratkami" w Kolumnie wiel­
ki lv* *kłd**)'*li : , , Rtf«ma>« nł*«vodeianJ{f, yak 

, wybór królowej picUnoici, ruletka tanccana ka-
jwaatn!« argentyńska, corso kwitowe i wiele in­
nych alnakcyj przyczynia s e do uiwietnienia 
zł-bawy. 

Bilety w ograniczonej i'o ¡Vi do nabycfo w fir­
mi* Herczkowicz. Piotrkowska 70. Powrót przy­
byłym z Łodzi zapewniony 

mi miasta, myśląc o tern co się stało, 
gdy nagle usłyszał gromki okrzyk: 

— Hallo. Hastings! 
Obok niego zatrzymało się drugie 

auto. Siedział w niej James Trent. 
Oliver znieruchom'ał na chwilę z 

przerażenia. A więc John go jednak 
wydał. Cóż bowiem robiłby tutaj Trent. 
Nic namyślając się długo, nacisnął pe­
dał gazu. Auto pomknęło naprzód. 

Kilkakrotnie słyszał za sobą głośny 
okrzyk Trenta: — Stać Hastings! Ale 
pędził jak oszalały przed siebie. Już 
dawno byli za miastem. Jedno auto 
pędziło za drug;em. I nagle ster odmó­
wił posłuszeństwa. Rozległ s'ę głośny 
trzask.. Po chw'-li Oliver leżał w rowie, 
napełnionym do połowy błotem. Jego 
auto, rozstrzaskane. leżało pod drzewem 

Rozbity, podniósł się Oliver z tru­
dem. Całą twarz i ubranie miał oble­
pione błotem. Gdy Trent zbliżył się do 
niego, chciał uprzedzić cios: 

— Przysięgam panu panie Trent... 
— Niech pan nie przysięga. Czy 

pan oszalał? Czemu pan tak Jechał? 
Dlaczego pan przede mną uciekał. Tak 
bardzo panu na riej zależy? 

— Ale przysięgam panu, że między 
nami... 

— Niech że pan już n'e przysięga. 
Wszystko wiem. John mi opowiadał. 
Opowiadał mi o tej niezwykłej puder-
niczce.I bawiąc tu przejazdem do Pa­
ryża, nie mogłem oprzeć się chęci 
skłonienia pana, by mi sprzedał tę pu­
derniczkę... 

Oliver Hastings stał jak wryty. N ;c 
dowierzał własnym uszom. \Vrcs cic 
zrozumiał. Nie namyślając się. sięgnął 
do kieszeni, wyjął puderniczkę i wrę­
czając ją bankierowi zawołał: 

— Sprzedać? Ależ nigdy. W imię 
naszej przyjaźni daruję ją panu... 

http://odbi.-dr.ic
file:///Vrcs
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Z tein wszystkieni. sadzimy, że po­
gląd przyjęty być może jako zalecenie 
z zastrzeżeniem „rebus sic stantibus". 
A więc z zastrzeżeniem, że chodzi o 

mi zalecenia. Przyjmowanie zalecenia 
bez tych zastrzeżeń wydać się musi 
wielce niebezpieczne i niezawodnie 
sprzeczne z intencjami znakomitego 
autora. Dr. A. Z. 

Upadłości 
Anny M9rji 

i u k ł a d a . 

W ostatnim zeszycie „Przeglądu Go, To zdanie przyjęte zostało przez opl-jkra?, w którym dewaluacja n e wywoła 
spodarczego" ukazał się artykuł p. t. nję interesującą się temi problemami Ja-i szoku nerwowego opinji ł nie podgom 
„Trzy systemy polityki walutowej". Na ko sensacja. Pochwala dla dewaluacji!. w ten sposób z miejsca cen wgórę; o 
Pisał'go ekonomista, którego publikacje Czyżby więc zalecenie jako przykład?,kraj — w którym tradycja lokacyjna 
opinja przyjmuje z najwvzszcm zainte- Ludzie dyskutują i interesują verba ma-.wygoni wkrótce stezauryzowane ztore 
losowaniem — profesor Adam Krzyża- gistri. j monety, że chodzi o k r a j * wielką re-
nowski. | Nam wydaje się. że artykuł cytowa- putacją bank erską. do którego grawitu 

Artykuł, treściwie wvktoda prze- nv nie zawiera nic innego, jak tylko p o j ą wędrujące po świc ie kapitały, czeka 
bieg wypadków walutowych w Stanach, chwalę naturalnego rozwoju rzeczy ja- jąc tylko na możność powrotu do niego. 
Niemczech i Anglii. — W Stanach has- ko takiego, przeciwstawionego sztucz- ( Te zastrzeżenia są trafnemt założenia 
łem jest „redeflacja", polegająca w prak iiyin środkom Inflacyjnym w Stanach i mi zalecenia, 
tyce na powiększaniu emisji banknotów restrykcjom w Niemczech, 
na podkładzie skryptów dłuższych pań­
stwa, które w ten sposób jednocześnie 
kryje swe deflcvty budżetowe, n zara­
zem umożliwia liberalną politykę kre­
dytową względem zachwianych ban­
ków i przedsiębiorstw przemysłowych 
czy handlowych. W Niemczech (podob­
nie jak I w państwach naddunajskich) 
szuka się ratunku w ostych ogranicze­
niach walutowych i dewizowych: m'mo 
iednak ulg moratorvinvch 'moratorium 
Hooverowskie I Stillha'tc) — znpas 
Banku Rzeszy stopn at. ..Trzecj system" 
polityki walutowej widzimy w W. Bry­
tanii: rząd brytyjski nie zastosował ani 
ograniczeń dewizowych, ani chwycił 
się inflacji na cele budżetowe; bank emi 
syjny nie powiększył kredytów 
przedsiębiorstw; Anglia przeprowadziła 
natom'ast faktyczną dewalrację f<mta 
o czwartą część poziom cen iednak 
pozostał bez zmiany; wielu skorzystało 
ze zwyżki złota, ratcaią na rynek sta-
uryzowane złoto; wkrótce napłynęły z 

zagranicy krótkoterminowe kapitały; 
skarb konwertuje swe długi na niższy 
procent oszczędzając na tern wielkie 
sumv. 

Tak w naszem najwęższeem resume 
wygląda zobrazowanie „trzech syste­
mów" u profesora Krzyżanowskiego., Ą 
teraz wniosek, powtórzymy gołosłow­
nie: ' ' -

„Wydaje ml się, że angielski sposób 
postępowania okazał się najlepszą — z 
pośród naszkicowanych przeze mnie — 
metoda snrostanla trudnej sytuacji". 

W sprawie upadłości Anny M*rjł Delegowany przez sąd biegły skory-
Gcssnerowej swego czasu zawarto zwlą gowal bilans ten który zamknięty zo-
WSK wierzycieli. stal kwotą 52 .480 zł. jednocześnie wypo-

Na zebraniu wierzycieli w dniu 11 wledzPł się przychylnie za udzieleniem 
c z e r w c a r. b. uchwalono: dążcie do naj odroczenia wypłat i takąż opinię wyda-
•rychlejszego likwidowania majątku nleru ła o BttTakowskim izba przemysłowo 
chomego, zaniechania ściągania wierzy- handlowa. 
telności, które — według uzmanla sę-, Sąd na osWntam swem posiedzeniu. 

3J'I dzleco komisarza, na podst»włe przepro- uwzględniając podanie, udzielił Bura-
l l a wadzonego wywiadu, są niestety nie- kowskiemti odroczenia wypłat na prze­

ciąg trzech miesięcy, poczynając od 25 
l ipca 1932 r., sędzią komisarzem mlano-
wainy zostnl sędzia handlowy Aleksan­
der Jv.Jj°*n Maczewskl, a nadzorcą sądo­
wym handlowiec Aleksander Feiner. 

śclągalne oraz zlecono syndykowi osta 
teczmemu przeprcwadlzenle pertraktacji 
z magistratem miasta Łodzi co do 
możliwości eksploatacji budynków dłu-
got&rmJrowo dla celów szikolnych. Rów­
nież zlecono syndykowi ustalenie, co u-
padla Gessnerowa uczyniła z urzędze-! w sprawie" upadłości firmy „Int. Cy 
niem swego mieszkania oraz zwrócenie bnlskt, Mierzejewski i S-ka" Sp. z o. o. 
się do prokuratora sądu okręgowego w prowadzenie remontu i konserwacja ko-
ŁodzI o pociągnięcie Gessnerowej do od- t?ów parowych fabrykacj* i rei>eracia 
powiedziataoścl karnej z następujących manometrów, dokonywanie ekspertyz 
tytułów: z a ukrycie wpływów z aseku- stałego dozoru technicznego nad kotłami 
racji życiowej, ze sprzedamy-'farblarnl, wpbpc razWeżflPści, w, prwjądach1,w..tonte 
z nadi 
le I S 
książce kasowej7^ Oelade złzefcł Się sytłd^kOstWa 
ku Przemysłowców Łódzkich kwoty 1 z! wobec czego sąd zlecił mu zwołanie ze-
likwidacji remanentów fabrycznych oraz i brani* wierzycieli, celem wyboru nows­
ze- sprzedaży samochodu, koni i powo-;«o syndyka ostatecznego, 

Notowania bawełny . 
Nowy Yoik. Loco 6 0 * sierpień 583 wnze-

iień 5.89, paidaiemik S.OS—OŁI, lit i y>ad 6.22 
grudzień 6.12, atyczeń 6.20, luty 6 J 6 , maczet 
6.33, kwiecień 6.41, maj 6.49. czerwiec 6.55, li­
piec 6.61. 

Nowy Orlean. Looo 5.84 patózieroik 5.93— 
94, gruoizicń 6.08—00, styczeń 6.15, miaraec 6.29, 
maj 6.44, lipiec 6.58. 

Lirorpool. Loco 4,67, aler.pleń 4 52. wrze­
sień 4.52 pa«dVe«vk 4.54, l.Wopeid 4 57, gru-
drień 460 styczeń 4,63, luty 4.66, mr-rz-ac 4,69, 
kwiecień 4.72, maj 4.75, czerwiec 4.77, lipiec 
4.79. 

Egipska. Looo 7.10, paMzłemik 7.05, lfoto-
pmd 7.11, grudnień 7.15 styczeń 7,21, marzec 
7.31, maj 7.39, ItpuM 7.49. 

Upper. Loco 6.14 lipiec 607, (Jrudziień 6.07, 
slyczeu 6 09, mcurccc 6.15, maj 6,22. lipiec 6.28. 

Brema. Loco 7.06. październik 660 gru­
dzień 6.69, styczeń 6.90. maj 7.04, Upiec 7.11. 

Aleksandr}* — Sakkelaridis. Listopad 13.73, 
styc-zeń 13.92, marzec 14 19. 

Ashmouni. Sierpień 10.55 październik 10.64 
i*rudx»cń 10.76. 

zów. 
Sąd, uwzględniając uchwalę wierzy­

cieli, popartą wnioskiem sędziego komi­
sarz", na ostatniej sesji postairowił akta 
sprawy upadłości Gessnerowej skiero 

O terminie zebrania wierzycieli na­
stąpi specjalne zawiadomienie, 

Przed kilkoma dniaiml ogłoszono u 
podłość firmie „Michał Kon" fabryka 

wać do prokuratora, sadu okręgowego w wyrobów wełnianych w Łodizi, Wlerz-
Łodizi, celem powzięcia 
postanowienia-

odpowiedniego 

Maks Burakowski, prowadizący przed 
slębiorstwo sprzedaży i wyrobu lamp w 
Łodzi przy ul. Żeromskiego 27 przed 
dwoma tygodniami zwrócił się do sądu 
z podaniem o udzielenie mu odroczenia 
wypłat. 

Przedstawiony sądowi bilans, sporzą 
dizony n* dcień 2 Upca 1932 r. zamknął 
Burakowski kwotą 52.843 zł. w tern ka­
pitał wykazał kwotę 25.910 zł. v 

bowa 15, przyczem kuratorem mianowa 
ny został adwokat Albrecht 

Obecnie tenże adwokat zastał miano­
wany syndykiem i sąd zezwolił na ostat 
niej sesji na uruchomienie sposobem za­
robkowym fabryki upadłej firmy, 

• 
W sprawte upadłości Kopia Rudnic­

kiego i Abrama Ickowicza, przedsiębior­
stwo wyrobu materiałów damskich w 
Łodzi przy ul. Leszno 3 na ostatniej se­
sji mianowano syndykiem tymczasowym 
kupca Jakóba Fabrykanta. 

R u n e k p i e n i ę ż n a 
RYNEK DYSKONTOWY. 

Na łódzkim rynku pieniężnym, dy­
skonto weksli prawie zupełnie ustało a 
to z uwagi na zupełny brak pierwszo­
rzędnego materiału wekslowego. Ma­
teriał ten jest poszukiwany zarówno 

S a l o n M ó d 

H e l e n y C v m a m o m o w e l 

Ł ó d ź , P i o t r k o w s k a 1 8 9 

T e l . 1 4 4 - 5 6 . T e l . 1 4 4 - 5 5 . 

MODELE PARYSKIE. 

Ceny b a r d z o p r z y s t ę p n e . 

przez prywatnych dyskonterów jak też 
chętnie przyjmowany przez banki- Jest 
rzeczą niezmiernie charakterystyczną 
dla obecnego układu stosunków na ryn­
ku pieniężnym. Iż banki przeprowadzają 
dyskonto materiału pierwszorzędnego 
nawet po stopie nlźsizej od oficjalnej. — 
Rynek prywatny dyskontuje po stopie 
urzędowej, ewentualnie pobiera 1 I ćwierć 
procent w stosunku miesięcznym w za­
leżności od terminu i miejsca wystawie­
nia weksla- Podaż materjału drugo­
rzędnego jest, jak zwykle, znaczna lecz 
materiał ten nie znajduje odbiorców, (c) 

RYNEK WALUTOWY W ŁODZI 
W dniu wc<Ł<vr»j«yra «* łódrakiłm rynku wa­

lutowym obracano dolarami po o> zmiecionym 
kuni* 8 88 w płaceń u 1 8,89 w taduim i przy 
wiekaiych bunknoUck o gro«a wiecif Funt a-

] legł eBnej znltce: przy Autem z»o,!i*rowan!u kun 
w płaceniu wynoaił 31.10 i vr tiidaniu 31,25, 
Manka utrzymana przy kumie 210 w płaceniu i 
200 1 Pół w i?.d,:!ffiiu. Frank [rancuafci bez «mta 
ny 35 w płaceniu l 35.10 w ł.ądanki wwalcaraki 
174 I 174 i pół. Złoto nadal ttabo ruble 4.72 
w płaceniu i 4.75 w ladanJu, dolary 8,93 da 8.95. 
ł.ńcV&'« Hity zL-aitawne przy braku takrterato* 
waoia 54 w płaceniu i 54 i pól w jadaniu, (c) 

Termin bonifikat 
uołvwa z dniem dzisiejszym. 
(F) Z dniem 31 lipca upływa termin 

korzystania z 35 proc. bonifikaty przy 
spłacie zaległości w państwowym po­
darku przemysłowym. 

W sierpniu bonifikata przy spłacie 
tej wynosić będzie tylko 25 proc-

Z dniem 31 sierpnia br. upływa ter­
min w którym władze skarbowe mogą 
odlplsać narosłe kary za zwłokę 1 koszty 
egzekucyjne od płaconych zaległości po 
datk owych. 

Od dni* l września br- zaległości w 
podatku przemysłowym będą ściągane w 
całej wysokości wraz z karami 1 koszta­
mi egzekucyjneml. 

Ulgi celne na papier 
we będą udzielane. 

(F) Ministerstwo przemysłu 1 handlu 
komunikuje nam że wobec obniżki cen 
^apieru, wprowadzonej przez syndykat 
papierniczy z dniem 1 sierpnia b. r. po-
damla o ulgi celne na papier pRkowy, ga­
zetowy I kancelaryjny będą załatwiane 
•łdrnownie. Oznacza to, przekreślenie 
ozporządzenl*, wydanego dnia 21 czerw 
;a br- o wprowadrenki ulg celnych na 
••rzywóz papieru z zagronicy. 

Przędzy bawełnianej 
me wolno przywozić. 

(F) Jak się dowiadujemy, z dniem 1 
sierpnia b- r. rozpoczyna obowiązywać 
zak»z przywozu do Polski przędzy ba-
wełnlaej. Przędza włączona została do 
listy towarów zakazu przywozu z gru­
dnia 1931 roku uchwalą r*dy ministrów 
z dnia 20 Upca b. r- — Odpowiednie roz­
porządzenie ukaie się w tych dniach. 

Paczki żywnoścśowc! 
przesyłane pocztą. 

(F) Jak się dowiadujemy, korzystać 
z obrotu pocztowego w specjalnych pacz 
kach żywnościowych będzie mógł każ­
dy, nawet ten, kto nie wciągnął w swym 
urzędtee pocztowym swej firmy, wzglę­
dnie nazwiska na telegraficzną korespon 
dencję w sprawach żywnościowych. 

Wyjaśnienie ministerstwa poczty jest 
o tyle ważne, że z tekstu ogłoszonego 
rozporządzenia wynikało raczej, że z o-
brotu paczkami żywnoścloweml korzy­
stać mogą tylko ci, którzy korzystają z 
telegramów żywnościowych. 

Min. Zarzycki na 
urlopie. 

(F) W dniu wczorajszym wyjehał z 
Warszawy na kilkutygodnlwy urlop wy 
poczynkowy minister przemysłu 1 handlu 
p. dr. Zarzycki- Zastępować go będzie 
wiceminister dr. Doleźał. Wiceminister 
dr. D"leżał weźmie udział w uroczysto­
ści „Święta Morza" w zastępstwie pana 
ministra przemysłu i handlu. 
-^»»aw»»aw«iiaidi»aavar«wiwaa»>i»»«or 

Sprzedaż I zakup 

! dewiz i walut 
k r a j o w y c h p a p i e r ó w 

p r o c e n t o w y c h 

«"»"' .", L E O N b E B S O H , 
P i o t r k o w s k a 0 9 , t e l . 2 3 6 - 9 6 . 

i e e e e e e e e e e » 

Męskie pulowery 
sportowe, wykonań* ręcznie na dru­
tach w najlepszym gatunku, najnow­

sze fasony. 

ULI HIRSZAIAN 
1-40 Kilińskiego u , 3 pietra 
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Wielki drania! miłosny. 
Pociotek o godz 12-e) w pol. 

N A I U P I Z V T O W A B Z V » Z W M A H I Z W 

Wybuch dynamitu 
iv fabryce cementu. 

Como, 30 lipca 
(Polska Auencia I elcmaliezna) 

W zakładach cementowych w 01-
gjate w czasie poludn owego wypo­
czynku robotników nastąpił wybuch 
materyi eksplodujących, powodując o-
kaleczenje czterech robotników oraz 
poranienie 7 innych. 

Przeprowadzone natychmiast śledz­
two wykazało, że wybuchło 2 i pól 
kg- dynamitu oraz 2 kg. prociiu, praw­
dopodobnie wskutek rzuceń a niedo­
pałka pap erosa przez jednego z robo­
tników. 

Stracenie mordercy 
i podpntacsKa. 

Kilco , 30 lipca. 
Na didzfńcu w ęzienia kielcckigo 

wykonano wyrok śmierci na osobie 
Piotra Rdzenia, skazanego przez sąd 
doraźny za morderstwo i podpaleni. 

Ponieważ Prezydent nic skorzystał 
z prawa łaski skazany wyspow adaf się 
przed ś m i r d ą żadnych życzeń nie wy­
raził, a gdy przybył kat Macietawski. 
dal s i wyprowadzić na dziedziniec, 
gdzie ustawiono już szubienicę. 

Skazaniec do ostatniej chwili zacho­
wywał kamienny spokój. 

C H O R O B Y N Ó G . 

Dlaczego w każdym przypadku choroby nóg 
0*1 E I Y stasować Sól JANA. 

Choroba nóg zwyhle przychodzi niepostrze­
ŻENIE. Noga obirta pracz dwanaście godz n bez 
powietrza w ciasnej duszni i przestrzeni pantofla 
poci się nadmiernie i pod wpływem gorąca od­
parza się. To są pierwsze, jeszcze nic bod tan* 
objawy chorób nóg. Dalsze bardz ej przykre 
następują jut PO sobie bamdzo prądko. Są to: 
łuszczenie się skóry między palcami, tro&rdnicnie 
skóry i występowanie twardych bolesnych od­
cisków Stosując Sól do nóg JANA systematycz­
NIE CO pewien określony czas do żadnej choro, 
B Y 0 « dojdzie. Noga O wyglądzie bardzo wy-

iiielęgnowanej, będzie stale w pełni tnergji | ji-
y. Gdy są już pewne objawy choroby, nadęty 

iprawy nie zaniedbywać, lec* wziąć się poważ­
nie do kuracji. 

Po pewnym C Z M ' E systcmaitycznej ktirncfl NO. 
ga wyleczy 6 I Ę zapełnię, lecz nawet wtedy nie 
zaniedbywać je] do każdej kąpieli nożnej wsy­
pywać ' zawsze trochę Soli JANA. 

- Sól Jana bowiem, pociadaiąc zbawcze wła-
ściwości LEC7<n:'cze jest pra,wdzJwy.tn opiekunem 
i lekarzem dla nóg. 

. , y,<ni*i-"iV'•' .,"-;'r; . . W I ? 
TAPETY. 

Istniejący w Łodzi od lat 30 skład dywanów 
i firanek J . Futcrman przy ul. Piotrkowskiej 54 
wprowadzi u siebie dział lapct pod kierownic­
twem dlugolctnego fachowca tej dziedziny p. H. 
Zamda. 

Firma J . Futerman posiada stale na składzie 
wielki wybór materiałów mcblowo-dckoracyj-
nych jaiko TO: dywany, firamki, chodniki, serwe­
ty, kapy, narzuty, linoleum ceraty Łlp. Wpro­
wadzeń IEM działu tapet daje moł.noić calKkowi-
lago dekorowania wnętrz mieszkań i lokali i to 
natgustowriici i najelcganciej. a jedna/k najtaniej, 
GDYŻ dewizą firmy J , Futerman, laik jak DOTĄD, 
pozostaje: duży obrót — mały zysk 

Nie wątpimy, IZ placówka la zdobędzie tobie 
w krótkim czasie zasłużone powodzenie także i 
dziale tapet. 

Konkurs na artykuł 
o szKocHawo&ci lokowania nieniedząs 

iv walutach obcych 
Pocztowa kasa oszczędności w War- warrzyszenia Polskich Dziennikarzy 1 Pu 

szawie przy czynnym współudziale dzień blkystów Gospodarczych, 3) delegata 
J nikarzy | publicystów gospodarczych o- P. K. 0 . 
I głasza konkurs na najlepszy artykuł na! 5) Termin nadsyłania prac — do 1 
"temat „ 0 szkodliwości tezawyzacji wo- października 1932 r. 
góle, a pirzcdewszystkieim o szkodliwo- j 6) Prace mają być nadsyłane pod 
ści lokowania pieniędzy w walutach ob- adresem P. K. 0 . wydział ekonomiczny, 
cych, O T A Z śrcdW zaradcze". Iw dużej kopercie, zawierającej 2 egzem-

Warunki konkursu są następujące: |plarze pisma, które umieściło konikurso-
1) Do konkursu dopuszczone będą wą pracę, oraz zalakowaną kopertę, w 

tytlko artykuły drukowane w prasie co- której będzie podane imię i nazwisko au-
dziennej lub ij>erjodycziiej, to znaczy w torą- Zarówno praca, jak i zalakowana 
dziennikach lub tygodnikach wychodzą- koperta mają być opatrzone identycz-
cych na obszarze Rzeczypospolitej i wol nem godłem. 
nogo miasia Gdańska w dowolnych ję-1 7) Tytuł pracy dowolny, ped waruu-
•ykach. w czasie od chwili otwarcia ni- kiem, iż będzie omawia! temat, jak za-
niejszego konkursu do jego zamknięcia, znaczono na wstępie. 

2) Wymiar artykiiłu określony zo-l 8) Termin ogłoszenia wyników kon-
w t a j e na 100 do 200 wierszy jednoszpal kursu został ustalony na dzień 31 paź-
towych. Idziernika 1932 r. 

3) Za najlepszy artykuł zostaną przy 1 Wszelkich informacyj w sprawie kon 
znane nagrody: I (jedna) h zł. 1,000, kursu udziela w godzinach urzędowych 
II (dwie) a zł. 750. III (trzy) a zł. 500, wydział ekonomiczny P. K. O. oraz se-
IV (dziesięć) a zł. 100. krctarjat stowarzyszenia polskich dzlen-

4) Sąd konkursowy składać się bę-1 nikarzy i publicystów gospodarczych w 
d7.1e z trzech osób, a mianowicie: 1)|Warszawie, Marszałkowska 95, IV P 
przewodniczącego jury, 2) delegata Sto 

P O Z M A 3 
S W 6 3 L O S l y Cl A 

Zamiejscowym próbną ANALIZĘ - horo­
skop wysyła bezpłatnie, opracowany przez 
SLYNNCRO M E D .1 U M wraz z poucza­
jąca broszura, z której każdy łatwo NAU­
czy TLĘ odczytywać sobie lub zaintereso­
wanym wszelkie zawikłania życiowe każ­
dego człowieka i jego przeznaczenie. 

Napisać imię.- rok i datę urodzenia. Na 
koszta przesyłki zł. I (znaczkami poczto-
weml) załączyć. Adres- Marla Dlcz. War­
szawa, ul Koszykowa 28, m. 34. 

o utworzeniu się na terenie Slćjska bandy szantażystów 
Katow'ce, 30 lipca. 

Wczorajsza „Kattowitzer Zeituug" 
podaje znowu sensacyjną w adomość, 

ści 5000 zł- Pismo to donosi rówmcż 
o pewnym konkretnym wypadku por­
wani dziewczynki, celem wyszanta-

wyssaną oczywista z palca, o utworze- i żowatia okupu. 
niu na tereni Śląska bandy szantaży-1 Jak s'? do\v ;adicmy. wiadomość 
stów,, która, na wzór amerykańskich, powyższa jest od A do Zet zmyślona i 
grozi zamożnym mieszkańcom porwą- ma na celu jedynie znhydzetre w r>pinj; 

niem dziecka w razie nizłożen a w u- zagranicznej stosunków na Śląsku, 
mów onem miejscu okupu w wysoko-

Na dmie oceniani. 
Prace nutl w n d o b y c i e m »NilaiSsii". 

Bertfn. 30 lipca. \ Przy pracach około zatopionego o-
Po zapoczątkowaniu prac około wy- krętu szkolnego „N obe" chodzi naj-

dobycia okrętu szkolnego ,N'obe", nur-'pierw o usunięcie ożaglowania co umo-
kowic powrócili do Kjlonj, a dalsze pra (żliwi dopiero dostanie s i do wnętrza 
ce obejmie pewne towarzystwo okręto- i okrętu. 

Wstępne prace potrwaą prawdopo­
dobnie s'cdcm dni. Potem należy się 1 

we z Hamburga. 
Aż do chwili obecnej nie potwier­

dziły s i pogłoski, że fale wyrzuć ly na ' czyć z wydobywaniem zabitych, o' ile 
Felimam zwłoki kilku zabitych z okrę 
tu „Niobe". 

Łodzie i samoloty prowadzą jeszcze 
dalej poszukiwania. 

oni znajdują się we wnętrzu okrętu. 
Prace nurków są bardzo trudne 

wskutek znacznej głębokości i prądów 
wodnych. 

nych, a niektórzy nawet w książeczki 
tak zw. „udarników" (wzorowy robot­
nik — szturmowiec na froncie pracy). 

Na zasadzie tych zaświadczeń spe­
kulanci wykupywali przeznaczone dla 
wieśniaków towary przemysłowe, od­
przedając je zkołei chłopom za potrójne 
ceny. 

100 spekulantów aresztowano 
n a rynhach moskiewskich 

Moskwa, 30 lipca 
Na rynkach moskiewskich areszto­

wano ostatnio przeszło stu spekulantów 
wykupujących produkty u chłopów l 
sprzedających je następnie z olbrzymie-
mi zyskami ludności. 

Wszyscy rekrutują się z pośród b. 
kupców i byli .zaopatrzeni w fałszywe 
legitymacje członków kolektywów roi-

Sanacja „Jireditanstaltu". 
(ftohomania % wierzucietami na dobwei d r o d z e . 

mać z wierzytelności zagranicznych za­
kładu kredytowego sto miljonów szy­
lingów. Ponadto otrzymają oni akcje 
zakładu kredytowego w sumie 50 milio­
nów szył. 

Austrja zobowiąże się przez lat 35 
spłacać rocznie po 6 miljonów szylin­
gów. 

W kołach poinformowanych przy-

ai 

Wlcderi, 30 lipca 
Prywatne doniesienia dzienników 

wiedeńskich stwierdzają, że rokowania 
między rządem austrjackim a wierzy­
cielami zagranicznymi zakładu kredyto­
wego przybierają obrót pomyślny. 

Pełnomocnik rządu austriackiego dr. 
Rinteir złożył wierzycielom nowe pro­
pozycje następującej treści: umorzenie 
długu ma w pierwszej linji nastąpić, puszczają, że w połowie przyszłego ty 
przez sam zakład kredytowy. W tyn I rodnia nastąpi sfinalizowanie rokowań 
celu wierzyciele zagraniczni mają otrzyl 

Wieści gospodarcze. 
PRZYWÓZ Z Ł O T A DO ANGLJI PRZEWYŻSZY f. 

WYW0Z O 15 MILJ. Z L . 
W pierwszem półroczu r. b. przywieziono do 

Anglii złota za 65.l00.uO0 Ł. . z czego najwięcej 
z Indyj Brytyjskich — za 35 319 tys.. następnie 
z Afryki za 32.381 lys. i z innych państw ea 
17.399 tys. Ł. Wv*vóz wyrażał s ę cyfrą 70.454 
tys. Ł., bvl więc o 14.646 lyc. niższy od przy­
wozu. Największą ilo*ć z ' " 1 * wywieziono do 
rruncji, gdyż za 52 768 tys. \ ., następnie do Ho-
laodji za 9.766 tys., Szwajcarji — 3.564 i do » -
uych państw za 4.336 tyl. Ł. 

WZAJEMNY BOJKOT TOWARÓW D U Ń S K O . 
NOKWESKICH. 

Naprężenie poliityczme między Donją a Nor-
! wegią powstałe wskutek zatargu o Grenlandję. 
i przeniosło się w ostatnich mies ącach także na 

teren gospodarczy i wyraziło się we wzajemnym 
I bojkocie towarów. Widać to i cyfr dotyczących 

hrmd.iU między obydwoma państwami w pierw. iszcm półroczu 1932 r. Eksport duński do Nor­
wegii spadł z 37.7 milj. koron w pierwszem pół­
roczu 1931 r do 146 miilj. w odpowiednim okre­
sie b. r. czyli o prziuzlo 23 milj. koron, a równo­
cześnie eksport norweski do Danji zmniejszył 
się z 11 do 8 milj. koron. 

SUBWENC/A DLA GÓRNICTWA WĘGLOWE­
GO W HOLANDJI. 

, Algcmcen Handelsbled" donosi, że rząd ho­
lenderski zamierza w najbliższym czasie przygo­
tować odpowiednie projekty w sprawie pomocy 
dla. przemysłu węgliwego. Dotychczas JESZCZT 
n KJWIADOMO, na czem polegać będzie pomot 
rządu. » 

JUGOSŁOWIAŃSKI B A N K NARODOWY 
W P1ERWSZLM PÓŁROCZU R. B . 

Ukazał się bilans półroczny jugosłowiańskie­
go Banku emisyjnego na dzień 30 6 1932 roku, 
który zemyka się sumą 10.369.537.162 dynarów. 
W b'<lans:e tym widzimy następujące pozycje: po 
: t o n c aktywów: pokrycie kruszcowo-walulowe 
1.979.565.483 dynary, zapos dewiz niezaPczooych 
do pokrycia 84.687.392 dyn., bilon niklowy — 
50 •1GS.368 dyn., pożyczki 2.292.1(11.664 dyn. dług 
pahstwe 1.806.328.435 dyn. zu'iczki dia kasy 
skarbowej 600 milj., fundusz rezerw. 52.862.638; 
pasywa • kapitał akcyjny 180 m lj„ ob :eg biletów 
bankowych 4.933.366 320 dyn., nalychnrrst płaf-
ne zobowiązania 512.S0R.349. zobowiązania ter-
miiowe 1.350.667.471. konta różne 99.725.047 dy-
narów. . 

MIEJSCA N A GIEŁDZIE NOWOJORSKIEJ 
DROZE /Ą. 

W dniu 26 lipca b r. sprzedano miejsce nn 
nowojorskiej geldzic pieniężnej za 90.000 doi., 
czyli o 10.000 drożej, aniżeli w dniu 14 lipca rb. 

WYDATKI I DOCHODY PAŃSTWA 

w C Z E R W C U . 
Miesiąc czenv'ec przynosi znaczne zmniej­

szenie dochodów skarbowych o 27,535.000 zł., 
^dy wydatki sr>ad!y zaledwie o 2.7 mni. »I . .W«. 

1 dług danych G. U. S„ ogólna suma dochodów w 
Jczeiwcu r. b. wynosiła 147.789 tys. zł. wobec 
I 17!\321 lys. w maju r. b., a 175.827 tys. w czerw-

cu ub. r., a ogólna suma wydatków 187057 lys 
wzgl. 189,924 tys. i 210 454 tys. zł. W pierw­
szych trzech miesiącach bieżącego roku budże­
towego, t. j . od 1.4 do 30.6 r. b., ogólna suma 
dochodów wyrażała se. cyfrą 517,911 tył. zł., a 
ogólna suma wydatków 575,911 ly». zł. 

Defcyl budżetowy za czerwiec r. h. wyra*;-.! 
się cyfrą 39,268 lys. zl.. a za pierwsze trzy mie-
sr.ee bieżącego roku budżetowego wynosił — 
37,970 tys zł. 

Poszczególne pozycje dochodów i wydat­
ków państwa przedstawiały się w czerwcu r. b. 

! w tysiącach złotych następująco (w nawiasach 
cyfry z czerwca ub. r.): dochody ogółem 147 78« 
(175.827), w tera adm nist acja 93 337 (118.580), 
w tern dochody skarbowe z podatków i opłat 
74.546 (98.991), inne dochody administracyjne 

'18.791 (I9.5S9); wpłaty do skarbu państwa z 
! przedsiębiorstw 4,265 (8.613). z monopoli 50 187 
I (48,634): wydatki 187.057 (219.45-1), w lem admi­
nistracja 185.551 (219 4O0), dopłata skarbu pań-

' stwa do ryrzeisiębiorstw 1.506 (54). 

WZROST ZAPASU ZŁOTA W B A N K U S Z W A / 
CARSKIM. 

Według wykazu z 23.7 r. b., zapas złota 
Bawku Szwajcarskiego podn ósl się w porówna­
niu z poprzednim tygodniem o 30 moli. frs. I I W . 
do 2 637 mi-lj. frs., 0 0 przypisać należy zamianie 
dużej cz.ęici dewiz na złoto. W związku z tern 
zapas dewiz zmniejszył s-« o 17 milj, do 55.6 
milj. sir. Obieg banknotów uległ dalszej reduk 
cji o 9.6 mili. do 1518 milj. sfr., natomiast na­
tychmiast płatne zobowiązania wzrosły z 1215 
na 1234 milj. sfr. Pokrycie kruszcowo-waluto-
we ob egu tybetów i natychmiast płatnych zobo­
wiązań wynosiło na dzień 23 lipca r, b. 97.81 
procent. 

BILANS SOWIECKIEGO B A N K U PAŃSTWO­
WEGO. 

Ogłoszony został bilans sowieckiego banku 
państwowego na dz.oń 1 maja r. b. Poszczegól­
ne ważniejsze pozycje bilansowe przedstawiaiją 
się w miljanach rubli następująco (w nawiasach 
cyfry z 1 kwietnia r. b.): aktywa: kasa 165.4 
(212.6). metale szlachetne, waluty i dewizy za­
graniczne 729.6 (736.7). obligacje banku na dłu. 
golerminowe inwestycje 5.501.9 (5,302 9), opera, 
cje krótkoterminowe 8.533.7 (8.590 5), długoter­
minowe pożyczki dla robactwa 2.094.5 ( 2.068.7), 
drobne pożyczki dla przemysłu i rolnictwa 208.7 
(195.7) inne aktywa 2.253.1 (1.432.1); pasywa: 
kapitał 400 (400), fundusz rezerwowy 302-3 
(302.3), obieg czenwoóców 2.739.8 (2.675 8), bony 
skarbowe 2,641,6 (2.451 8), fundusz państwowy 
na pożyczki dla przemysłu i rolnictwa 274.4 
(251.3), wkłady terminowe, |>ieżącc rachunki 

,8.135.8 ( 7.786.3), fundusz pańslwowy na długo­
terminowe pożyczki dla rolnictwa 18214 
(1.817.6), oddzta>y 9 7 6 5 ( 7 4 7 1 ) procenty i ' n r o . 
wizje (saldo) 572,7 (511.4), inne pasywa 1623.4 

^(1684). 
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Dr. med. 

RdZaner 
-HOROBY WENERYCZNE. MOCZO-

PŁCIOWE I SKÓRNE. 
NARUTOWICZA 9 . T e l . 1 2 8 - 9 8 

Przyjmuje od. godziny 8—10 rano 
i od 4—S po pol. 

DOKTÓR 

H. Wołkowyski 
Cegielniana Ns 4 , 

lelclon 216-90. 
Specjalista chorób WENERYCZNYCH, 
HOCZOPLCiOWYCH I SKÓRNYCH. 

Leczenie lampa kwarcowa. Przyjmuje od g. 8—2 przed p. i od 5 - 9 
•v niedziele i święta od godziny 0—1. 

Ula pań oddzielna poczekalnia. 
40-2 

DOKTÓR 

W a s z e Z D R O W I E , S Z C Z Ę Ś C I E I p a w o a z a n l e Ż Y ­
C I O W E , D U Ż A O F I A R Y m a t a r j a l n e 

zależne są od lakości towaru. Nie każdy dowolni* zachwa 
lany towar, leci w d a c j dziesiątków lat w całym świecie 

wypróbowana jakość zastuijue na Wasze zaufanie. 
T Y L K O „ O L L A " mm 

1 9 3 2 : Str 13 

M Y D Ł O — r 
IK A t A 

MAJ LEPSZE 

Ziomkowski i & ® * w M w a M 
chor. skórne, weneryczne I moczo-

płciowo 

©. Slerpnśa % 
Przyjmuje do 8.30, od 2—4 po pot. 
: od 7.3P--9 w. w nled.5. i święta od 

1 0 - l - c j . 
Dla niezamożnych eony lecznic. 

3 0 - 2 

Dr. H E L L E R 
c h o r o b y s k ć r . i c , w e n e r y c z n e 

i m o c z o p ł c i o w e 

Nawrot 2 T eicion 179.89 
przyjmuje do 10 rano I od 4 - 8 ppol. 

dla pań spec. od 4 — 5-cj. 
niedz. i święta od_H do_2 po p c i ^ 

Dr. mcd. 

L. NITECKI 
c h o r o b y s k ó r n e , w e n e r y c z n e 

I m o c z o p ł c i o w e 

NAWROT 3 2 t«I , 2 1 2 - i s 
przyjmuje od" 8 v i r r ty&til*-oJ 1 -S 
wieczór, w niedz. I świcta od, 9—12 

Dr. n t e d . 

D. Rozenswaig 
przearowadzit tię na 

Wat uffowicza 16 
( P i ł s u d s k i e g o 7 6 ) 

TELEFON 128-74. 30 - 2 
Przylmu'e od 9 10-ejicd 6 - 7 wieczór 

DOKTÓR 

Msunoufski 
P i o t r k o w s k a 7 0 , t e l . 1 8 1 - 8 3 . 

Choroby skórne, weneryczne I tno-
czbptciowe 

(Naświetlanie promieniami Roentgena) 
Przyjmuje od 8 1 pól do 10 1 pól. od 
I do 2 i pól i od 6 do 8 i pól wlecz. 
vV niedziele i święta od 9-11.3(1 rano 

3 0 - 2 

D o k t ó r 

Ludwik F A L K 
C h o r o b y s k ó r n e i w e ­

n e r y c z n e 

7, lei. 120-07. 
Od 10-ej do 12-ej i od 5-ej do 7-e| 

3 0 - 2 

Dr. MLD. 

S . N s E U A f l A R K 
CHOROBY i-KoRNE. WENER\CZNE 

I MOCZOPŁCIOWE 

N N&U3>XK0 5 
TELEFON 170-50 

przyjmuje od 1 2 - 2 I ml 6—8 wlecz, 
w niedziele i święta od 10—1 po pol 

30-2 

li 

r ą b k a i s : ¿ ? r ¿ : & ; i i H o M „ k l ü k a s » 
L E C Z Y ; Choroby przemiany materii, krzywicę. 
akazę, Imlalyczną roltv. nic dokrewnoić, po- ( d a w n i e j 6 4 
c/ątki zwapnienia żył. artretyzm. 
Ceny bardzo umiarkowane. 
Wszelkich informncvj udziela 
Z D R O J O W A w R A B C E . 

TELEFON 15M5 
K O M I S i A Pokoje odnowione, czysie. Przy P R Z E ­

stanku tramwajowym, pięć minut od 

Zatwierdzona przez 
• władze Państwowe Szkoła Kosmetyczna 

D-ra MarJI L e w i n s o n o w e ] Ś r ó d m i e j s k a 2 7 
(Dawniej Cceiclniana 6) 

Wykłady i zaccia praktyczne prowadzone aq przez leka­
rzy specjalistów. Informacje I zapisy od 1U dn 8 

dworca, po cenie zł. 4 od osoby. 
Zarząd Hotelu 

30-2 ( - ) K LU KAS 

IllUEdl 

agenci lub odbiorcy na województwa- Poznań­
skie. Stanisławowskie, Warszawskie i Wileńskie 
do sprzedaży nici do haftów, bawelniczek oraz 
wełny angielskiej dla robót szydełkowych 

Oicrty do Admin. sub „Artykuły Angielskie"'. 
< ^ O C X » O C X X X ) C X X K X % X X ^ ^ Ł ó d ź , P i o t r k o w s k a 8 2 , t e ł . 1 3 4 - 3 9 

5 TOKO.JOWE MIESZKANIE, 3 piętro, 
I Zielona 8-a, po Zylbcrsteinie. 
\ 2 0 J 

Sala fabryczna 
12X32 mir. z prądem elektrycznym 
na Zachodniej 16. U piętro 

DO ODDANIA. 
Wiadomość: Tetnelis. Piotrkowska 41. 

_ f 
Do akt Nr. E. 13-14 1932 r. 

OOLOSZENIP 
Komornik Sadu Grodzkiego w LoP 

dzl, rewiru II-go, zamieszkały w Ło­
dzi, przy ulicy 11-go Listopada 51, 
na zasadzie art. 1030 U. P. C. ogła­
sza, że w dniu 12-go sierpnia 1932 r. 
od godz. 10-ej rano w Lodzi przy ul. 

iei< Zgierskiej Nr. 24, odbędzie się snrze-
c h a i t e r y j n e za n i e w i e l k ą opldlą biuro „ P O L J U S " d J ź z „ r 7 e t . u . K U pubiicznefjo inchtt 

INLEFTIITQWOANQTI.NDQ IPOCH U!>MO 
TNONY 1 NIEIOILOPIONY OD <A wleUu 

S U B O R Y M 
Z S I T K I T M 

M.OVW. (MS MKF NQ* FAEJMAIF URV( I-.Ą 
. A P . K O W A L S K I " W A B W A W * 

UWAGA!! K£££$H\ 

PROWADZI oraz uskuteczn ia w s z e l k i e prare Im­
ię za n iewie lką op ła lą biuro „Pi 
— dzia ł porad b t n h a P e r y j n y c h 

P O R A D N I A 
lEIEIILIfilMII 

Lekarzy - specjalistów 
ZAWADZKA 1. 

tel. 2 0 5 - 2 8 . 
czynna od 8 rano do 9 wieczór. 

LI - 1 > przyjmuje 
2—3 ) kobiela-lekarz 

w niedziele i święta od 9—2 pp. 
leczenie chorób 

WENERYCZNYCH I SKÓRNYCH. 

P©re«8a 5 zł. 

Dr. A. wileński 
choroby serca I płuc 

NAWROT 4 , t e l . 1 7 1 - 9 0 
pr7yimu]e codziennie od 2—3 i na 
WIŚNIOWEJ GÓRZE (WMIa Karmań-

skiego) u lek dent Źóltkowskiej 
od godz. 3-ej po pol. 30-2 

S a n a t o r i u m 

mości, należących do Bernarda Ty. 
mann l składających sie z mebli, o-
szacowanych na sume zł. 5Sfi. 

r.ódż, dnia 15 lipca 1932 r. 
Komornik ( - ) K. BIELAWSKI. ielĘgniarka dla dorosłych i dzieci w sosnowym 

lesie CHEŁMY POD ŁODZIĄ. Wiado­
mość na miejscu lub II-KO Listopada 

nr. 9. Kierownik- Dr. Rakowski. ""«V"»wana p r o m u j e dyżury i rob. 
— — - — zastrzyki umiejętnie, Leny przystępna 

T e l e f o n 2 3 0 - 7 9 . 

Emmami 
INSTITUT DE BEAUTE 

ANNA RYDEL, ialoŁ w 1924 r. 
tśtft t l Piórkowska ..III., telefon -
163-77. Vfc5dz. YlWr 10-2: 3-S. 
Śródmiejska Nr. 16, lei. 169-92. 

y v Rodz. przyjęć 10-8. 
I. NAJNOWSZE metody racjo­
nalnej kosmetyki, leczniczej I 
toaletowej: usuwanie wszelkich 
defektów skóry i włosów. Za­
biegi odmładzające, maski i PRE­
paraty hormonowe, etc. Bez­
powrotne usuwanie szpecącego 
owłosienia elektroliza. 
II. PORADNIA, 1'iclegnacjl, 
Urodv. dla Pań I Panów. 
III. „IBAR" preparaty kosmet-
hvg. indywidualnie stosowane 
w zależności od wieku i rodza­
ju cery. 
SZKOŁA KOSMETYCZNA zatw 
przez władze państwowe. 

Dr. m e d . N. Feldman 
AKUSZER-GINEKOLOG 
Z a w a d z k a 1 0 . Tel. 1 5 5 - 7 7 

przvirou:e 9—12 i od 3 — 6 po poł. 

Gabinety 7 5 - ; 
K o s m e t y k i L e k a r s k i e ' 

)-ra med Marji LEWlNSONOWEj 
ul. Śródmiejska 27. tel. 143-63 

(dawniej Cegielniana 6) 
Godz. przyj, dla pań i panów 

od 1 0 - 8 . 
Czynne sa następujące działy: 

1. chor. skóry w losów 
2. Ueaute > »łt**i JUSiH* 
3. Kuracji odmładzających. 
4. Masażu"'(ogólny i ctcśfcłowy) | 

5. Epilacjl (clcktrounagulacla 
•:•<••• • efektnoliza) 

6. Ek-ktroterapjl (djatermja d'Ar-t 

sonwallzacja. galvanofaradyzatja' 
7. Hclioterapja (Roentgen, kwarc,1 

sollux. kąpiele świetlne).! 
8. Chlrurgjl estetyczne] (bliz­

ny, żylaki zniekształcenia 
nowotwory I t. p.) Leczenie 
odmrożeń 

pod kierunk. chirurga specjalisty 
ordynuiacego_codz._od godz. I —4. 

S Z K O Ł A K O S M E T Y C Z N A 
zatwierdzona przez władze DAŃSTWJ 

DR. MED . 

H . G U T S Z T A D T 
Akusrcr > Ginekolog 

POWRÓCIŁ. 
ZACHODNIA Nr. 62 

(Śródmiejska 14) 
Tclofon 129-52. 

Przyjmule od 4 do 7-cJ po pol. 
30 - 2. 

e d . LudwihRapeport D 
m e d 

UROLOG 
CHOROBY NEREK. PĘCHERZA I 

DRÓG MOCZOWYCH. 

przeprowadzi! sf« 
na ni. CEGIELNIANA 8 (dawniej 40) 

lei. 236-90. 
godz. przyjęć 9—10 i 6—8 wiecz. 

30-2 

L E C Z N S C A 
chorób oczu 

z e s t a i e m l łóżlcami 

D-ra Donotilna 
Dl. Piotrkowska 90. lei 221-72. 
Przy muie się chorych wymagających 
przebywania w lecznicy (operac e 

etc), a także chorych przychodzą 
cych od 9—1 i od 4—7'/, 50-2 

• i ar C O N S K I C G O 

ftsíff O DCIS KO V/ 

G D Y P R E P P R R T 
D Z i f i m S K U T E C Z N I E 

WYJAŚNIENIE. 
Stosownie do ukazania się w pi­

śmie „Najcr-Eolksblat" za Nr. 167, że ważne sq tylko cenniki pierwszej 
potrzeby ze związków drob. kup. ul. Pomorskie] Nr. 15 I ul. Piotrkowskie] 
Nr. 0 z ul. CcgJelnianej Nr. 15 oraz z 
ul. Prielazd Nr. 34. niniejszym za. 
wiadaiiilamy, iż każdy związek któ­
ry jest zalegalizowany przez Łódzki 
Urząd Wojewódzki jest upoważnio­
ny do wydawania cenników za picr-
wotnem okazaniem ich w łódzkiem 

IfttjmWftM** GRODZKLOWP^WHHf " » » 1 1 
go zwracamy uwagę ze cenniki 

pierw-izej potrzeby ze Stowarzy­
szenia Drobnych Kupców w ŁodzJ, 
•Stary '"Rynek Nr. 10' srr w a i W e T w 
k~td/in miesiącu sa przedstawiono 
v Łódzkiem Starostwie Grodzkiem. 

II. STOW. DROB. KUPCÓW 
W ŁODZI. 

Siary Rynek Nr. 10. 
Łódź, dnia 29. lipca 1932 r. 

PLACE B U D O W L A N E 
różnej wielkości przy p-ojektowanym 
przez Magistrat gmachu szkolnym ta­
nio na bardzo korzystnych warunkach 

DO SPRZEDANIA 
ul. Ekcrta 7 (przecznica ul. Sierakow­

skiego). 

Starszy iclczer 

S. Suszkiewicz 
11 Eisioi9fi«la 15 

front 2-gle piętro, tel. 155-45 

P O l I R ó C l t 
Uspokaja bóle przy kamieniach ziół-1 

ciowycli bez narkotyków. 

łączność 
Letnicy!!! III 

„l lustr . R e p u b l i k a " i 
. « E x p r e s s W i e c z . l l u s t r / 
sa do nabycia o godz. 8 rano u gaze­

ciarza Jamnika, willa Kawuli, vis-a 
' vis Chłodni Włoskiej, 

Sratlziono 
dwa czeki 
P. K. O. Warszawa. Konto Nr. 66084. 
Jeden odcinek Nr. 27, serja 2. na 200 
zł., płatny 5 sierpnia 1932, drugi od­
cinek Nr. 28. serja 2. na 150 zł., pt 
10 sierpnia 1932 r. Ostrzega się przed 
przyjmowaniem tych czeków, jako 
anulowanych w P. . K. O. przez wy­
stawcę. 50 - 2. 

P E N S J O N A T 
Januszewska - Góra (10 minut od st. 
kolej. Opoczno), położony w suchym 
sosnowym lesie przepiękne! okolicy. 
Pierwszorzędna rytualna kuchnia. Od­
żywianie bez ograniczeń. Rndjo. 

CENY NAJNIŻSZE. 
Inform. Łódź, Chłopska, Cegielniana 22 
m. II , od 2 do 4-ej. List. Chłopski, 

Opoczno, skrzynka pocztowa 42. 

Matrymonia lne . 1 

Do akt Nr. in»r, 1032 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Ło-
dzl. rewiru 13-go. zamieszkały w Lo­
dzi przy ulicy Pustej nr. 13, na za­
sadzie arl. 1030 U. P. C. ogłasza, 
że w dniu 9-go sierpnia 1932 roku od 
godz. 10-ej rano w Łodzi przy ulicy 
II-go Listopada Nr. 126. odbędzie się 
sprzedaż z przetargu publicznego ru­
chomości, należących do Braci Szv-. 
mańskich I składających się z dwuch 
draparek bez (inny i prasy do pra­
sowania towaru, oszacowanych na 
sumę zł. 3.100. i 

Łódź. dnia 15 lipca 1932 r. 1 

Komornik ( - ) L. NABOROWSKI 

BOGATY pan z własnym samocho­
dem szuka nieskazitelnej, tadne), 
wykształconej przyjaciółki na dłuż­
szy okres czasu.w celu towarzyskim. 
Pożądana folografja, która pod sło­
wem honoru będzie zwrócona. Oferty 
pod lit. ,.H. R. 100" do Republiki. 

SWAT obracający się w lepszych 
domach może podać swój adres. Of. 
pod „K. O." 

POŚREDNICZKA małżeństw w lep­
szych sferach. Ul. Dowborczyków 33, 
ni. 3. II podwórze, parter A Bartcza-
kowa, dawniej Juljusza. 

PANNĘ KLARr*. proszę jeszcze raz o 
złożenie lista pod (poste-restante) 
na wiadome nazwisko W. J„ pome-
waż nie mogłem skomunikować się i 
to nic z mojej winy. 

KULTURALNY, przystojny pan, po­
szukuje znajomości, milej, 'sympa­
tycznej, młodej pani, cel towarzyski, 
uterty sub „Konwencja". 

Bacznoić Łodzianki 
Kursy kroju i szycia mistrzyni ce-' 
chowej F, Grynblat, czynne bez] 
przerwy przez całe lato. P. Grynblat! 
Żeromskiego 9, tel. 231-03. 15—? 

Do akt Nr. E. 903 1932 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Grodzk-esro w Ło­
dzi, rewiru 11-gc zamieszkały w Ło­
dzi, przy ulicy 11-go Listopada 51. 
na zasadzie art. 1030 U. P. C. ogła­
sza, że w dniu 12-go sierpnia 19\> r. 
od godz. 10-cj rano w Łodzi przy ul 
Zgierskie] Nr. 30, odbędzie się S P I Z E -
daż z przetargu publicznego ruchv 
mości, należących do Chaima Józe­
fa Pudłowskiego i składających sii; 
z mebli, oszacowanych na suni'; z!. 
430.— 

Łódź. dnia 18 lipca 1932 r. 
Komornik (—) K. BIELAWSKI. 

„Czys tość" 
Piotrkowska 44. telelon 167-45 ! 

Drzyimuje cyklinowanie. drutowanie! 
froterowanie oraz sprzątanie biur. pô  
koi. Czyszczenie s/vb. ; _ 

3 sale fabryczne 
570Xl2 w śródmieściu razem lub od­
dzielnie, od 1 października 1932 t. 

DO WYNAJĘCIA. 
Andrzeja 34. U administratora domu. 

20-2 
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Ł ó d z k i e g o B a n k u 
STAN CZYNNY. 

Kasa i sumy do dyspozycji . . . . * 
Waluty zagraniczne 
Papiery wartościowe » 
Banki Nostro 1 Loro 
Weksle zdyskontowane ! » * » • » • 
Rachunki bieżące , . » t 
Ruchomości 
Nieruchomości . . » » • 
Różne rachunki 
Koszty handlowe . k 

Oddziały * » • • ' 

I L A 
Danoxvteweiie, Sp* Afa*, w l o d z i 

n a d z i e ń 1 lipca 1 0 3 2 . 

711. 
382. 

1.056. 
947, 

5.439. 
4.548 

68 
206 
342 
750, 
75.3 

614.10 
793.72 
003,07 
,879.10 
319,66 
.476.59 
.578.51 
.857.32 
.029.88 
248,50 
.141,51 

15.206.941,96 

Udzielone gwarancje 
Inkaso 

744 
2.272 

.175.38 
284,11 

1 1 0 - 1 0 
18.223.401,45 

STAN BIERNY 
Kapitały własne: 

a) zakładowy 2.520.000.— 
b) zapasowy 1.260.000,-
c) amortyz 16.548,58 

Wkłady i rachunki bieżące 
Zobowiązania inkasowe 
Redyskonto weksli 
Banki Nostro i Loro 
Procenty, prowizje i różne zyski . . . 
Oddziały • • •. • 
Różne rachunki 
Zyski z lat ubiegłych 

Zobow. z tyt. udziel, gwar. 
Różni za inkaso . . . . 

796.548,58 
717.116,62 

80.370,69 
.914.242,29 
783.748,24 
802.505.S6 
694.776,97 
105.841.51 
311.791.20 

15.206.941.96 
744.175,38 

2.272.284.11 
18.223.401,45 

r B B B B B f l H H H E K B B B B B B B B H H B B H B H f f l B B H B B B B B B B H B B B H f f l B B f f l B B B B B B B B B H B H H i g f f l a B H 

PRYWATNE POGOTOWIE LEKARSKIE m . 12-333. 
— Z I E L O N A « — 

S z y b k a p o m o c l e k a r s k a 

P r z e w ó z chorych 
aa 

B I L . A N S na dzień 1 lipca 1932 r. 
Gdańsłii BanK H a n d l o w o - P r z e m y s l o w y 

Spółka Akcviita w Gdefisku 
O d d z i a ł w Ł o d z i 8 0 - 5 

A K T Y W A . 

Kasa 1 sumy do dyspozycji Zt. 
Waluty zagraniczne 
Banki krajowe Loro 
Banki krajowe Nostro 
Banki zagraniczne Nostro 
Weksle zdyskontowane 
Weksle protestowane 
Rachunki bie.ia.ee (salda debetowe) 
Ruchomości 
Koszty handlowe 
Kaszty organizacji 

147.061,00 
97.497,35 
64.502,— 

138 915.08 
813.658,93, 
637.229.25 

2.822,011 
Z328.566.65, 

37.485— I 
137.750,58 ' 

Inkaso 
4.409.356.94 

473.057,33 
Zł. 4.882.414,27 

Fundusz dyspozycyjny 
Wkłady 
Rachunki bieżące (salda 
Zobowiązania Inkasowe 
Banki krajowe Loro 
Banki zagraniczne Loro 
Banki zagraniczne Nost: 
Przekazy n&BąJik 
Procenty i prowizje 
Różnice kursowe W przechodnie 

Różni za Inkaso 

K o k s z własnych koksowni 

P A S Y W A . 

Zł. 2.500.000,— 
212.385.29 

kredytowe) 528.32S.92 
10.613,76 
51.129,91 

3 3 3 — 
u 789.322,77 

16.478.48 
248,304,30 
-22.034.03 
30.426718 

4.409.356.94 
__473.057.33 

Zł. 4.882.414,27 

„Wolfgang i ..Gothard' 
s p e c j a l n i e dla c e n t r a l n e g o o g r z e w a n i a 

Sprzedaż wagonowa i wozowa. 
KONSORCJUM 

Biuro sprzedaży koncernu „ROBUR" 
Łódź, Przejazd 62, • i 

tel. 131-80. 155-60, 236-30. 
BBBlWBBttilBttffiBBRBBBBBttBBBBBBHtmBflB, 

W V S Y L - A M V K A Ż D E M U = = = = = 

= = = = = I N T E R E S U J Ą C A , B E O S Z U B E 

o T E M , JAK , W Z M O C N I Ć NADWĄTLONE SIŁY M E S l ¿ l £ 
— — í P O B U D Z I Ć ŁNEftGJĘ E Y C I O W Ą 

XUVO domowa, ul.Tria^zcdbotirrfaa 9 5 . OdcLdcJ ureJkrcnüU,tU..kq^ota¿w­ll 
Ûwaqa. : ñoTia^do. yirałiijtż^ yyotum) ruuUiUć •ynaiouk íiocdowy %aTOąr. ' 

Dr. H. ReiterowShl 
S p e c . C h o r o b y p t u c n e 
Ewangelicka 1, tel. lb6-90 

godziny przyjęć od 3—4 i od 7—8 
p o w r ó c i ł 

li. \m Familier 
powrócił. » - 2 

DR. MFD. 

C¿nane 
X gcòjwdtjnicm/ 

J e r z y Sudya 
pOWró<|ł 

Choroby kobiece I akuszorla 
Z i e l o n a 3 0 , t e l . 116­27 

Przyjmuje od 8 — 7­eJ. 
30—2 

TRÓJKA 
m m 

I Da P T . n fluaralów Telefonicznych! 
Niniejszcm podajemy do wiadomości, że przeprowadzenie dezyn­

fekcji aparatów telefonicznych, w myśl rozporządzenia Pana Wojewo­
dy z dnia 3 kwietnia 1932 r. (Dz. Rozp. Wojew. Łódzk. Nr. 24 z dnia 
15.6. 1932 r.), powierzyliśmy na m. Łódź i Województwo Łódzkie or­
ganizacji handlowej j)od firmą „ALSTAN" — Sp. z ogr. odp. 

Wobec stwierdzenia wyi:adków podrabiania i rozcieńczania na­
szego środka dezynfekcyjnego „DATOL", jako wyłączni reprezentanci 
tego preparatu, przyjmujemy całkowitą gwarancję za skuteczność de­
zynfekcji jedynie w tym wypadku, o ile odkażanie przeprowadzane jest 
przez wymienioną firmę „ALSTAN". 

Przedsiębiorstwo Dezynfekcji Aparatów Telefonicznych 
środkiem „DATOL" 

w Warszawie 

Do akt Nr. 1308 1932 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Lo 
dzi, rewiru 13-go, zamieszkały w Ło 
dzl przy ulicy Pustej nr. 13, na za­
sadzie art. 1030 U. P. C. ogłasza, 
że w dniu 9-go sierpnia 1932 roku od 
godz. 10-ej rano w Łodzi przy ulicy 
l l -go Listopada Nr. 32. odbędzie się 
sprzedaż z przetargu publicznego ru­
chomości, należących do Szal Flsz-
hauta i składających się z różnych 
mebli, oszacowanych na sumę zł. 678 

Łódź, dnia 20 lipca 1932 r. 
Komornik (—) L. NABOROWSK1 

D O p . Z Ł O D Z I E J A 
Proszę o zwrot 36 weksli na sumę zł. 5 243,83 

aol. 16, oraz książeczki wojskowej, protestów 
kwitów. Wypłacę wysokie wynagrodzenia. 

Dyskrecja zapewniona. Dzwonić 125-13, Woli 
Benedykt. Piłsudskiego 4. Weksle unieważn one. 

25-3 

O D C I S K I 
zgrubiała skore i brodawki 
usuwa bez bólu 1 bez« 
powrotnie znany od Vi wieku 

FABRYKA CHHM.-FARMACEUTVCZHA 

„AftKOWALSKI ". WARSZAWA 

Stosownie do powyższego, przyjmujemy zlecenia na dezynfek­
cję aparatów telefonicznych środkiem „DATOL" i wszelkie zlecenia 
prosimy kierować na poniższy adres. 

Dezynfekcja Aparatów Telefonicznych 
środkiem „DA'l OL" 

ŁÓDŹ, Zachodnia 72, I p. tel. 106-94 
„ALSTAN" Sp. z ogr. odp. 

BHBBflBBflflBBBBBBBBflBBflflBflBBBfltti 

tai f i s ' a to m 
o który oprzeć się może najbardziej zachwiana firma; 
nie upadnie nigdy, skoro tylko' się zwróci o radę 

reklamową do 

BÜ 
Bg 

F U C H S * 
PiOfr?¡toW*klS S O - Teli . Úl~m 

JEH8BBW 
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N r . 2 I 0 : 3 l .vii 1932: Str 15 
najnowszych 
wzorów w wiel­

kim wyborze 

p e M i r a c h ca u ü. F U T B R M A 
o S k ł a d D y w a n ó w , F i r a n e k , M a t e r j a * Disiteli rtMIfjkft ESA t e , e T v 
Ł ł ó w M e b l o w y c h I D e k o r a c y j n y c h rtMIrtiUWatlO J ł . 1 0 6 - 5 4 

Dźwiękowy KSno-Teatr 

O s t a t n b 2 d n u 

P o r y w a j ą c y d r a m a t k o b i e t y , o b r z u c o n e j b ł o t e m n i e s ł u s z n o ś c i 

N A R Z E C Z O N A z L O T E R J I 
W roli głównej urocza J p e a n e t f e M a c D o n a l d . 

Nad program aktualności filmowe. 
Początek seansów w dni powszednie o trodż. 4 t>o po!., w nlpdżlele i Święta o godz. 2 po pol. Ostatni seans o godz. 10 wlftonweffl, 

Ceny miejsc: 1 1.25, 11 90 gr . , ' III 60 gr. Na pierwszy seans wszystkie mlclsca po 60 gr. 
Hastfrony program „STLROWlEC L. A. 3 " , w rolach głównych Fay Wray I Jack Holt. 
Kupony ulgowe po 75 gr. ważne na wszystkie miejsca we wszystkie dni z wyjątkiem sobót, niedziel 1 świąt 

íflPISÍ mmùil DO WSZYiTK'CH KbAS i f 
7 kii p r y w a t n e ! S z k o ł u P o w s z e c h n a i t . i 7 ki- p r y w a t n e ] S z k o ł y P o w s z e c h n e j 

oraz do powslaiącego 

Mm\m M W RamanIsłyt:?neuo Zenana POZ *ERł. 
••fzyjmu|e Uance.ara przy ul. ZJSWRDZICIEJ K i l , III 0- 1 * 1 . 2 3 7 - 2 7 

ed dnia 1 sierpnia w ¡jr.de. 10—12 rano i 16—18 po pot 
Czesne w przedszkolu — 20.— Zł miesięcznie 
Gddiialy 1, II — 2 ? . - i, 

. III. IV. - - 3 0 . - u 
V, VI, VII. — 3 5 . - , « 5 0 - 4 • 

Klaiyi IV. V, — 4 0 . - N -
„ VI, VII - 4 5 . - „ 

D'feci urze-tn'kiSw krmunalnvrh I T aiUtwnwyrn Irmzvala'a z zniżki « 
•••••••••••O+ee ••••••• •<>•*•••••• <>•••••• 

MASZYNY DO PISANIA i W S Z E M 
K A S Y KOMT tOLUJĄCE o r a z WAGI U C t ł Y L M S 
CZYSZCZĘ..IE, REPERACJE I ODBUDOWĘ 
WYKONYWA TANtO I DOKŁADNIE 

E D W A R D Y S l A V y C K I 
40 4 P I O T R K O W S K A 0 0 , W P O D W . u E L . 1 1 0 - 6 3 . 

P r z e d s i ę b i o r s t w o R o b ó t 
B u d o w l a n y c h 

I Instalacj i T e c h n i c z n y c h 

I n ż y n i e r o w i e 

Ulż, ol. Kiliúskiego 41, tel. 172-96 
Wykonują wszelkie roboly w zakres 

budo .viii. iwa wchodzą, e. 
SPECJALN )oĆ: Kanalizacja, wo-
doci.igi i c e n t r a l n e ogrzewanie. 

P r z y ł ą c z a n i e d o m ó w d e s i a c i 
k a n a ł ó w m i e j s k i c h 4x75 

n a s i 

P o s a d y I 
STARSZY, doświadczony ogrodnik 1 

rołnik, bezdzietny, poszukuje posady 
względnie dzierżawy. Wiadomość- u'.. 
Nowo - Zarzewska 44, w kantorze A. 
Dembiński. ; 3 1 

SAMODZIELNA bucnaltcrka, kores­
pondentka maszynistka z sześciolet­
nia praktyką poszukuje posady. Trzy 
miesiące bezpłatnie. Oferty sub „La-
bor" do RepubliKi. 
PRZYJMIE KONDYCJĘ w lepszym 
domu, studentka wydz. pedagog, uni­
wersytetu paryskiego, jednoletnla 
praktyka „Jardin d'enfant" tel. 137-63 
10—1 rano. 
WOLNE POSADY! Poważna firma 
(Sp. Akc.) poszukuje 6 panów I pań 
lako samodzi'inych współpracowni­
ków. Posada stała, Reflektanci winni 
2« sobą przynieść podania wtasno-
rę-zni? napisane. Zgłoszenia przyj­
m i e kierownik Junclnger ul. Sien­
kiewicza 37. 11 p. Iront, m. 17, w po­
niedziałek od 3—5-ej i wtorek . od 
9 _ d o J l - e l i od 3 do 5-ej. 
POSZUKIWANY magazynier za wy-
pożyczeniem 3000—4000 złotych z 
dobrem zabezpieczeniom. Oferty do 
Republiki sub ..393". 

Kupno i s p r z e d a ż 
IKUPIE MOTOCYKL z wózkiem 500 
cm. W dobrym stanie. Oferty do Re 
publiki p"d „Kupujący". 

PLACE w Łodzi, przy ul. Pabianickiej 
I Ciasnej do sprzedania, Tramwaj na 
miejscu. Otton Krause. Łódź, Pabia­
nicka 47, telefon 148-45. 

DWUPOKOJOWE urządzenie z kuch­
nia w dpbrym stanie t powodu wy­
jazdu wraz z mleszkane-m do odstąpię 
nla. Wlad. Kilińskiego nr. 192. jjg 

SIODEŁKA motocyklowe na bagażnik, 
pierwszorzędnej konstrukcji do sprze­
dania. S. Szercszewska 1 S-ka, Andrze 
ja 11. Tel. 106-01. 

PANlLNKI 1 kelnerki potrzebne Kale 
Restaurant. Narutowicza 38, wejście 
orzcz Hotel; 
POTRZEBNI inteligentni przedstawi­
ciele przedstawicielki na wojewódz­
twa. Zgłaszać się Gdajiska 29, m. 6 
odj. l-.cj do 5-e). 
1000 ZŁOTYCH dam za wyrobienie 
posady konduktora, woźnego Itp. Of. 
do Republiki, pod „W, K. 32" 
POSZUKUJĘ pracowilka fryzjttskle-
go ze specjalnością wodnego układani., 
włoiów, w moim zakla Izie przv ul. 
Jerozolimskie! nr. 9. 
POSADĘ skl epowej it-/yma pani, któ­
ra pożyczy 2000 rl. Oferty do Re­
publiki sub „Sklepowa". 

r 
Z POWODU niemożności prowadze­
nia 2 zakładów fryzjerskich Jest Je 
den tanio do sprzedania Adres: w 
Republice; . 
DOM NOWY o 3-ch mieszkaniach t 
ogrodem, tanio sprzedam, ul. Anto* 
niewska 9 (w Widzewie, za fabryką 
nici). LL .. 1 

PLAC czteromorgowy w obrębie Ło. 
dz-i sprzedani. Oferty pod „Okazja". 
BUDKA do sprzedania, ulica Kiliń­
skiego 201. ,. 
OKAZYJNIE do sprzedania meble do| 
sypialnego pokoju, jasne, ul. Drew' 

k ,nowska 101, I piętro, m. 11, Zastać 
ZŁOTO, biżuterie kw ty lombardo- 8 M w p 0 I 1 iedzlaI . 1 Środa w godr 
we kupuje I płaci najwyższe ceny a 6 Ą A n X t , * 
l. r i j j 'ko , Piotrkowska 7. Zakład lubi- % '° ° g> . . — 
• C J & [ j | (OTOMANĘ skrzynkową, tapczan, le-
'• k — — i—źankę, krzesła dębowe, robota soli-
SAMOCHODY i motocykle używane.1 dna tanio sprzedam. Kilińskiego 160, 
Kupno, Sprzedaż. Komis, Zamiana.1 Przcźdzleckl. 
Auto-Agencja, Odańska 82. tel. 189-28* 

e — ' • 

P i e k n o i e 
uzyska każda Pani używając 

K r e m - M y d ł o 
„ H A U M A " 

Mae. farm. Wt Pażdzlersklego 
Krem. Mydło „HALINA" udcll-
katnlnU cerę, usuwała zmarszcz 
kl. PIEGI, PRYSZCZE 1 WACiKY 
Uwagai Teraz najodpowiedniej­
szy czas do usuwania piegów. 
Skuteczność udowodniona na 
żywym okazie. Żądać wizę-

dzie. 

DO SPRZEDANIA dom nadający się 
na interes, cały front wolny. Wlodzt-
mierska 40. 31 

MOTORY elektryczne nowe i używa­
ne okazyjnie. Najtańsze źródło. Na­
prawa, przewManie motorów, toczenie 
panewek, wyrób rozruszników kolek­
torów. Instalacie elektryczne. Inż. 
Rcjchcr. Południowa nr. 28. tel. 2 1 . 0 0 0 

WYSTAWOWE 2 szafki żelazne, 
pierwszorzędne wykonanie, oszklone 
7, półeczkami I instalacią elektryczną 
okazyjnie do spraedanla. Telefon nr. 
106-33. 

NA RATY od 5 złotych tygodniowo 
każdy może dostać materace, oto­
many, tapczany, kozetki, krzesła fo-' 
tol - łóżko, bolldne wykonanie tyl­
ko u tapicera A. Brzezińskiego, ul. 
Sienkiewicza 52. róg Nawrot 

Z a g u b i o n e d o k u m . 

..ISTNA REWELACJA". Najselektyw. 
nlcjszy odbiornik do sieci a 3 lampa1 

ml ll j 180 Radio-Watt, Narutowicza 
nr. 16. 

FABRYKANCI, technicznych zakla 
dów! Z powodu wyjazdu sprzedam 
patent na cala Polskę, nowego, nie­
bywałego artykułu. Oferty sub „Du 
ży zysk". 

SPRZEDAM sklep spożywczo - tyto-

ZOINCLA książeczka Wolskowa l do 
wód osobisty, wyd. w Kaliszu na 
imię Szulcm Sztejn 1909 roczn. 

ZGUBIONO weksel na tt. 49.50, pl. 
15. 8. 32 r. z wystawienia S. Trze-
sowsklego w Łodzi, ul. Ozorkowska 
15. Weksel niniejszy unieważniam 

niowy. PQMł. J>«chnlą,,j^,..»lo*ych-M. Dytman. Łódź. N. Zarzewska 18 
dochód tygodniowy _ 1 0 0 < \ . . . . . . . . _ , . - . r T -

••lotycli Mazurska 6 przy Rzgowskiej1 ZAGINĄŁ weksel i ł . 45, wystawiony 
— i * Sprae* Stanisława Kamińska, dn. 4.7. 

Z POWODU śmierci właścicielki, za- zlecenie A. D. Grinbaumi I I. Loten-
klad fryzjerski do sprzedania z mlesz- berg, płatny dn. 30. 7. 32 na 45. 
kaniem Nowe-Złotno. Danlelewicza 62..Weksel powyższy^unleważnia sle. 
BIURKO ameryk, źaluzjowe. kasa T6zEP"'h^mińskl ftatfibli dowód oso-
ogniotrwala. tanio sprzedam. Wolbor- blsty I Wyciąg z kslag ludności. Zna-
ska 4, gospodarz. l.uo.- proszony o 2wrot Pabianicka 6. 

S t o s u j c i e r a d y k t ú m v m®f®éy 

w m w m U m a w a s z y é h m r w ó w 

Czy zsuwaiyllicte teł nlełleiy I • siebie letlort z nastę­
pujących objawów zbliżającego »1« osłabienia netwowegoi 
Łatwi pobudliwość, smutek, drtenle, niepokój, kołatanie serce, 
zawroty gtowy, uczucie lęku, bezsenność, niespokojny sen, znie­
sienie czucia ni niektórych otętciich ciała, przestrach, wzmo­
żona pobudliwość wskutek niezgodności, halou, zapachów, po­
ciąg do środków odurzających, tytoniu, wyskoku, herbaty, ka­
wy, drganie powiek, lub migotanie przed oczami, nawały krwł. 
Sciskanio, kapryino usposobienie, oiUbionle pamięci, lub mowy, 
wreszcie zboczenia seksualne, lub zanik popędu płciowego 
.jotoll t wymienionych tutsj cbjawów Jeden rażąco, lub 
klika Jednocześnie występują,Jastto oznaka, U nerwy są po-
ważnie osłabiona I wymagają wzmocnienia. 
Nie zaniedbujcie tego, w przeciwnym bowiem razie mogą wy­
stąpić poważne zaburzenia czynności psychicznych, lak naprz. 
bredzenie I niepoczytalność, szybkie ostabienlo organizmu 
i wreszcie cmliró przedwczesna Bez względu na Istoto o*r-
«to.vv.o4ci. salecsm napisać de mnie. Jestem gotów 

b e z p ł a t n i e I f r a n c o 
nyikśHló prostą metod*, która przyniesie katdtmo radosną 
nlttpodslsnkę. Zapewnie Jut duto wydelllele pl«nltd»y na ros-
miite irodkl, które w ns|lepetyłn razie przyniosły tylko ulgę 
przejściową. Zapewniam wal, iż znam właściwą 
metodę p r z e c i w d z i a ł a n i a pstłblenlu naszych nerwów. 
Ta metoda lednoczolnle sprowadza poprawą nastroju, daje ra-
doić tycia, enorgje, siłę de pracy, wiele osób zakomunikowa­
no ml, iż czu|ą się jłkgdyby nowonarodzonymi. 
To potwłsrdsiją rdenleł orzeczenia lekarski*. Koszt wynost 
sylko cena karty pocztowej. Wysyłam tę 

p o u c z a j ą c e j ks lą lk« z u p e ł n i e d a r m o . 
Jeżeli nie moteel* n»tyj:tunił*t esplstd, te zacfiowsjcle egł> 
izenle niniejsze. i 

Ernst PaStefłiaCk, Barila lO.Mieheutlrchrjhp 13, Odda. 137 

STUDENTKA udziela łaciny w za 
kresie 8-mlu klat. Comber ul. 11-go 
Listopada .69 od 3 do 6 godz. 
NIEMIECKI gruntowny. Konewrsacla. 
gramatyka, literatura, przysposobieni?] 
do egzaminów, korespondencja handlo 
wa. Pomorska 22, (ront 1 p. m. 4 od 
3 do 4 pp pol, 

RUTYNOWANI nauczyciele udzielała 
lekcji, korepetycji, języków oraz 

przygotowują do wszelkich egzami­
nów. Piotrkowska 83, m. 10 front, tel 
210-40« 
POSZUKIWANI nauczyclele(ki), ma­
tematyka, fizyka, francuski, nlemlec 
kl, łacino. Dzwonić deli I Jutro od 1 
do A J e l . 210-40. 

MATEMATYKI, fizyki udziela ma­
gister matematyki, doświadczona na' 
uczycielka. Przygotowuje do egza> 
m.lnów. Lipowa 20, m- 23 , 
BERLITZ. Otwarcie nowych trup 
francuskie], angielskiej, niemieckiej. 
Profesorowie - cudzoziemcy. Informa-
cic : tylko Piotrkowska 39. 6—7. 
STUDENCI rutynowani korepetytorzy. 
Specjalność: matematyka, fizyka, nie-
micdci. Dzwonić 261-63, od 3—7. 

LEKCJI 1 korepetycji udziela rutyno­
wany nauczyciel. Zapóżnlonym meto­
dą skróconą. Przygotowuje do egza­
minów. Specjalność: matematyka, pol 
skl. Wólczańska 29. m. 1„ front, par­
ter. 

CHRONICZNIE chorym, nlezakaźnym. 
stały pobyt tanio. Sanatorium „Salus" 
Kraków. 8.8 

TEODORY - ŁASK. Kawiarnia „Adria* 
wydaje całodzetme utrzymanie wraz 

z mieszkaniem po przystępnych ce­
nach. 31 

PENSJONAT Motylewsklel we dwo­
rze w Woli Grzymkowe), majątek 
p. Charemzy, dojazd tramwajem do 
Aleksandrowa I 25 minut drogi pieszo 
lub końmi. Miejscowość urocza w 
parku otoczonym lasem sosnowym. 
Plaża, kąpiele, radio. Duże. słonecz­
ne pokoje i werandami. Kuchnia wy­
kwintna 1 higieniczna. Miejscowość 
odpowiednia na week-endy. Ceny 

bardzo przystępne. 

HEL „Kujawltnka" pensjonat ziemiań­
ski M. Dąbrowskiej poleca pokoje na 
sierpień. 

http://!jr.de
http://�to.vv.o4ci
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L o k a l e 

BIURO „POLRUCM", Al. Kościuszki 
27, telefony: 141-01, 132-01 poleca 
między wielu iuiicmi mieszkaniami: 
PIĘCIOPOKOJOWE MIESZKANIE 
przy ul.: 
Andrzcla Kwart zl. 530 
Zawadzka ,, „ 590 
Śródmiejska ,. „ 8<>o 
Nawrot ,. » 7.10 
Odańska ,. 800 
CZTEROPOKOJOWE MIESZKANIA 

przy ulicy: 
Śródmiejska Kwart zl. 366 
Ewangelicka „ „ 399 
Traugutta 
Andrzeja „ ,, 435 
Zawadzka .. „ 465 
3-POKOJOWE MIESZKANIA przy ul 
Cegielniancj 
Mielczarskicgo 
Al. I-go Maja 
Gdańska 
Główna 
Kopernika 
Wólczańska 
Piotrkowska 
Traugutta 
Zawadzka 

Kwart zl. 226 
233 

2-POKOJOWE MIESZKANIA z 
przy ulicy: 

wyg, 

P O Z O S T A Ł E Z S E Z O N U W NIE­
WIELKIEJ ILOśCI T O W A R Y , JAK 

różnych ga-

kuchenne 

Zielona 
Narutowicza 
Kilińskiego 
Al. I-go Maja 
Targowa 
Andrzeja 
Zakqtna 
Sienkiewicza 
Piotrkowska 
Wólczańska 

Kwart zl. 152 
.. 166 

POKOJE Z KUCHNIA przy ulicy: 
Pomorska 
Zawiszy 
Orla 
Dworska 
Limanowskiego 
Przejazd 
Sienkiewicza 
Główna 
Pusta 
Składowa 

Kwart. zl. 

1-POKOJOWE MIESZKANIA przy 
ulicy: 
Targowel Kwart zl. 31. 
Napiórkowskiego „ „ 34. 
Mielczarskicgo „ „ 37.50 
Juliusza „ * 38. 
Anny „ „ 40. 
Przejazd „ „ 53. 
Grabowej » .. 53. 
Zielonej.,.., « „ ,53. 
Karolewskiej . „ 64. 
Zakątnej „ ,. 7 i . _ 
Z KLATKI SCHODOWEJ pokoje u-
meblowaue.bez mebli, dla małżeństw, 
z używalnością kuclinl, we wszyst-
kich kierunkach miasta. 
LOKALE handlowe, biurowe, fabrycz­
ne na prawach lokatora i sublokalo 
ra. 
SKLEPY wszelkiego rodzaju, we 
wszystkich punktach miasta poleca: 
Biuro „POLKUCH", Al. Kościuszki 27 
parter, telefony 141-01, 132-01. 

POKOJE 1 — 2 nlekrcpulace, umeblo­
wane lub bez mebli natychmiast od­
dam ̂ i e n k i c y ^ c ^ a ^ ^ ^ ^ m n t . 

Obrusy do ogrodu 
w gustownych deseniach 

Chustki do nosa 
w ślicznych deseniach I 
tunkach 

Ręczniki 
kąpielowe do twarzy 

Prześcieradła 
w 3-ch rożnych gatunkach 

Koszule sportowe 
w najnowszych wzorach i najlepszem 
wykonaniu 

nabyć można po 

znacznie zniżonych cenach 
na naszej 

w y p r z e d a ż y posezonowej 
IPM/Y .Wlll/l-n s K U i MAMIFAKWDZC S. A 

XJI Tv3Ul 
ROKICINSKÄ. 5 4 . T>ùjaid7ramwuicunl IOlf6 

«esaséa*» WiI«8aB<Elw»l€Le w różnych gatunkach 
p o 5 , 7 i 1Ü zł. za paczką. 
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PROSZEK OD BÓLU OTOWY DIA DOROITYCH 

OWALSKINA" 
USUWA MAJSIINIEJIZE 

G Ł O W Y 
FA8RVKA CHGM.-FAUMATEOTVTZNA 

•AP. KO WA Lł KI > WARSZAWA 

IADUCII .KOWALIKINV 2F 2N.KHM V 
»OIMMVU- IIRCE W PIEDICIJNIU' 

Księgowość daje u'gi podatkowe! 
Księgowość broni od nadmiernych wymiarów podatko­
wych i Kto chce zaprowadzić u siebie racjonalna i celo­
wa księgowość, odpowiadająca wymogom prawa i ustaw 
niech zwróci sic do biura . .POLJUS" — d/iału porad bu-
chalteryjnych, — Łódź, Piotrkowska 8 2 , tclclon 1 8 4 - 3 9 . 

30-3 

POKÓJ umeblowany, świeżo rcmon-
towatiy, z nickrepuincem wejściem i 
wszelkiemi wygodami do oddania. 
Piotrkowska 120. m. 4 6 . 

Dr. m e d . 

o r d y n u j e Jak 
z a lat u b i e g ł y cl< 

IM w 
W 

•'-süss. « s 3 
*>--o s i l i 

SALA FABRYCZNA powierzchni 550 
m2. o dwustronnem świetle do wy-
naiecla. Dzwonić 102-78. ' 
ODNAJMĘ pokój umeblowany ewen­
tualnie bez. Zawadzka 1, m. 13, (ront 
i P . . ; 

DLA STOWARZYSZEŃ lub na Interes 
handlowy 2 albo 3 duże pokoje w 
centrum na ul. Piotrkowskiej zaraz ta­
nio do wynajęcia. Oferty pod „Lokal 
bezkonkurencyjny". 

O 
»< UJ 

B 5 S 

• • I U O O O 
2 0 0 ^ 5 

StStelÉII GB 

uT. M E A. 

F e l i k s 

Sai5lf.fi 
Andrzeja 11. 
Telefon 137-43. 

Choroby s k ó r n e 
w e n e r y c z n e 

m o c z o p t c i o w e 
w tfodi. przvięć. 

9'/,— II rano 
5 - 7 ' / po pot. 

POKÓJ przy rodzinie do wynajęcia. 
Warunki b .dogodne. PI'>'.rViwski 62, 
prawa oficvna, III wejście. III p. m. 
19. od 2_do 4-e). 
DWA POKOJE z kuchnia wszelkiemi 
wygodami w nowym domu Wólczań­
ska 253. do oddania. Wiadomość: Wi­
ślicki. Żeromskiego 12 od 2 do 6-e|. 
SKLEPIK przy ul. Piotrkowskiej 223, 
do odstąpienia, 100 zl. kwartalnie. 

AKADEMICKIE Biuro Informacyjne, 
Pomorska 40, m., 10, udziela bezpłat­
nie informacyj oraz załatwia wszplkie 
foimalności przyjęcia na uczelnie za­
graniczne w Europie I poza Europa, 
wizy ulgowo i: bezpłatne, legitymacje 
C. I. E.. ulgowe przeja/dy. 4—9 w. 
ZAKŁAD fotograf. L. Laks. Żeromskie­
go 84. przv'itiirc do vvvwolvwamà, 
kopiowania i retuszowania od p.p. a­PÓKÓJ' frontowy,'słbnecżiiy, urneblb-IPOKÓJ frontowy z oddzlelnem we]-J4 LUB 5 POKOI z kuclmia na Plbfr 

wany, dla pojedynczej osoby zaraz do ściem do wynniccia. Wiadomość Po- kowskiej przy Grand Hotelu, 1 piętronialorów. Zdjęcia do legitymacji, ma-
wynajęcia. Gdańska 43, m. 10. morska 4 . m._7, (izr.) | (ront od gospodarza do wynajęcia, trykuł 1 paszportów. Powiększenia. 

Ceny przystępne. Dojazd tramwajami 
Nr.Nr.: 5. 8 . 9 . 16. 

POKÓJ umeblowany z wygodami, ODNAJMĘ 2 pok. ew. oddzielnie Ir.* Sub „Okazja L." do Republiki, 
wejście i korytarza, do wynajęcia. I p. Narutow., tel. 144-10, wygody. I DWUOSOBOWY elegancki pokój 
Piramowicza 7, m. 11 od 2 d o4 i od POSZUKUJE jedno lub dwupokojo-l całodziennym utrzymaniem. Piotr 
7_wlecz. w e c 0 mieszkania, przedpokojem z kowska 80, m. 2, od 2 do 4-ej. 
POKÓJ z całodziennym utrzyma 
niem dla 2-cli panów, troskliwa opie­
ka, tanio! Nawrot 34, m. 19. 

POKÓJ umeblowany z niekrępują-
cem wejściem do wynajęcia. Wiado­
mość: Skwerowa 15, in. 3. 
ZL. 35 MIESIĘCZNIE pokój umeblo­
wany, wejśoie nickrępuiąco. Pilsud-
skiego 42, front I piętro ni. 3. 

DOBRZE prosperujący sklep z dużą 
wystawą, werandą, pokojem 1 kuch­
nią z urządzeniem cukierenki i dużą 
szopą odstąpię tanio. Anny 12. 
POKÓJ umeblowany, nickrępujące 

wejście, łazienka, telefon ew. z utrzy. 
ulaniem, wynajmę Pusta 9, m. 8. 

kuchnia z wygodami, bez odstępnego 2 POKOJE nlzki parter, na lokal lnn-
Zgłnszenia do Republiki sub „Micsz-dlowy do wynalecta. Narutowicza 49 
kanie". |Wiadomość: dozorca 

7 POKOI z kuchnia, wszelkie wygo-POSZUKUJE mieszkania 4—5-poko-
jowego do II piętra, w czystym do­
mu, wprost od gospodarza. Oferty 
sub „F. S.". 

SŁONECZNY umeblowany pokój do 
wynajęcia. Śródmiejska 28,* m. 12, 
Obejrzeć od 10 do 5-el. DO WYNAJĘCIA 2 pokoje z kuchnią 

od gospodarza. Gdańska 131. (fi-POKOJOWE mieszkanie z wszeL 
FRONTOWY pokój umeblowany z kiemi wygodami Andrzeja 2 . I piętro 

wszelkiemi wygodami do oddania ul.jfront, natychmiast do wynajęcia. —| 
Narutowicza 31. m. I I . (Wiadomość u dozorcy. 

POKÓJ umeblowany, frontowy z wej 
ściem oddzielnym do odnajęcia, rui. 
Abramowskiego 19—19, 
CENTRUM 1—2 umeblowane pokoje 
wszelkie wygody. Śródmiejska 12, 
tel. 126-87. 
DUŻY POKÓJ z kuchnią, wszelkie 
wygody, dla dwuch osób do wyna-
jjaćla. Skwerowa 6 , ' m . J 0 . 

D,VU /-POKOJOWEGO mieszkań a. KAWALER poszukuje pokoju umcblo-
sklep. śródmieście, zaraz do wynaję- w a n Z U pelnle nlekręnuiącem wej 
cia. Al. Kościuszki 41. dozorca, Iśclem. Cena obojętna. Sub „F. D." 
ŁADNY pokój frontowy, umeblowany. POSZUKUJE 4-pokojowego mleszka-
do wynajęcia. Telefon. Wygody. An-
drzeja 7. m. 8 . 
TRZYPOKOJOWE mieszkanie, fron, 

towe z wygodami, wprost od gosno, 
darzą poszukiwane. Oferty pod „Nie 
drogo". 

3 LUB 4-POKOJOWE mieszkanie z 
wszelkiemi wygodami w centrze po­
szukiwane nie wyżej II piętra, w_ 
czystym domu. Wiadomość: do Re-1 formacyi w składzie obuwia M. Go-

MIESZKANIE 4-pokojowe ze wszel 
kiemi wygodami od zaraz do odda 
nia na bardzo korzystnych warun 
kach lub zamienię na mniejsze. In 

publiki -O. T." 
MIŁY, słoneczny pokój umeblowany 
Z niekrępującem wejściem, z wszel­
kiemi wygodami, oddam zaraz. Skwe­
rowa 13 front m. 28. lei. 184-87. 
LOKA fabryczny (ca 150 kw. mtr.) 
przy ul. Kopernika do wynajęcia. — 
Dzwonić 177-24. 
POSZUKUJE się lokalu skl. się z Je­
dnego dużego fokoju na parterze, 
pomiędzy ul. Zieloną i Nawrot. Mo­
że być w podwórzu. Of. pod lit. „S. 

tliba. Piotrkowska 43. 
POKÓJ Jadalny nowoczesny oraz 

nia w centrum, pierwsze lub 2 piętro 
suche, słoneczne w czystym domu 
przyzwoitym wejściem, w dobrym 
stanie, ze wszystklemi wygodami 

Telefon 182-99 . Dzw. od poniedziałku 

dy, fr. I p. do wvnajecia. Narutowi­
cza 49. Wicdomość: Dozorca. 
1-POKO'OWE mieszkanie centrum 
miasta, front 1 piętro do oddania ul 
Andrzeja 1, m. 3. 

POSZUKUJĘ pokoju z klatki schodo-
wej, okolica obojętna. Oferty pod 
.W. A. L'." 

SKLEP w podwórzu do wynajęcia 
na ul. Piotrkowskiej 35. Wiadomość: 
u dozorcy. 

Drobne ogłoszenia w „Republice" 
sa najlepszym i naitańszMti środkiem 
zetknięcia zainteresowanych stron 
Kto chce: 1) znaleźć lokatora lub sub 
lokatora. 2 ) znaleźć mieszkanie lub 
pojedynczy pukól,- 3 ) sprzedać nlcru-
J K . I U O Ś Ć lub rzecz. 4) kupić cośkol­
wiek okazjinie. 5) dostać posadę. 6) 
wyszukać pracownika — niechaj po-
da drobne ogłoszenie do ..Republiki'' 
WAŻNE dla PP. Mechaników i Ze­
garmistrzów. Katalog narzędzi I forni-
tur już wyszedł z druku. Wysyłka 
iranco po nadesłaniu 2 zl. gotówką 
mb w znaczkach. Skład zegarów S. 
Sclieiera, Kraków, Stradoni 5g. 

9.8. 

2 SALE FABRYCZNE po 325 • 
łokci każda, osobno lub razem na 

tychminst-do wynajęcia. Qdalska_J08JpLAC D 0 wydzierżawienia w śród 

AKUSZEFvKA Pipikowa, dyplomowa­
na, cesarska akademia medyczna, po­
wróciła. Przyjmuje zamówienia Ki-

liiiskiegj 104, m. 65. 
7 .8. 

ŁADNIE umeblowany pokój z wy-| 
godami w czystym, nowoczesnym 

domu do wynajęcia. Gdańska 2 6 , m. 
nr. 5.. 

POKÓJ z kuchnia do wynajęcia od mieściu, wjazd od ul. Sienklewizca, 
zaraz Podleśna 26. Wiadomość u do-[l 170 mtr. kw. Wiadomość: Wólczań-
zorcy. jska 77. m. 3. między 4 i 6 godz. 

POKrtJ umeblowany, dwuoklenny z USTOSUNKOWANY, wymowny pol-
wszelkleml wygodami, wejście z ko- sklm, niemieckim sprzedawca obejmie 
rytarza, do wynajęcia. Piramowicza.zastcpstwo Łódź — okolica. Zgłosze-

„Dośwlad-

POKÓJ jednoosobowy z korytarza 
z wygodami Piotrkowska 2 4 , prawa 
oficyna. 2 wejście, m. 2 0 . 

ŁADNIE umeblowany, frontowy, sio-
kryształy taniodo^sprzedania. 11-go n c c z i i y p o k o j d o W y n a ] c C i a . Wejście 

-iniekrepuJące. winda, telefon 1 2 2 - 1 1 . Listopada 47. m. 45 
3 POKOJE r kuchnią ze wszelkiemi 3 POKOJE na biuro adwokackie lub 
wygodami na I lub II piętrze, front na inny cel handlowy, wysoki par-
poszukuje w okolicy Poczty Głównej ter, do wynajęcia. Narutowicza 4 9 . 
Oferty sub „Urzędnik" lub telefon obok sądu okręgowego. Wiadomość: 
110-75. I Dozorca. 
SŁONECZNY, frontowy pokól z mc- 1 ! POKÓJ wprost schodowej klatki 
krępującem wejściem do oddania, ul. front, do wynajęcia. Piramowicza 2. 
Śródmiejska 21. m. 15. IWiadomość: Dozorca. 

5, front, m. 11. 
POKÓJ frontowy, umeblowany z u-
trzymanlcm lub bez do wynajęcia, ul. 
Sienkiewicza 34, m. 4 . 

nia poważnych firm pod 
czony" 

POKÓJ z korytarzem nlekręp. wej­
ście z uźywaln. telefonu nadający się 
na biuro, dla lekarza lub adwokata, i; 
Andrzeja 32, front, parter, m. I2| 
fdnigi brama). 

CI1IROMANTKA, oraz najjzcze<! wsze 
pośrednictwo małżeństw przyjinu.e od 
2-glej. Gdańska 97, m. 29. 

POSZUKUJĘ 4-pokojowego mieszka­
nia w centrum miasta. Zgłoszenia: tel. 
193-51. 
3-CH POKOJOWE mieszkania z 
wszelkiemi wygodami w nowoczes­
nym domu przy ul. ,11-go Listopada 
37a, do wynajęcia. Wladom.: u dozor­
cy. 

w nowym domu naprzeciwko parku 
Staszyca, Nowoczesne, słoneczne. 2 , 
3 i 4-pokojowe z kuchnią i wszelkiemi 
wygodami. Sklepy. — Wiadomość: 

Cegielnlana 8 0 u gospodarza. 

Redakcja I Adm. Piotrkowska 4t. Godz. przyU i Rodakell 6 - 7 po ooł Tel. Adm. 122.14. Tel Red. 127-24. 136-43. 136-1« iS9«ft. Tłocznia; 180-811. Konto P. K. O. . w V d w B ł M h «Wta- *M4H 

Prenumerata „II. Republiki" 1 Ogłoszeń'a: 
od 1 lutego 1931 roku wynosi w Łodzi 4.00 
#a odnoszenie do domu 40 S J . . z przesvlka oocz 
wwa w kraiu zl. 5.50. zagranica zl. IU. ..Ezorcss' 
I „Republiki" wraz z odnoszeniem 7.00 złotych. 

I zaślub po tekście 10 
zagraniczne o 100 oroc 
Ogłoszenia specjalne o 
lu groszy naimnleisze 

ZWYCZAJNE. 12 gr. za wiersz milimetrowy (na sirmie lu-s/wlt) 
W T E K ś c l E : 50 gr za wiersz milimetrowy, (na stronie 4-izpilt ł 
NA S I R I-ej zl 2.— za wiersz milimetrowy, (na stronie 4-szpalt) 
NEKROLOGI: 40 gr. za wiersz millmetiowy (na str 4-szo.) Zaręcz 
zl. Za mieisce zastrzeżone specialna dopłat?. Zamiejscowe o 50 proc 
drożej Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada 

50 oroc. drożej Drobne 15 gr — Nannniejsze zł 1.50 oos/̂ uk pracy 
zl. 1.20. Ogłoszenia adwokatów ryczałtem 25 zl 

Słuszne rekiamacie beda uwzyięiinum. o .Ut 
wniesione bcua naipóżmei w ciągu tygodnia 
od ukazania sie oierwszego ogłoszenia, lub 
niezwłocznie po ukazaniu sic drugiepo r izeau 
ogłoszenia tei samei treści co oifrwsze -
Omyłki, które zasadniczo Ute zmieniam treści 
ogłoszenia me uuoważmaia do zaduma zwrora 

zaolaty lub powtórzenia ogłoszenia 

Za wydawcę : Wydawnictwo „Republika", Sp. z ogr. odp. i redaktor odjjjw Waci aw Smólski. W druk. ..Republiki", sp. z osrr. odD. w ^odzi. Piotrkowska 49 I 61 

http://Sai5lf.fi

